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POJUTRZE — sobota, dnia 15 maja — 
Jana, Izydora, Zofii.

DZIŚ — czwartek, dnia 13 maja 
Roberta, Serwacego.

STAN POGODY
Dziś bedzie pogoda słoneczna, nieco cie­

plej. z temperaturą najwyższą w dzień do 
62 stopni, a najniższą w nocy od 40 do 
45 stopni. Wiatry południowo - zachodnie 
8-15 mil na godzinę. —

W piątek bedzie częściowo pogoda sło­
neczna i łagodnie; temperatura około 67 
stopni.

Możliwość deszczu dziś 5 procent, w no­
cy 20 procent, w piątek 10 procent.

Wschód: — 5:33. Zachód: —8:01.
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SOWIECCY RYBACY OPANOWUJĄ WODY US

Sajgon, (UP1) — Amery­
kańskie straty w ubiegłym 
tygodniu zaliczają się do jed­
nych z najniższych w czasie 
wojny "w Indochinacłi i wyno­
szą 36 zabitych oraz 221 ran­
nych.

Ogólna cyfra strat US w 
czasie wojny wietnamskiej, 
począwszy od stycznia 1961 
roku, wynosi obecnie 45,121 
zabitych oraz 299,102 ran­
nych.

W ubiegłym tygodniu, jak 
podaje komunikat, 4 amery­
kańskich żołnierzy zmarło w 
Indochinach z przyczyn nie- 
związanych z wojną, jak cho­
roby. wypadki, przedawkowa­
nie narkotyków itp.

Wojska Południowego Wie­
tnamu straciły w ubiegłym 
tygodniu 360 zabitych.

Nieprzyjacielskie straty w 
ubiegłym tygodniu wyniosły 
2,028 zabitych.

Poczta Zwolni 
3,500 Pracowników 
Wyższe Opłaty Pocztowe 
Obowiązują Od Niedzieli 

Washington. (UPI) — Urząd 
Pocztowy przeprowadził refor­
mę biur regionalnych, elimi­
nując ponad 3.500 posad. Zwol­
niony personel stanowi prze­
ważnie białych pracowników, 
którzy od lat zajmowali różne 
posady biurowe, jako protego­
wani wybitnych polityków.

Poczmistrz generalny Win­
ton M. Blount opracował plan 
redukcji 15 regionalnych biur 
pocztowych do pięciu.

Urząd Pocztowy uzyskał a- 
probatę dystryktowego Sądu 
Federalnego, wprowadzenia od 
tej niedzieli podwyżki opłat 
pocztowych. Sąd odrzucił proś­
bę wydawców pism i periody­
ków, domagających się. ażeby 
opłaty pocztowe na ich wydaw­
nictwa nie były podnoszone. 
Wydawcy zapowiedzieli apela­
cję od decyzji sędziego federal­
nego do wyższych sądów.

Od niedzieli opłaty pocztowe 
na listy pierwszej klasy wyno­
sić będą 8 centów, a poczty 
lotniczej 11 eentów.

“Wspólny Rynek” Przyjmie Anglię

Z Dnia
—KWIATKI
—Z OSTATNIEGO 
—TYGODNIA

+ ❖ *
Z szwajcarskiego tygodnika 

“Die Weltwoche — pytanie: 
Co by się stało, gdyby komu­
niści objęli rządy na Saharze, 
Odpowiedź: Początkowo nic, 
ale p 50 latach byłby tam do­
tkliwy brak piasku.

♦ ♦ ♦
W PRL na indeksie znala­

zły się “Dziady” Mickiewicza 
a w Pr a d z e “Henryk V” 
Shakespeare'a. Można zrozu­
mieć polskich renegatów, że 
nie przypadł im do smaku 
Mickiewicz, który nie darzył 
sympatią ich protektorki, ale 
Shakespeare o wiele wcze­
śniejszy od Mickiewicza nic 
nie wiedział o Moskwie...

♦>
Wszystkiemu winna publicz­

ność. która w Pradze jest rów­
nie “źle wychowana” jak w 
Warszawie. Podczas przedsta­
wienia “Dziadów” warszawia­
cy oklaskiwali bohaterów' dra­
matu, gdy piorunowali na Ro­
sję. W Pradze oklaskiwano 
aktorów również w bardzo 
niewłaściwych momentach, a 
mianowicie, gdy mówili o 
"wolności'’ lub wzj wali de 
walki przeciw “obcym na­
jeźdźcom”... Widocznie salę 
wypełniali “reakcjoniści”, 
którzy nie widzą wolności w 
republice “ludowo - demokra­
tycznej” a “bratnią pomoc” 
wojsk Paktu Warszawskiego 
w walce z zagrożeniem “im­
perialistów amerykańsko-nie- 
mieckich” uważają za najazd.

♦ » ♦
Atak kongr. Hale Boggs (D. 

z La.) na FBI nie wypływał 
z pobudek ideowych lub lęku 
przed “państwem p o 1 i c y j- 
nym”, lecz raczej z przyziem­
nych motywów. Nie jest wy­
kluczone, że FBI zainstalowa­
ło podsłuchy na telefonach 
kongr. Boggs i miało do tego 
poważne powody. Dziwnym 
zbiegiem okoliczności firma, 
która zbudowała gmach im.

(Dokończenie na str. 2-ej)

W Turcji Biora Się 
Ostro Za Studentów
Stambuł (UPI). — Władze 

aresztowały 150 studentów, 
którzy' przeszkadzali w wykła­
dach i zajęciach. Politechnika 
została otwarta po miesięcz­
nym zamknięciu z powodu 
rozruchów studenckich.

Aresztowani będą sądzeni 
według prawa wojennego. 
Wielu z nich było poszukiwa­
nych za udział w poprzednich 
rozruchach, u niektórych zna­
leziono broń, amunicję i ma­
teriały wybuchowe.

Bilans Strat

Przełamano
»

Główne 
Trudności
Ostateczna
Decyzja Zależy 
Od Parlamentu
Bruksela, (UPI) — Po 10 

godzinnych pertraktac j a c h , 
przełamano w końcu trudnoś­
ci i postanowiono, że z dniem 
1 stycznia 1973 roku Wielka 
Brytania będzie mogła stać 

1 się pełnoprawnym członkiem 
Wspólnego Rynku. Minister 
spraw zagranicznych Francji 
Maurice Schuman, po skoń­
czeniu posiedzenia, otworzył 
butelkę szkockiej whisky, aby 
wypić toast za odniesiony suk­
ces.

Obecny skład Wspólnego 
Rynku, którego członkami są: 
Niemcy Zachodnie. Francja, 
Włochy, Belgia, Holandia oraz 
Luksemburg zostanie powięk­
szony o Wielką Brytanię. — 
Sprawa przyjęcia dalszych 
państw, ubiegających się o to. 
to jest Irlandii, Norwegii i 
Danii — pozostaje jeszcze w 
stadium pertraktacji.

Trzy kluczowe zagadnienia, 
które stanowiły punkty trud­
ne do uzgodnienia, dotyczą 
spraw: Udziału finansowego 
Wielkiej Brytanii we Współ- i 
nym Rynku, wyrównania cen | 
na artykuły żywnościowe oraz 
zagadnienie cukru z terenów 
Morza Karaibskiego, wcho­
dzących w skład “Commowe- 
alth”.

Ostatnie propozycje, wysu­
nięte przez 6 partnerów, w 
sprawie wysokości udziału 
Wielkiej Brytanii w fundu­
szach Wspólnego Rynku, zo­
stały uznane przez szefa an­
gielskiej delegacji Rippoma, 
za nadające się do szczegóło­
wej dyskusji. W sprawie u- 
zgodnienia cen żywności 6 
partnerów Wspólnego Rynku 
zgodziło się na danie Wielkiej 
Brytanii 5 lat czasu na wy­
równanie cen. które są od 18 
do 26 procent wyższe niż na 
kontynencie.

To jest już trzeci wypadek 
starań się Anglii o przyjęcie 
do Wspólnego Rynku, naresz­
cie uwieńczony sukcesem. W 
latach 1963 i 1967 angielski 
wniosek został zawetowany 
przez prezydenta de Gaulle’a.

Podjęte decyzje będą mu­
si aly uzyskać akceptację an­
gielskiego parlamentu, gdzie 
jednak istnieje poważna opo­
zycja w sprawie przystąpie­
nia Wielkiej Brytanii do — 
Wspólnego .Rynku.

Strajk 
w Stalowniach 
Przewidywany

Washington (UPI). Na ze- 
j braniu Rady Handlowej w 
Hot Springs, Virginia, na se­
rio zastanawiano się nad moż­
liwością strajku . w stalow­
niach krajowych tego lata. 
Administracja Nixona i czo­
łowi przywódcy przemysłu do­
szli do wniosku, że przewi- ■ 
dywany strajk nie będzie miał 
ujemnego wpływu na gospo­
darkę kraju, chyba że strajk 
ten przeciągnąłby się zbyt 
długo.

Hansberger. przewodniczą­
cy komisjtekonomicznej prze­
mysłowców, powiedział zjaz­
dowi, że stalownie posiadają 
wielkie zapasy stali w przy­
gotowaniu do ewentualnego 
strajku. Pocieszano się, że 
strajk w stalowniach nie od- 
bije się tak ujemnie na gospo­
darce kraju, jak odbił się 
strajk w firmie samochodowej 
General Motors ub. roku, któ­
ry opóźnił o sześć miesięcy 
otrząśnięcie się przemysłu z 
krótkotrwałej recesji.

Teraz Kolej Na Moskwę...
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Moskwa: Oskarżeni 
“Przyznają Się” 

Do Winy

4000 Rebeliantów 
Kapitulowało 
Na Cejlonie

Ko­

łat

Tulsa. Okla. (UPI). — Gub. 
David Hall proklamował dzień 
dzisiejszy “Pat Nixon Day”, 
z okazji wizyty Pierwszej Da­
my kraju w tym stanie.

Nixonowa dzisiaj weźmie u- 
dział w uroczystościach banku 
krwi Amerykańskiego Czer­
wonego Krzyża w Tulsa, gdzie 
przy okazji wyda nagrody 
przyznane wyróżniającym się 
w tej akcji ochotnikom.

Delhi — Około czterech ty­
sięcy ekstremistów cejloń- 
skich oddało się w ręce władz 
w ciągu czterodniowego okre­
su amnestii, który upłynął we 
wtorek wieczorem.

Oznacza to, źe co najmniej 
kilka tysięcy młodych fanaty­
ków zignorowało apel premie­
ra pani Sirimavo Bandaranai- 
ke i ukrywa się nadal w dżun­
glach wyspy, miesiąc po wy­
buchu nieudanej rebelii.

Ogółem w dotychczasowych 
walkach poniosło śmierć prze­
szło 500 ekstremistów i ponad 
70 żołnierzy i policjantów. 
7,500 rebeliantów wpadło w 
ręce sił bezpieczeństwa lub 
skapitulowało dobrowolnie.

Washington (UPI). — 
ściół rzymsko-katolicki w Sta­
nach Zjednoczonych zmuszo­
ny był do zamknięcia 469 szkół 
parafialnych w r. 1970, Zano­
towano także mniejszą licz­
bę księży i zakonnic, gdyż 
liczba wyświęconych księży 
spadła o 1,031 w ub. roku do 
58,161, a liczba zakonnic o 
1,467 do 153,645, zaś zakonni­
ków do 10,156.

W oficjalnym raporcie ka­
tolickim, — przygotowanym 
przez firmę P. J. Kennedy & 
Sons w New Yorku, podano 
że wzrosła liczba nauczycieli 
świeckich w szkołach katolic­
kich do 53.4 procent, ze wzglę­
du na brak sióstr-nauczycie- 
lek, zaś liczba uczni w szko­
łach katolickich zmniejszyła 
się o 6.2 procent.

W Stanach Zjednoczonych 
znajduje się 48.214,729 katoli­
ków, jak podaje raport, czyli 
liczba ta podniosła się w ub. 
roku o 342,640 wiernych.Nixonowa 

w Oklahoma

Pieroraczki 
w Gdańsku

Warszawa. (UPI) Leokadia 
Rychert. lat 32. żona oficera 
polskiego, porodziła w środę 
pięcioraczki. które znajdują 
się w dobrym zdrowiu jak 
twierdzi dr. Alina Krywko. 
Waga trzech chłpców i dwóch 
dziewczynek waha się od 2 
funtów 6 uncji do 3 funtów i 
11 uncji. Pp. Rychert są ro­
dzicami dwóch chłopców, 
6 i 7.

Grecja i Albania 
Nawiązują Stosunki 

Dyplomatyczne
Ateny (UPI). — Rząd grec­

ki postanowił nawiązać nor­
malne stosunki dyplomatycz­
ne z Albanią i wymienić am­
basadorów.

Dotychczas kraje te były 
formalnie w stanie wojny, bo 
po roku 1945 nie zawarły żad­
nego traktatu pokojowego.

W styczniu 1970 roku nastą­
piło porozumienie między iz­
bami handlowymi w Tiranie 
i w Atenach w sprawie wy­
miany handlowej.

Układ przewiduje eksport 
różnych produktów greckich 
do Albanii wartości $800,000 
rocznie i import wartości — 
$700,000.

W listopadzie ub.r. Grecja 
i Albania przywróciły po raz

Zamknięto
469 Szkół 

Katolickich

Podwyżka 
Opłat Na 

“Soc. Security"
Washington (UPI). — Ko­

mitet Środków i Sposobów 
Izby Niższej Kongresu, apro­
bował wczoraj wydatkowanie 
dziewięciu bilionów dolarów 
na programy ubezpieczenia i 
opieki społecznej, odrzucając 
jednak sugestię podniesienia 
wypłat “social security” dla 26 
milionów emerytów korzysta­
jących z rządowego programu 
ubezpieczenia społecznego.

Uchwały Komitetu prawdo­
podobnie pójdą pod obrady 
Izby Niższej Kongresu w czer­
wcu. Komitet aprobował $3.3 
biliona na zwiększone wypła­
ty “social security” i benefi- 
ty “medicare” dla pewnej ka­
tegorii obywateli, a wśród 
nich wdów i kalek.

Komitet na pokrycie tych 
dodatkowych kosztów uchwa­
lił podwyżkę opłat na “social 
security” do 5.4 procent od 
pierwszych zarobionych w ro­
ku $10,200, z tym że maksy­
malna suma opłat wynosić 
będzie $550.80 rocznie. Obec­
nie opłaty na “social security” 
wynoszą 5.2 procent od pierw­
szych $7,800 rocznych zarob­
ków.

Komitet dalej uchwalił za­
pewnienie biednym bezrobot­
nym rodzinom składającym 
się z czworga osób roczny do­
chód w sumie $2,400, z tym 
że suma ta byłaby wypłacana 
w formie zapomogi z fundu­
szy rządowych.

Rodziny korzystające z tej 
zapomogi, byłyby zobowiąza­
ne przyjąć ofiarowaną im pra­
cę albo też przejść kursy 
przygotowawcze do pracy za­
robkowej, w przeciwnym ra­
zie byłyby pozbawione zapo­
mogi rządowej.

Rodziny o niskich zarob­
kach, mogłyby także korzy­
stać z pomocy rządowej do su­
my $4.140 rocznego dochodu.

Sajgonczycy 
Bija

Komunistów
Sajgon, Wietnam Południo­

wy, (UPI) — Wyborowe od­
działy czarnych panter wojsk 
Południowego Wietnamu, w 
dwóch potyczkach, odparły 
krwawo ataki komunistów w 
Shau Valley. Komuniści stra­
cili 256 zabitych. Wojska Saj- 
gonu były wspierane w walce 
przez amerykańską artylerię 
oraz lotnictwo.

Od dnia 14 kwietnia, kiedy 
to rozpoczęło się natarcie — 
wojsk sajgońskich na Shau 
Velley, jest to pierwsze po­
ważniejsze starcie z nieprzy­
jacielem. Dotychczas, w ope­
racji tej, noszącej kryptonim 
“Lam Son 720”, zostało zabi­
tych 117 nieprzyjaciół. Obec­
nie liczba ta wzrosła do, 373, 
przy stratach własnych 101 
zabitych i rannych.

Wczorajsze potyczki miały 
miejsce w wysokich górach, 
otaczających Shau Velley, cią­
gnącej się na przestrzeni 35 
mil. wzdłuż granicy z Laosem.

W Kambodży pierwszy od 
marca tego roku transport 
zaopatrzenia dotarł do stolicy 
z portów Zatoki Syjamskiej. 
Droga wiodącą z Phnom Penh 
do portów Zatoki Syjamskiej, 
jest stale przecinana przez 
komunistów, zwłaszcza w oko­
licy przełęczy Pich Nil.

Moskwa (UPI). — Sześciu 
z 9 oskarżonych w lenwngrądz- 
kiim procesie o spisek w spra­
wie porwania sowieckiego sa­
molotu i ucieczki nim do Izra­
ela — dokonało już swej “spo­
wiedzi”, przyznając się całko­
wicie do winy. Proces toczy 
się przeciwko 9-ciu Żydom, 
którzy jakoby mieli prowadzić 
akcję antysowiecką i spisko­
wać w asprawie porwania sa­
molotu.

Głównymi organizatorami 
spisku mieli być: nauczyciel 
fizyki i matematyki. Lew Ko- 
renblit, lat 49. oraz Hillel But­
man.- lat 39. Są oni oskarżeni 
o “zdradę główną”, za prowa­
dzenie działalności antyso- 
wieckiej, i grozi im kara 
śmierci.

Dziewięciu oskarżonych na­
leży do grupy 39 osób, głównie 
żydowskiego pochodzenia, któ­
re zostały aresztowane w u- 
biegłym roku w związku z 
próbą porwania małego so­
wieckiego samolotu, celem u- 
dania się nim do Szwecji a na­
stępnie do Izraela. Spośród 
aresztowanych 12 było już są­
dzonych. Otrzymali oni wyso­
kie kary więzienia, a dwóch 
głównych organizatorów — 
Dumszyc i Kuzniecow — zo­
stali skazani na karę śmierci. 
Wyrok ten później, pod na­
ciskiem opinii świata, został 
im zamieniony na 15 lat cięż­
kich robót.

Szwajcaria Kupuje 
Samoloty Bojowe 
Ze Stanów Zjedn.
Berno (UPI). — Po prze­

szło 2-letnich badaniach — 
szwajcarski rząd federalny 
postanowił kupić w Stanach 
Zjednoczonych samoloty bo­
jowe typu A-7 Corsair.

Decyzja ta musi być jeszcze pierwszy bezpośrednią komu- 
zatwierdzona przez obie izby i nikację telegraficzną przerwa- 
parlamentu. ną w roku 1940.

Rabin Kahane 
Oskarżony

New York (UPI). — Rabin 
Meir Kahane. przewodn-iczcyą 
“Jewish Defense League” i 
sześciu jego zwolenników, zo­
stało aresztowanych w środę 
wieczór i oskarżonych o kon­
spirację jak i nielegalne posia­
danie broni i środków eksplo- 
zywnych.

Lawrence Fine, dyrektor 
“JDL” powiedział, że areszto­
wania zostały dokonane dla 
niedopuszczenia do demon­
stracji planowanej przez tę 
organizację na dzisiaj w obro­
nie Żydów w Sowietach. Or­
ganizacja ta od dłuższego cza­
su prowadzi anty-sowieckie 
demonstracje w Nowym Yor­
ku w obronie Żydów rosyj­
skich. Kahane, lat 38, był are­
sztowany już kilka razy za 
udział w demonstracjach 
przed ambasadą sowiecką przy 
N anodach Zj ednoczonych.

Zagarniają 
Sieci i Wędki 
Amer. Rybaków
Liczne Incydenty 
u Wybrzeży 
Nowej Anglii
Boston, Mass. (UPI).—So­

wieckie statki rybackie upra­
wiają rozbój na wodach At­
lantyku, nękając amerykań­
skie statki rybackie uprawia­
jące łowy blisko wybrzeży 
stanów Nowej Anglii. Ostatni 
dramatyczny przykład takie­
go rozboju miał miejsce we 
środę, gdy amerykański statek 
do łowienia homarów (lobs­
ters) “Willy Fox” z New Bed­
ford, Mass, zaraportował do 
straży nadbrzeżnej że flota 
sowieckich statków rybackich 
“jadąc w formacji” skonfisko­
wała rozłożone na wodach 
siecie, linie, wędki i klatki na 
homary statku “Willy Fox” 
zabierając je na pokład stat­
ków sowieckich.

Incydent miał miejsce w od­
daleniu 85 mil od wybrzeży 
wyspy Nantucket w Nowej 
Anglii. Joseph S. Gaziano, — 
prezes firmy “Prelude Corp.” 
właścicieli około 60 amery­
kańskich statków rybackich 
do łowienia homarów, twier­
dzi że wartość skonfiskowa­
nego przez sowieckich ryba­
ków ekwipunku wynosi oko­
ło $40,000.
Liczne Incydenty

Był to drugi taki incydent 
w którym ofiarą akcji nękaj ą-

(ciąg dalszy na str. 8-ej)

$85 Milionów 
Na Program 

Samolotu SST
Washington, (UPI) — Pro­

gram budowy kontrowersyj­
nego olbrzymiego supersonicz- 
nego samolotu pasażerskiego 
“SST ”, otrzymał wczoraj 
poparcie Izby Niższej Kongre­
su, która stosunkiem głosów 
201 do 197 uchwaliła przezna­
czyć $85 milionów na prze­
prowadzenie dalszych studiów 
i doświadczeń z tym samoilo- 
tem. W marcu, Izba Niższa 
Kongresu odrzuciła niewielką 
stosunkowo liczbą głosów u- 
chwałę przeznaczenia fundu­
szy rządowych na kontynuo­
wanie tego programu.

Przywódca większości de­
mokratycznej w Senacie, sen. 
Mike Mansfield zapowiedział, 
że uchwała Izby- Niższej w 
sprawie kontynuowania pro­
gramu “SST” spotka się z os­
trą reakcją gdy przyjdzie — 
pod obrady Senatu.

Prezydent Nixon zwrócił 
się wczoraj do Senatu z proś­
bą. ażeby aprobował asygno- 
wanie uchwalonej przez Izbę 
sumy, na kontynuowanie pro­
gramu doświadczalnego sa­
molotu “SST” zdolnego lecieć 
z szybkością 1,800 mil na go­
dzinę. — Wyrażając uznanie 
przedstawicielom Izby Niż­
szej Kongresu Nixon powie­
dział. że “uchwała ta podjęła 
pierwszy krok na korzyść ty­
sięcy fachowych i doświadczo­
nych robotników, — których 
zdolności i doświadczenie nie 
mogłoby być wykorzystane 
przez państwo.”

Polak Wyróżniony
Boston, Mass. (PAJ)—Adw. 

Carl A. Modecki, lat 29 z 
Marblehead, Mass., został po­
wołany na stanowisko dyrek­
tora- wykouawczego Śtow. 
Adwokatów na stan Massa­
chusetts, liczącego 7,000 człon­
ków.

Adw. Modecki, absolwent 
uniw. Kentucky i szkoły pra­
wa George Washington, był 
generalnym rzecznikiem sta­
nowego wydziału Amerykań­
skiego Stow. Automobilistów 
z siedzibą w Madison, Wis. 
jak i przez pewien okres cza­
su asystentem dyrektora wy­
działu prawnego przy AAA w 
Washingtonie.



UROCZYSTY BANKIET
Grupy 9 ZNP — Tow. Obrońcy Związku 

z okazji Diamentowego Jubileuszu Założenia 
odbędzie się w Niedzielę,

Dnia 16 Maja, o Godz. 5 Pp. 
w Domu Gminy 6 ZNP 

przy ulicy Fullerton w Cleveland 
Brać Związkowa oraz Cała Polonia 

w Cleveland i Okolicy
Serdecznie proszona o wzięcie udziału.

KOMITET BANKIETU

DLiŁiNisiK ZWlĄZ-JtkOWy (ZGODA), CZWAKIdK, 13-GO MAJA (MAY), 1971

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
Korespondenci: Eugenia i Jerzy Stolarczyk

9421 Alexander Rd., Cleveland 44125, Tel. 641-7528 Area Code 216
Od Redakcji:— Pod uwagę Gmin i Grup ZNP, Towarzystw i Klubów — uprasza się 
wszelkie zawiadomienia i wiadomości do Kroniki z Cleveland i okolicy nadsyłać wprost 
do korespondentów Dziennika Związkowego—pp. E. J. Stolarczyk pod wyżej podany 
adres.

Krótka Historia Grupy 9 Z. N. P. | 
Tow. Obrońcy Związku w Cleveland

Dnia 15-go lutego, 1880 ro­
ku w Filadelfii, Pa., założono 
Towarzystwo Związek Naro­
dowy Polski, którego preze­
sem został wybrany Juliusz 
Andrzej kowicz. Zarząd Towa­
rzystwa powołał komitet do 
opracowania planu statutu 
dla centralnej organizacji, do 
której wszyscy Polacy mogą 
należeć i wspólnie pracować 
dla oswobodzenia Polski.

Dnia 3-go czerwca, 1880 ro­
ku w Gazecie Polskiej ogło­
szono plan statutu, w którym 
paragraf 15-ty mówi: — skoro 
pięć towarzystw zgłosi dekla­
racje przystąpienia do Związ­
ku. to wówczas Związek Na­
rodowy Polski będzie uważał 
się za powstały.

Dnia 20-go czerwca 1880 ro­
ku pojawił się okólnik komi­
tetu .Związku Narodowego 
Polskiego z Filadelfii, w któ­
rym donoszono, że 13-ie To­
warzystw zgłosiło się z dekla­
racjami przystąpienia do 
Związku. Towarzystwo Brat­
niej Pomocy z Berea, Ohio, 
zawiązane 1-go stycznia tego 
samego roku, było pierwszym 
które zgłosiło swoją deklara­
cję. Na podstawie liczby zgło­
szonych towarzystw prezes 
Juliusz Andrzejkowicz zwołał 
pierwszy Sejm do Chicago na 
dzień 20-ty września, 1880 ro­
ku. Po Sejmie Towarzystwa, 
które brały udział, zamieniły 
się w Grupy Związku, organi­
zując nowe pod hasłem sztan­
daru związkowego: — “Jeżeli 
żyć to dla Polski, a jeżeli cier­
pieć i umierać to za P ’skę”.

W 1895 roku odbył się XI 
Sejm w Cleveland, Ohio, w 
sali Germania przy ulicy Erie, 
obecnie East 9-ta w śródmieś­
ciu. Na tym Sejmie przepro­
wadzono historyczne uchwa­
ły. Mianowicie, skreślono pa­
ragrafy o religii, otwierając 
tym samym dostęp do Związ­
ku Narodowego Polskiego — 
wszystkim Polakom, Litwi­
nom i Rusinom, bez różnicy 
ich przekonań politycznych i 
religijnych. W Cleveland już 
było kilkanaście Grup, któ­
rych posłowie byli na tym 
Sejmie. Ich sprawozdania sej­
mowe na zebraniach niektó­
rych Grup wywołały wielkie 
oburzenie przeciw zmianie 
paragrafów określających 
wolność przekonań. Wielu 
członków, szczególnie z Grup 
143, 125 i 79 (dwie ostatnie 
już nie istnieją) zbuntowało 
się, występując z ostrą kryty­
ką przeciw Związkowi jedy­
nie za to, że na tym Sejmie 
uchwalono szanować przeko­
nania polityczne i religijne 
członków. Było jednak więcej 
członków, którzy wierzyli w 
ideały Związku. Dnia 15-go 
lutego, 1896 roku 34-ch człon­
ków zbuntowanych Grup ze­
brało się w sali Jana Cent- 
kowskiego przy ulicy Heisley 
i zorganizowali nową Grupę 
związkową. Za miesiąc, na 
zebraniu dnia 15-go marca 
przyjęto nazwę “Towarzys­
two Obrońcy Związku”. Za-

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
Program Radiowy

Założony w 1927 roku

WXEN
106.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
jest do nabycia pod 

następującym adresem: — 
CHARLES VOJACEK 

2301 Coventry Drive 
Cleveland, Ohio. 44134 

Tel. 842-1099

rząd Centralny zatwierdził 
nazwę Towarzystwa i nadał 
mu numer 9-ty po rozwiąza­
nej z tym numerem Grupie w 
innym stanie.

W skład pierwszego zarzą­
du zorganizowanej Grupy — 
wchodzili: — Marcin Małecki, 
prezes; Wojciech Makowski, 
wiceprezes; J. Żmudziński, se­
kretarz fin., Antoni Mackie­
wicz, sekr. prot., Andrzej 
Kopczyński, skarbnik.

W maju, tego samego roku 
uchwalono wprowadzić wspa­
rcie dla członków podczas 
choroby, $4.00 tygodniowo, i 
przyjmować nowych człon­
ków nrzez głosowanie gałka­
mi. W czerwcu uchwalono 
Konstytucję Towarzystwa. W 
listopadzie wysłano jednego 
z członków, Sylwestra Mu­
szyńskiego, do Chicago na o- 
twarcie Domu Związkowego. 
Otwarcie było bardzo uroczy­
ste, ponieważ Związek Naro- 
dowv Polski pierwszy spośród 
polskich organizacji wybudo­
wał dom, w którym, oprócz 
biur Zarzadu Centralnego, — 
mieściły sie: drukarnia pism, 
muzeum i biblioteka. W mar­
cu. 1900 roku Gruna 9-ta wy­
słała delegata B.W. Kurzej kę 
do Chicago na nadzwyczajny 
Sejm Z.N.P. Na Sejmie tym 
uchwalono przyjmować do 
Związku żony członków. Na 
zebraniu w czerwcu Grupa 
przyjęła pierwsze 22 niewias­
ty, żony członków. W lutym 
1901 roku Grupa wysała Ko­
mitet do lekarza dra Śmigla, 
żeby przystąpił do ZNP. W 
marcu dr Śmigiel zapisał się 
do Grupy 9. W lutym 1903 
roku. Grupa wybrała Strzem- 
plewicza, Kurzej kę, Muszyń­
skiego, Marchlewicza i Jele- 
niewskiego delegatami do Ko­
mitetu Budowy Pomnika Koś­
ciuszki a za dwa lata wzięła 
udział w jego odsłonięciu.

W marcu wysłano delega­
tów do Komitetu Gminy 6 w 
celu urządzenia obchodu Kon­
stytucji 3-go Maja. W kwie­
tniu 1904 roku Grupa wybra­
ła Komitet służący pomocą i 
radą nowoprzybywającym e- 
migrantom z Polski do Cleve­
land. W skład Komitetu Wcho­
dzili: — Gorzka, Giżewski i 
Jeleniewski.

W pierwszą niedzielę sierp­
nia 1905 roku Grupa wzięła 
udział w paradzie, urządzonej 
w śródmieściu dla arcybisku­
pa Simona ze Lwowa i w tym 
samym roku urządzono ob­
chód jubileuszowy 25-cio le- 
cia Związku Narodowego Pol­
skiego.

W październiku 1907 roku 
uchwalono, że Grupa weźmie 
udział w uroczystości poświę­
cenia nowej szkoły w parafii 
św. Stanisława. We wrześniu 
1909 roku delegatom A. Luk- 
wińskiemu i W. Stefaniakowi 
udającym się na Sejm Z.N.P., 
do Milwaukee, Grupa poleci­
ła, ażeby na Sejmie popierali 
“Gminy przymusowe” i żeby 
domagali się następnego Sej­
mu w Cleveland. W lipcu 1910 
roku Grupa wzięła udział w 
O b c h o d zie Grunwaldzkim. 
Członek, który nie weźmie u- 
działu w tym obchodzie, pod­
lega karze jednego dolara. — 
Koszty wystąpienia pokryła 
Grupa w wysokości $20.25. We 
wrześniu tego samego roku. 
Grupa 9 rozpoczyna odbywać 
swe zebrania w Domu Gminy 
6, gdzie odbywają się do dnia 
dzisiejszego.

W latach I-ej Wojny Świa­
towej członkiwie żyli podzie­
leni. Jedni płacili podatek do 
Komitetu Obrony Narodowej, 
inni do Komitetu Obywatel­
skiego. W latach, kiedy było 
harcerstwo w Związku, Gru­
pa 9-ta brała czynny udział w 
jego działalności i hojnie 
wspomagała je finansowo. — 
Wspierała młodzież i sport. 
Pomagała finapsowo w ich 
poczynaniach. Grupa 9-ta ni­

gdy nie odmawiała daniny na 
szlachetne cele i w przeciągu 
75-ciu lat swego istnienia, wy­
dano około 40 tysięcy dola­
rów na różne sprawy narodo­
we, społeczne, dobroczynne i 
oświatowe. Najwięcej zaś na 
pomoc potrzebującym człon­
kom i ofiarom różnych nie­
szczęść.

Na początku II-giej wojny 
światowej wyasygnowano je­
dnorazowo na pomoc Polsce 
$1,150.00. Protokóły wykazu­
ją, że Grupa 9-ta była pier­
wsza w pracy na niwie pol­
skiej, społecznej i amerykań­
skiej. Brała udział we wszy­
stkich poczynaniach życia 
związkowego i polonijnego. 
Rosła szybko i liczbowo stała 
się największą Grupą w O- 
kręgu 9-ym w stanach Ohio 
i West Virginia. Jej członko­
wie mają około milion dola­
rów ubezpieczenia w Związ­
ku Narodowym Polskim.

W roku 1945 obchodziła 50- 
cio letni Jubileusz, a w 1961 
—65-cio letni. Z tych okazji 
były wydane ękolicznościowe 
pamiętniki i bankiety. Grupa 
9-ta Towarzystwo Obrońcy 
Związku była zawsze prowa­
dzona zgodnie z ideałami za­
łożycieli Z.N.P. Mamy nie­
złomną wiarę, że nie odstąpi 
od wzniosłych i szlachetnych 
celów Związku Narodowego 
Polskiego w przyszłości i 
przekazała je następnym po­
koleniom, które po nas przyj­
dą. Szczęść Boże! — Aleksan­
der A. Kopczyński, Komisarz 
Okręgu 9 ZNP.

Obecnie Grupą 9 ZNP kie­
ruje Zarząd w następującym 
składzie: prezes — Feliks Hu- 
jarski, wiceprezes — Kazi­
mierz Andriukiewicz, wice­
prezeska — Helena Kopczyń­
ska, sekr. finans. — Stani­
sław Jaśkowski, kasjerka — 
Leona Andriukiewicz, sekr. 
prot. — Julian Niedźwiedzki, 
opiekun kasy — Władysław 
Szawłowski, marszałek—Wła­
dysław Musiał. ,

Ponad 40 Min. Zł. 
Na Zamek Królewski
Warszawa. — Wpływy na 

koncie' odbudowy Zamku o- 
siągnęły bez mała' 41 min zł. 
Stan konta bankowego co­
dziennie się zwiększa. Nadal 
zgłaszane są pod adresem Ko­
mitetu deklaracje bezintere­
sownego wykonania prac 
związanych z odbudową.

Mom-Daughter

7190

► aF."’r

(hj
Crochet for mom and daughter 

or big and little sister.
Twice-pretty! Crochet beginner- 

easy, INSTANT vests with big 
hook, novelty yarn. Lacy, simple 
mesh has unusal border. Pattern 
7190: sizes 10-16 and 2-12 in­
cluded.

FIFTY CENTS for each pattern 
— add 25 cents for each pattern 
for Air Mail and Special Handling. 
Send to Alice brooks c/o Polish 
Daily Zgoda, Needlecraft Dept, 
Box 163. Old Chelsea Station, New 
York, N. Y. 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number.

NEW 1971 Needlecrafl Catalog 
—more Instant fashions, knits, 

I crochets, quilts, embroidery, gifts. 
3 free patterns. 50c.

New I “Instant Crochet” Book. 
Step-by-step pictures teach you 
how to crochet instantly! Plus 
newest patterns. $1.00.

Complete Instant Gift Book-
Quilt Book 1—16 patterns. 50c. 

more than 100 gifts for all occas­
ions, ages. $1.00.

Complete Afghan Book— $1.00. 
“16 Jiffy Rugs” Book. 50c.
Book of 12 Prizes Afghans. 50c. 
Museum Quilt Book 2 — 50c.'
Book 3. "Quilts for Today’s Liv- 

i ing”. 15 patterns. 50c.

Kongr. Derwiński 
o Zbrodni 
Katyńskiej

W urzędowym protokóle 
Kongresu Stanów Zjednoczo­
nych “Congressional Record” 
kongr. Edward Derwiński 
(R-Ill.) w dniu 3 maja, przy­
pomniał swym kolegom o 31 
rocznicy wymordowania ofi­
cerów i inteligencji polskiej 
w lasku Katyńskim. W ob­
szernym artykule (str. 3319- 
3321) kongr. Derwiński pisze 
o wymordowaniu 15,000 ofi­
cerów polskich z obozów 
Ostaszkowa, Kozielska i Sta­
robielska przez Rosjan na 
rozkaz Stalina i Berii.

Zwłoki pomorodowanych 
odkryto w dniu 13 kwietnia, 
1943 roku, pochowanych w 
masowych grobach w lasku 
Katyńskim. Derwiński pisze 
o raporcie mjr. Johna H. Van 
Vliet i pułk. Donalda Stewart 
z armii amerykańskiej, któ­
rzy znajdowali się w niewoli 
niemieckiej, a którzy byli 
włączeni w poczet neutral­
nych obserwatorów w prze­
prowadzonej przez Niemców 
inwestygacji dla ustalenia 
sprawców tej ohydnej rzezi. 
Raport obu oficerów wojsko­
wych, którzy ustalili na pod­
stawie posiadanych dowodów 
że zbrodni dokonali Rosjanie 
— zaginął po przesłaniu go 
do Washingtonu.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Czwartek, 13 Maja
Tow. Nowa Era, Grupa 1462 

ZNP odbędzie swe posiedzenie re­
gularne w czwartek, dnia 13 ma­
ja, w sali pnr. 5925 W. Diversey 
Ave., w Lo Rayne Chateau. Po 
posiedzeniu odbędzie się przy­
jęcie z okazji Dnia Matek.

Zarząd wraz z prezesem za­
prasza o przybycie. — A. Marya- 
nowski, prezes.

Piątek, 14 Maja
Posiedzenie Tow. im. Agatona 

Gillera - Tomasza Zana, Gr. 170 
ZNP odbędzie się w piątek, 14 tna- 
ja, o godz. 8 wiecz., w sali posie­
dzeń KPA na stan Illinois, pnr. 
1838 W. Division ul. Prosimy 
członkinie i członków o gremialne 
i punktualne przybycie. — Prezes 
Dr Edward Różański, sekretarz 
Wilhelm S. Zaleski.

ś Tow. Strzelców Obrony Bia­
łego Orła, Grupa 2185 ZNP, Od­
dział 101 LPW, odbędzie swe po­
siedzenie w piątek, 14 maja, w 
sali p. E. Moskala, pnr. 831 N. 
Ashland Ave., o godz. 7ej wieczo­
rem. Będzie przyjęcie na cześć 
Matek i Ojców, — prosimy o ma­
ły fant na rozgrywkę.

Prosimy o zapisanie choć 1 
członka. Tego roku ubyło nam 
przeszło 20 członków, którzy wy­
płacili swe polisy 20-letnie, wie­
lu z nich wzięło nowe polisy tak, 
że nie' straciliśmy delegata. Do 
Gminy 75 mamy 7 delegatów.— 
Maria Klinger, prezeska; Józefi­
na Przywara, sekr. prot.; Stan. 
Kocol, sekr. fin.

Tow. Kadetów Białego Orła, Gr. 
1377 ZNP odbędzie swe regularne 
posiedzenie w piątek, 14-go maja, 
w sali Dubarek przy 47-ej i 
Springfield ul.Początek o godz. 8 
wieczorem punktualnie.

Uprasza się wszystkich człon­
ków o liczne przybycie.

J. Okrzesik, prezes; M. Sobczyk, 
sekr. prot.

Niedziela, 16 Maja
Klub Parafii Jastrząbka Stara 

odbędzie krótkie posiedzenie w 
niedzielę, 16 maja, o godzinie 2:30 
po południu, w sali Domu We­
teranów, pnr. 1239 N. Wood ul. 
Prosimy przybyć na to przed­
wakacyjne posiedzenie, gdyż ma­
my kilka listów z Polski. Po po­
siedzeniu będzie przyjęcie dla 
członków, oraz uczczenie naszych 
Matek i Ojców. Prosimy także 
prynieść mały fant, gdyż będzie 
rozgrywka.

Zaprasza prezeska Wanda O- 
piela, wraz z całym zarządem.

Zarząd Klubu Pińczowian przy­
pomina wszystkim członkom, że 
posiedzenie odbędzie się w nie­
dzielę, 16 maja, o godz. 2.30 po 
poł., w sali Weteranów, 1239 N. 
Wood ul. Każdy członek jest obo­
wiązany przybyć na to ważne po­
siedzenie. Po zebraniu Klub odra­
cza się na cztery miesiące waka­
cji, aż do niedzieli, 17 październi­
ka. — Fr. Kielijan, prezes; M. 
Podraża, sekr.

Koło Nr. 8 im. Gen. Andrzeja 
Galicy odbędzie swe miesięczne 
posiedzenie w niedzielę, 16 maja, 
w Domu Podhalańskim, o godz. 
2.30 po poł. Zawiadamiamy 
wszystkich członków, że jest to o- 
statnie posiedzenie przed odrocze­
niem się na okres letni na 3 mie­
siące. Prosimy wszystkich człon­
ków o liczne przybycie. — Prezes 
Mieczysław Mrozek, sekr. prot. 
Karol Suity.

Z Dnia
(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 

Raybourna w Washingtonie 
(gdzie mieszczą się biura kon- 
gresmanów) zbudowała rów­
nież dom kongr. Boggs... Przez 
atak na FBI i żądanie usunię­
cia E. Hoovera, kongr. Boggs 
stał się nagle “bohaterem” le­
wego skrzydła swej partii, 
które nie miało do niego za­
ufania choćby dlatego, że po­
chodzi z “reakcyjnego” Połu­
dnia. Kongr. Boggs jest przy­
wódcą demokratycznej więk­
szości w Izbie Niższej i pozy­
skanie “liberałów” oraz lewi­
cowców nic jest dla niego bez 
znaczenia. Oprócz korzyści 
politycznych nie można pomi­
nąć korzyści osobistych. Wia­
domo, że atak jest najlepszą 
formą obrony. Gdyby w 
przyszłości FBI wystąpiło z 
jakimiś rewelacjami wyjaś­
niającymi dziwny zbieg oko­
liczności między gmachem 
Raybourna a jego domem, ma 
on gotową odpowiedź: “są to 
kłamstwa mściwego starca, 
którego chciałem usunąć ze 
stanowiska”.

♦♦♦ 4*
Kongr. Paul McCloskey, 

który po oświadczeniu, że bę­
dzie zwalczał ponowną kan­
dydaturę Nixona, został przez 
środki masowej informacji w 
ciągu 24 godzin wyniesiony 
na piedestał wielkości naro­
dowej, nie przyjmuje do wia­
domości faktów podważają­
cych jego opinie. Po powro­
cie z Indochin, McCloskey w 
oparciu o “dowody z pierw­
szej ręki” wystąpił z zarzu­
tem, że amerykańskie lotnic­
two jest odpowiedzialne za 
ciężki problem uchodźców w 
Laosie. Setki tysięcy chłopów 
uciekło ze swoich wiosek 
bombardowanych bezlitośnie 
przez amerykańskie samloty.

Tyrada kongresmana wy­
wołała zdziwienie i natych­
miastową odpowiedź przew. 
Katolickiego Komitetu Pomo­
cy ,który opiekuje się uchodź­
cami w Laosie, ks. M. Men- 
gera, który oświadczył, że Mc 
Closkey spędził w Laosie aż... 
dwie godziny, rozmawiał z 7 
lub 8 uchodźcami i nie chciał 
wierzyć,x że uciekli oni (jak 
większość uchodźców) przed 
komunistami a nie amerykań­
skimi bombami.

100-Ty yznik 
z Polskiej Stoczni
Gdynia. — Biuro konstruk­

cyjne Stoczni im. Komuny Pa­
ryskiej w Gdyni zakończyło 
prace nad projektem wstęp­
nym pierwszego 100-tysięcz- 
nika, który zostanie przekaza­
ny do eksploatacji prawdopo­
dobnie 1975 roku.

5-Part Wardrobe
'PRINTED PATTERN'

4521
SIZES
34-48

i?

TRAVEL FIRST CLASS in this 
action-inspired, 5-part wardrobe. 
Includes coat and jacket with or 
without sleeves, overblouse, skirt, 
pants. Choose double-kbits.

Printed Pattern 4521: NEW 
Women’s Sizes 34, 36, 38, 40, 42, 
44, 46, 48.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern; add 25 cents for each 
Pattern for Air Mail and Special 
Handling.

Send to Anne Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA 10 Pattern 
Dept., 243 West 17th Street, Ne»v 
York, N. Y. 10011. Print NAME, 
ADDRESS, with ZIP. SIZE and 
STYLE NUMBER.

NEW FASHION- PACKED 
Spring-Summer Catalog — separ­
ates, jumpsuits, styles galore. Free 
patern coupon. 50c INSTANT 
answers. $1.00
SEWING BOOK — cut, fit, sew 
modern way. $1.00 INSTANT 
FASHION BOOK — what-to-wear

STEFAN KIEDRZYŃSKI

Trujący Kwiat
POWIEŚĆ

33------- (Ciąg dalszy)

Rozdział X

FATALNE SPOTKANIE

Mijały dni, jak wagony pociągu przed oczyma znudzonych. 
Podobne do siebie, i szare, brudne i ochlapane, zakurzone i 
jednakowe. Życie Ryszarda było pociągiem, w którym po­
dróżują nędzarze! . . . Ten, kto go widział, a potrafił ocenić 
ohydną zewnętrzność, bezwątpienia cofnął się przerażony, 
zajrzawszy do wnętrza! Na czerwonym towarowym wagonie 
namazane farbą, podane jest do wiadomości: “40 ludzi, albo 
8 koni”.

To objaśniać można, że jeżeli w wagonie tym niema 
towaru, a nie jest pusty, to napewno mieści się w nim osiem 
przewożonych koni, albo 40 ludzi, jadących na odpust do 
cudownego miejsca. Wtedy można się przekonać, że ludzie 
ci nie mają zbyt wygórowanych wymagań. Na sosnowych 
ławach, zbitych gwoździami, siedzą wzdłuż ścian — i za­
bawiają się rozmową. Jedni jedzą, drudzy śpią — wszyscy 
cuchną! Cuchnie cały wagon. — Brud i wyziew potu osiada 
jak kopeć lampy. Pociąg wlecze się, jak żydowska biedka, 
stając na każdej stacyjce. Bo nikt sobie nie robi ceremonii 
z takiemi pasażerami. Jeżeli zdarzy się nieszczęście, przez 
nieuwagę lub niedbalstwo maszynisty, albo i urzędnika 
pierwszej lepszej stacji, pociąg ulegnie rozbiciu — jest to 
szczęście w nieszczęściu. Każdy mówi z ulgą: “Dobrze, 
że to nie ekspres albo kurier. Byłaby większa bieda”. Bo 
to są nędzarze! Nędza obniża człowieka nawet w oczach 
sprawiedliwości.

Ryszarda obejmował cień rozpaczy bez granic. Czuł 
śmierć, czyhającą za progiem, idącą ku niemu w płaszczu 
niedoli, rzucającą obłędem samotności. Wiedział, że jeszcze 
kilka lat takiego życia, a upadnie złamany, pod kamiennym 
naporem smutku, zżarty tęsknotą, wyssany przez męczarnie 
pragnienia.

Ludzie nieszczęśliwi nienawidzą dwóch słów, które nie 
powinny istnieć. Te słowa to: “nigdy” i “zawsze”.

Spotkanie Podhojeckiej, przedziwny urok, rzucony nie­
biańską pięknością oczu, jej bogactwo i cud twarzy nie z 
tego świata, jeszcze bardziej objęło go pożądaniem życia. 
W jej wspaniałej, wonnej, szeleszczącej jedwabiem postaci 
widział ucieleśnienie swoich pragnień! Oto był świat, do 
którego wyrywał się ze swojej samotni, szarpiąc się w 
bezsilnej męce, wiedząc, że jest skrępowany nędzą, rzucony 
o ziemię jak łachman. Chodząc po swoim małym pokoiku 
godzinami wzdłuż i wszerz, z głową spuszczoną ku ziemi, 
a pełną przeróżnych myśli, z rękoma w tył założonemi i 
czarną rozpaczą w sercu, przeżywał każde słowo, wypo­
wiedziane do niej i usłyszane, przyjęte z cichym uwiel­
bieniem.

Przypomniał sobie melodię głosu, układ ust, wypo­
wiadających te proste, a tak wielkie dla niego wyrazy, i 
przymykał oczy, pragnąc ją lepiej widzieć w swojej wy­
obraźni. Myśl, że jej już może nigdy nie zobaczy, była mu 
przykra, nieznośna, bolesna. Odsuwał ją od siebie, wytwa­
rzając umyślnie cudną złudę jej niezwykłej postaci i roz­
koszując się niewyraźną wizją swego serca. Myślał też o 
— podziwiając cudowne usta, wchłaniając zapach jej 
perfum. Szła za nim jak cień, towarzyszyła mu do biura, 
podczas wycieczek za wał kolejowy i wracała do domu, 
kiedy, zamknąwszy drzwi — puszczał się w swoją codzien­
ną wędrówkę po pokoju, jak Jan Gabrjel Borkman!

Prędko też pani Buchwaldowa zauważyła, że z jej 
lokatorem coś się dzieje. Ani na chwilę jednak nie podej­
rzewała prawdy. Osoba hrabianki Podhojeckiej, owej wiel­
kiej pani, rzucającej pieniędzmi jak bobkowemi liśćmi” — 
była dla niej czemś nie z tego świata. Poczciwa staruszka 
nie mogła przypuszczać, że biedny samotnik myśli o niej 
—- mniej więcej w taki sposób, jak kiedyś młody urzędnik 
banku polskiego myślał o niej. O taką niedorzeczność go 
nie posądzała. Przypuszczała, że ma kłopoty pieniężne i 
że to jest powodem niezwykłych wędrówek po pokoju, 
za długich spacerów i — zastraszającej melancholii.

Nie myśląc długo, zaofiarowała się z pożyczką. Ryszard 
miał wprawdzie kłopoty tego rodzaju i to bynajmniej nie 
drobne — ale odmówił! Poraź pierwszy był dla niej oprys­
kliwy — odpowiedziawszy w rozdrażnieniu słowami pełnemi 
goryczy.

Od tego czasu jeszcze bardziej zdziczał. Przychodził 
do domu coraz później, a razu pewnego nawet nad samym 
ranem. Noc tę przepędził na krążeniu w dzielnicy, w której 
mieszkała Podhojecka. Nie miał nadziei jej ujrzeć, mime 
to poszedł. Dlaczego? ... Na to pytanie mogłaby tylko 
odpowiedzieć roślina, która zwraca się do słońca i rośnie w 
jego kierunku! Ryszard nie umiałby odpowiedzieć napewno!

Tymczasem parni Buchwaldowa szykowała się do wyjazdu. 
Adeloia czuła się nieco lepiej, za poradą lekarza więc po­
stanowiono wyjechać na wieś. Mieszkanie już było wy­
najęte, dzięki pani Zakrzewskiej, której pewna daleka krew­
na była właścicielką jakiegoś dornku, przeznaczonego dla 
letników, a postawionego w samym lesie i to sosnowym.

Po tygodniu starannych przygotowań, lamentów, ce- 
rowań naddartej bielizny, ustawicznego rachowania przy­
szłych wydatków — nadszedł dzień wyjazdu.

Ryszard uwolnił się o godzinę wcześniej i odprowadził 
je na stację, żegnany z rozrzewnieniem i smutkiem. Adelcła 
patrzyła na niego oczyma konającej samy. W ostatniej ; 
chwili blademi jak papier ustami, prosiła go, żeby przy­
jeżdżał na święta do ich nowego mieszkania — popierając 
swoją prośbę błagalnym spojrzeniem, które było mu przykre 
nie do zniesienia. Przyrzekł jednak, “że jak tylko będzie 
mógł, to zawsze przyj edzie” — i wrócił do domu.

Puste ściany, trochę ogołocone przez zabranie niektó­
rych mebli, buchnęły na niego odorem grobu. Miał wraże­
nie, że ktoś umarł i został wyniesiony na cmentarz, a on 
pozostał sam, opuszczony jeszcze bardziej.

Usiadł na starej otomance, wcisnął się w róg j siedział 
tak do zmierzchu, nie zapalając lampy. Dopiero późno w 
nocy rozebrał się i położył do łóżka. Był znużony! Smutek 
niedoli owionął go jak ćzadem, poił trucizną goryczy, obej­
mował uściskiem węża. Tak minęły dwa tygodnie, jednako­
wo nudne i ciche.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 13-GO MAJA (MAY), 1971

Pokaz Filmowy z Dni Walk i Chwały 
Od Legionów—Na Wawel 

Dokumentarny Film o Sławie z Życia 
Marszałka Józefa Piłsudskiego 

w 36 Rocznicę Zgonu
Związany z życiem Mar­

szałka Polski Józefa Piłsud­
skiego ciekawy film history­
czny zostanie wyświetlony w 
niedzielę, 16 maja dwukrot­
nie o godz. 2-ej oraz o godz. 
4-ej po południu w Audyto­
rium Szkoły Wells przy zbie­
gu ulic N. Ashland i Augusta 
Blvd.

Film ten młodych zapozna, 
a starszym przypomni donio­
słe wydarzenia z dziejów Pol­
ski.

Początki filmu sięgają roku 
1905, czasów Konspiracji i 
przygotowań do walki zbroj­
nej o niepodległość, prac 
PO W i ukazują epopeję legio­
nową.

Interesujące fragmenty z 
okresu wojny polsko-bolsze­
wickiej zawierają oryginalne 
zdjęcia PAT-a z akcji bojo­
wej, która przyniosła Polsce 
zwycięstwo nad Rosją.

Część pierwsza pod nazwą 
“Sztandar Wolności” zmonto­
wana została przez znanego 
reżysera Ryszarda Ordyńskie- 
go jeszcze za życia Marszałka 
i była nrzed Nim demonstro­
wana. Tło muzyczne do filmu 
ułożył wybitny kompozytor 
Maklakiewicz.

Z okresu Niepodległości 
Polski film przypomina defi­
ladę kawalerii polskiej na 
Błoniach krakowskich, uro­
czysty obchód 100-letniej ro­
cznicy Powstania Listopado­
wego, wręczenie buławy mar­
szałkowskiej, fragmenty z po­
grzebu płk. Lisa-Kuli, uroczy­
stości przy grobie Nieznanego 
Żołnierza, dekoracja Marszał­
ka Józefa Piłsudskiego przez 
Marszałka Focha, święto dzie­
cka w Belwederze, spotkania 
Marszałka z Monsignorem 
Ratti i Ignacym Paderewskim,

Na filmie można zobaczyć 
piękne zdjęcia z różnych 
miast polskich i wiele słyn­
nych postaci i momentów o 
nieprzemijającej wartości his­
torycznej.

Końcowa część filmu przed­
stawia uroczystości pogrzebu 
Marszałka w Jego ostatniej 
drodze na Wawel, oraz woj­
skową rewią na Polu Moko­
towskim.

Ciekawe są dzieje samego

Posiedzenie Zarządu 
i Dyrekcji ZK Małop.

Posiedzenie Zarządu i Dy­
rekcji Związku Klubów Ma­
łopolskich odbędzie się dnia 
14 maja (piątek), godzina 8 
wieczorem w Domu Związku 
Klubo w Małopolskich, pnr 
1401 W. Superior ul.

Ze względu na ważne spra­
wy, które będą omawiane pre­
zes ZKM Franciszek Barnaś 
uprasza o przybycie wszyst­
kich z zarządu i dyrekcji 
ZMK. — Franciszek Barnaś, 
prezes; Anna S. Nikel, sekre­
tarka.

Zebranie Tow. Orzeł 
Polski, Gr. 523 ZNP
Ważne posiedzenie Tow. Orzeł 

Polski, Gr. 523 ZNP, odbędzie się 
w czwartek, 13 maja, w sali Lo 
Rayne Chateau, 5925 W. Diver- 
sey Ave., o godzinie 8-ej wieczo­
rem. Oprócz normalnych spraw, 
odbędzie się nominacja kandyda­
tów na posłów na Sejm 36 ZNP 
w Pittsburghu, Pa.

Obecność każdego członka i 
członkini jest bardzo pożądana. 
— H. Zieliński, prezes; A. Moll, 
sekr. fin. , 

filmu. Podczas drugiej wojny 
światowej znalazł się w Sta­
nach Zjednoczonych, gdzie 
został zabezpieczony na rzecz 
Instytutu Józefa Piłsudskiego 
w Nowym Jorku przez znane­
go działacza społecznego p. 
Lucjusza A. Kupferwassera z 
Chicago.

Dla zachowania i dalszych 
studiów niezwykłego doku­
mentu filmowego naszych 
dziejów wykonana została no­
wa kopia dla archiwum Insty­
tutu, zajmującego się bada­
niem najnowszej historii pol­
skiej. Koszt nowej kopii wy­
niósł przeszło $3.000.

Film oglądało dotąd niewie­
le osób, to też nieprzemijają­
ca aktualność wydarzeń za­
chęca do obejrzenia tego fil­
mu i będzie zarazem złoże­
niem hołdu pamięci Wielkie­
go Marszałka.

Nagrany w najtrudniejszych 
warunkach, dalekich od obec­
nych możliwości telewizyj­
nych, oryginał filmu można 
będzie zobaczyć dwukrotnie 
w niedzielę, 16 maja na poka­
zie filmowym w Audytorium 
Szkoły Wells, narożnik ulic: 
N. Ashland i Augusta Blvd. 
Początek pokazów — godz. 2 
i 4-ta po południu.

Na pokaz firnu z dni walk i 
chwały w 36 rocznicę zgonu 
Marszałka Józefa Piłsudskie­
go zaprasza
Połączony Komitet Obchodu.

Stypendia 
Na Studia 

Zagraniczne 
“Istitute of International 

Education” z pnr. 809 United 
Nations Plaza, New York, N. 
Y. 10017, podaj e do wiado­
mości, że udzielane są stypen­
dia dla studentów amerykań­
skich, którzy pragną korzy­
stać z dalszych studiów w 
Polsce, Rumunii lub Jugosła­
wii.

Absolwenci uczelni amery­
kańskich z dyplomem bakała­
rza sztuk pięknych, obywate­
le amerykańscy, mogą uzy­
skać stypendia i opłacone ko­
szta podróży, pisząc po dalsze 
informacje pod wyżej podany 
adres, a powołując się na 
ustawę “Fulbright-Hays” na 
podstawie której rząd amery­
kański pokrywa koszta sty- 
pendii i podróży na okres je­
dnego roku.

Instytut rekomenduje dal­
sze studia dla zainteresowa­
nych w dziedzinie rolnictwa, 
archeologii, dramaturgii, kla­
syków, historii, literatury, 
matematyki, muzyki, malar­
stwa, filozofii, nauk ścisłych, 
rzeźbiarstwa, studiów slawi­
stycznych, oraz socjologii.

Z Kensington
Tow. Postęp Grupa 500 ZNP 

odbędzie miesięczne posiedze­
nie w piątek, 14 maja, w Do­
mu Polskim, pnr 11937 So. 
Michigan Ave. w Kensington, 
Ill., o godzinie 8-ej wieczorem.

Zarząd zaprasza wszystkich 
członków i członkinie o jak 
najliczniejsze przybycie na to 
posiedzenie, gdyż jest wiele 
ważnych spraw do załatwie­
nia. Będzie także omawiana 
sprawa wycieczki naszego To­
warzystwa do Obozu Młodzie­
żowego do Yorkville, Ill. — 
Fran. Jendryaszek, prezes; 
Florentyna Flieger, sekretar­
ka prot.

Zebranie Członków 
Polskiej Rady Pracy 

Dnia 15 maja, w tę sobotę, 
o godz. 7:30 wieczorem, odbę­
dzie się przedwakacyjne ze­
branie Pol. Rady Pracy, w sali 
Weteranów Armii Pol., pnr. 
1239 N. Wood ul. Ponieważ 
mamy wiele ważnych spraw 
do omówienia, przeto prosimy 
o liczny udział w zebraniu. — 
Prezes J. Sak, sekretarz K. 
Mielicki.

Zebranie Tow. Naród 
Polski Gr. 132 ZNP

Posiedzenie Towarzystwa Na­
ród Polski, Gr. 132 ZNP odbę­
dzie się 16-go maja, w tę niedzielę, 
w sali Domu Polskiego, 11937 S. 
Michigan Ave., o godzinie 2-ej po 
południu. Ze względu na wiele 
bardzo ważnych spraw, członko­
wie Grupy proszeni są o liczne 
przybycie.

F. Kabat, prezes; M. Szklarski, 
sekr. prot.

Złoty Jubileusz Post. I 
G. Washington PLAV

Przyjęcie i okazji złotego 
jubileuszu post. nr.l. G. Wa­
shingtona, Polskiego Legionu 
Amerykańskich Weteranów 
odbędzie się w sobotę, 15go 
maja br., w lokalu Party 
House, 6112 W. Diversey ul. 
Posterunek G. Washingtona 
był pierwszym posterunkiem 
PLAV jaki powstał w stanie 
Illinois.

Coctails będą podawane od 
6:30, obiad o godz. 7:30. Bi­
lety w cenie: $12.50 od osoby. 
Po rezerwacje należy telefo­
nować: Irv Kownacki (Com­
mander) — 685-3756; Che­
ster Żurawski, przewodniczą­
cy — AV 6-6296 i Stanley 
Jakus, PE 6-1025. — Chester 
Michoń, przew. reklamy.

Posiedzenie 
Tow. “Giewont” 

Grupa 2514 ZNP
Podaj emy do wiadomości 

wszystkim członkom i człon­
kiniom Grupy, że miesięczne 
posiedzenie odbędzie się w 
czwartek, 13 maja, w Domu 
Kombatanta, pnr. 2914 W. 
North Ave. o godz. 7:30 wiecz.

Na porządku obrad przede 
wszystkim będą nominacje, 
kandydatów na Posłów 36go 
Sejmu Związków ego oraz 
sprawozdanie z odbytego 
ostatnio Bankietu z okazji 40 
letniego Jubileuszu Towarzy­
stwa.

Z uwagi na ważność spraw, 
obecność wszystkich człon­
ków jest konieczna, prosimy 
przeto o liczne przybycie.

Za zarząd:— Bonawentura 
Migała, prezes; Stefan Łojan, 
sekr.

Rozgłośnia 
Odwetowców

Najbardziej agresywna w 
stosunku do Polski grupa dzia­
łaczy odwetowych, która in­
spirowała powstanie tak zw. 
wspólnoty wschodnio-niemie- 
ckich właścicieli ziemskich, 
uruchomiła niedawno radio­
stację krótkofalową pod na­
zwą: “Deutsches Reich” dla 
propagowania swoich celów 
politycznych. Grupa ta, dy­
sponująca dużymi środkami 
finansowymi i wspierana 
przez kilku obszarników z da­
wnych Prus Wschodnich, na­
zywa się obecnie “tymczaso­
wym rządem niemieckiego 
Wschodu” i nie ukrywa już, 
że stoi na stanowisku iż Rze­
sza niemiecka nadal istnieje 
“pod względem prawnym”.

(N)

funt 89c 
funt 45c 
funt 49c 
tuzin 59c

Polska Szynka funt $1.20
“Hamburger Patties”...... funt 49c
Corned Beef .................... funt 79c
Margaryna ...................... funt 25c

Polska Firma — Największa Hurtownia
Mięsa w Chicago

OBECNIE OTWARTA DLA NASZEJ PUBLICZNOŚCI — 
OGROMNY WYBÓR WSZELKIEGO RODZAJU MIĘSA

Pragniemy Podziękować za Poparcie w Ostatnich Tygodniach!
Przybądźcie do Nas jak najliczniej! Nie musicie nic kupować! 

Podajemy jednak kilka okazji z naszych mięs, produktów 
mięsnych i spożywczych:

Najlepsza Polska
Kiełbasa ........

Mielone Mięso ....
Krajany Bekon ..
Jumbo Jajka .....

Codziennie otwarta od godziny 2:00 po poł. do godziny 4:00 po południu, 
a w sobotę od godziny 7:00 rano do godziny 3:00 po poł.

Słuchajcie STANISŁAWA ŁOBODZIŃSKIEGO — Polski Koncert Niedzielny 
od godz. 11:00 do 12:00 w południe ze stacji radiowej WXRT-FM, 93.1 mc.

ROBERT LEWANDOWSKI — codziennie rano, od godziny 7-ej do 8:30, ze stacji 
radiowej WSBC 1240 K.C.
Do zakupów zapraszamy również wszystkich naszych kierowników i zarządców skle­
pów mięsnych, restauracje, kluby, szkoły kościoły, “catering” obsługi oraz wszystkie 

instytucje, które urządzają różnego rodzaju przyjęcia.
POLSCY SPRZEDAWCY OBSŁUŻĄ WAS GRZECZNIE 

WIELE MIEJSCA DO PARKOWANIA

FULTON MEAT CO.
“FULCO”

WŁADYSŁAW NIEMCZUKA, Właściciel

222 North Peoria Street
Tel. MO 6-8115-6-7

Z całym personelem, jeżeli chcecie możecie rozmówić się po polsku

Podziękowanie Polonii Za Liczny 
Udział w Obchodzie 3-go Maja

40-to Lecie Okręgu I-go Korpusów 
Pomocniczych Pań

W niedzielę, 16go maja, Okręg 
I-szy Korpusów Pomocniczych 
S.W.A.P., będzie obchodził 40-le- 
oie. Uroczystość rozpocznie się 
Mszą Św. w kościele Św. Mło­
dzianków o godzinie 12-ej w po­
łudnie. Po nabożeństwie odbędzie 
się obiad, w domu Weteranów 
1239 N. Wood St., — po obiedzie 
krótki program. Panie nasze w 
przeciągu 40-lat starały się nieść 
pomoc Weteranowi Polskiemu, i 
brać czynny udział w pracy spo­
łecznej z pomocą naszych orga­
nizacji i społeczeństwa, za co je­

steśmy bardzo wdzięczni. Dzięku­
jemy również Duchowieństwu za 
pozwolenie zbiórki — Bławatka. 
Prasa i radiowicze, zawsze byli 
przychylni naszym prośbom.

Pragniemy w dniu naszej uro­
czystości wszystkim złożyć ser­
deczne podziękowanie za pomoc 
nam udzieloną i prosimy o dalszą 
pamięć.

Zapraszamy wszystkich — do 
wzięcia udziału w naszej uro­
czystości.

S. Ladniak, prezeska; C. Orga- 
no, przew., T. Ćwik, sekretarka.

Zebranie Rozwojowe 
Okręgu 12-go ZNP

Okręg 12 ZNP zwołuje spe­
cjalne zebranie rozwojowe w 
piątek, dnia 14 maja, o godz. 
7:30 wieczorem, w sali “Siko­
ra Hall”, 4758 S. Marshfield 
Ave.

Zapraszamy up r z e j m i e 
wszystkich Prezesów, Sekre­
tarzy i Organizatorów Gmin 
i Grup ZNP przynależnych do 
Okręgu 12 ZNP.

Józef F. Foszcz, pełniący 
obowiązki Naczelnego Orga­
nizatora ZNP, był również za­
proszony, aby przed stawić 
obliczenia porównawcze cer­
tyfikatów oferowanych przez 
ZNP.

Sekretarze Grup i Organi­
zatorzy są proszeni o przynie­

sienie swoich podręczników 
ZNP.

Za punktualne i niezawod­
ne przybycie, będziemy wszy­
stkim zainteresowanym roz­
wojem oraz powiększeniem 
szeregów Związku Narodowe­
go Polskiego bardzo wdzięcz­
ni.

Po posiedzeniu odbędzie się 
gościnne przyjęcie z poczę­
stunkiem.

Tomasz Paczyński, 
Komisarz Okr. 12 ZNP

Helena Orawiec, 
Komisarka Okr. 12 ZNP

Tadeusz Radosz, Przew. 
Komitetu Rozwoju 
Okręgu 12 ZNP

W Służbie Pieśni Polskiej
Cześć Pieśni Polskiej: a uznanie 

wszystkim tym, którzy z prawdzi­
wą wiarą i umiłowaniem strzegą 
jej i kontytnuują. Skarb to wy­
jątkowy, którego “mole nie zjedzą, 
rdza nie zepsuje i złodziej nie u- 
kradnie.” Nam śpiewakom przy­
pada ta najcenniejsza spuścizna 
narodu.

Pieśń Polska to jedna z najpięk­
niejszych świata, swoją melodią 
porywa i upaja. Można nią wy? 
śpiewać radość i smutek, najgłęb­
sze myśli i najskrytsze uczucia, 
była i jest natchnieniem dla wszy­
stkich Polaków, gdzieikolwiek się 
znajdują. Toteż rok 1971 dla chó­
rów I-go Okręgu jest wyjątkowym 
i wymaga godnego uczczenia. Weź- 
my więc chętny i tłumny udział w 
przygotowaniach, a rozp o c z ę t e 
dzieło musi się stać rzeczywisto­
ścią. Wielu nie docenia nas, nie 
dostrzegają, lub pomijają milcze­
niem nasz dorobek j znaczenie 
Pieśni Polskiej.

Z PARAFII ŚW
Dnia 16 maja — pierwsza uro’ 

czysta komunia św. dla dzieci 
szkoły parafialnej i szkół publicz­
nych. Msza św. w nowym kościele 
odbędzie się o 2-ej po południu.

Witamy nowych parafian; pp. 
Ryszardostwo Ziemba z rodziną, 
p. Roberta Parker z rodziną,

« • *
Dziękujemy paniom Tow. Opieki 

Ołtarza, pp.: Tekla, Noezel, Ran- 
dino, Orlando, Cieślak i Barawski 
za udekorowanie kościoła.

• • *
Prosimy pamięta, że w każdą 

niedzielę, o godzinie 7:30 rano 
msza św. w jęz. polskim.

• • •
Prezes Stanisław Surówka za­

prasza każdego Polaka, aby się za­
pisał do Klubu Polonia w par. św. 
Konstancji, Celem klubu jest u- 
trzymanie tradycji i obyczajów 
polskich. Walne posiedzenie klubu 
odbędzie się 23 maja w kafeterii 
szkolnej. Prosimy o zgłaszanie w 
piątek lub sobotę.

* • •
Bankiet-Bal z Okazji 
1-ej Rocznicy Parafii

W pierwszą rocznicę poświęce­
nia kościoła św. Konstancji, dnia 
15 maja odbędzie się przyjęcie i 
bal w nowej sali parafialnej. Mi­
strzowie sztuki kulinarnej przygo­
tują smaczną kolację. Początek o 
7-ej wieczorem. Przez cały okres 
zabawy, do północy podawane bę­
dą “cocktails” i szampan. Dobo­
rowa orkiestra będzie przygrywać 
do tańca. Parafianie i przyjaciele 
wybierają się liczne na zabawę. 

Właśnie mamy taką sposobność, 
jak najmocniej wykazać naszą li­
czebność, aktywność i gotowość, 
nie żałujmy więc wysiłków i po­
święceń.

Solistą w tym roku na 36-tym 
Zjeździe Śpiewaków Polskich z 
U.S. i aKnady będzie młody, u- 
talentowany zdobywca nagrody w 
Międzynarodowym Konkursie 
Chopena w Warszawie, p. Tadeusz 
Kerner, pianista którego przysyła 
Fundacja Kościuszkowska.

Nie tylko śpiewacy i miłośnicy 
pieśni polskiej, ale wszyscy Po­
lacy zamieszkali w Metropolii chi- 
cagoskiej powinni się specjalnie 
zainteresować i swoją obecnością 
zadokumentować znaczenie i rolę

Pieśni Polskiej.
Górą Pieśń!
Daty Zjazdu: 26—30 maja 1971 

r. w Chicago w Sheraton hotelu.— 
Leon Rogowski, przew.

. KONSTANCJI
Stoły (każdy na 10 osób) można 
rezerwować telefonicznie: KI 5- 
8581.

• • •

Majowe Nabożeństwo. W każdy 
poniedziałek o 7:30 wieczorem 
Różaniec,, Litania Błogosławień­
stwa Najśw. Sakramentu. W każdą 
sobotę rano, po mszy św. o godz. 
8-ej odmawiamy różaniec. Zapra­
szamy Polonię na maryjne nabo­
żeństwo.

♦ ♦ *

Na cele misyjne. — Urządzamy 
wyprzedaż domowego pieczywa w 
nowej sali parafialnej. Pieczywo 
można dostarczyć w sobotę, 15-go 
maja od 3:30 do 5-ej po południu. 
Po informacje prosimy telefono­
wać do pani Sachek, 774-3891 albo 
do p. Kowalskiej, 763-7863. Wy­
przedaż odbędzie się w niedzielę 
po każdej mszy św.

Chce Korespondować
Chętnie nawiąże korespondencję 

(z koleżanką, lub kolegą w moim 
wieku), na temat muzyki beatowej 
i sportu. Jestem uczennicą L.O., 
mam 16 lat. Zbieram widokówki, 
oraz fotosy aktorów. Znam język 
rosyjski no i oczywiście język oj­
czysty, jakim jest język polski — 
najchętniej korespondowała bym 
po polsku.

Irena Kowalska
Przemysław 
poczta Drewnica 
pow.: Nowy Dwór Gdański 
woj. Gdańsk (Polska)

Nowe Wyróżnienie Prezesa Liberty Savings

CHESTER W. ŚMIGIEL
Prezes Spółki Oszczędnościowo 

Pożyczkowej Liberty Savings, przy 
Milwaukee i Fullerton — Chester 
W. Śmigiel został ostatnio miano­
wany Wiceprzewodniczącym Rady 
Dyrektorów Chicago Federal Home 
Loan Bank, jak podał do wiado­

mości Prezes tej organizacji John 
E. Stipp.

Organizacja ta pracująca pod 
auspicjami Federal Home Loan 
Bank Board w Washington, D. C. 
pełni funkcje głównej rezerwy 
dla spółek oszczędnościwo pożycz­
kowych pracujących na terenie 
Illinois i Wisconsin, działając jako 
siła doradcza dla więcej jak 600 
spółek.

Pan Śmigiel, jeden z czołowych 
kierowników w dziedzinie pożycz­
kowo oszczędnościowej znajduje 
się na stanowisku Urzędnika Wy­
konawczego Liberty Savings od 
roku 1958. W dodatku do swojego 
odpowiedzialnego stanowiska pro­
wadzenia 11 milionowej instytucji 
oszczędnościowej jest on również 
Prezesem na Powiat Cook Ubez­
pieczonych spółek oszczędnościo­
wo pożyczkowych, Prezesem Ligi 
Spółek na Stan Illinois jak też 
Prezesem Polsko Amerykańskiej 
Ligi Spółek. Pan Śmigiel jest tak­
że przewodniczącym licznych ko­
mitetów w United States Savings 
and Loan League. (R.M.)

Wydział Oświaty ZNP z 
Przewodniczącą Wydziału, p. 
Ireną Wallace na czele, orga­
nizujący coroczne Obchody 
Konstytucji 3 Maja 1791 — 
wraz z Okręgami 12 i 13 ZNP 
wyraża Chic. Polonii serdecz­
ne podziękowanie za liczny u- 
dział w niedzielę, dnia 2 maja 
i za uświetnienie tego pol­
skiego święta narodowego, iż 
wypadło ono bardzo okazale.

Wiceprezeska ZNP p. Irena 
Wallace jako Przewodnicząca 
Obchodu złożyła podziękowa­
nia specjalnymi listami dla 
Dostojnych Mówców Obcho­
du, przedstawicieli władz, 
Wielebnym Przedstawicielom 
Kleru i wybitnym działaczom 
politycznym i społecznym o- 
raz reprezentantom Polonii za 
Ich udział w naszym świecie, 
podobnie jak i szkołom i or­
ganizacjom, które mimo nie­
przychylnych warunków at­
mosferycznych tak licznie wy­
stąpiły, podnosząc swym wy­
glądem całość Manifestacji.

Szczególnie należy tu pod­
kreślić dzielne zachowanie się 
dziatwy i młodzieży w Po­
chodzie, która nie zważając 
na zimno i przenikliwy wiatr 
nawet zmęczenie, dumnie ma­
szerowała a potem uczestni­
czyła w Programie w Parku 
Humboldta. Dziatwie tej po­
dobnie jak i starszym wie­
kiem członkom oddziałów 
marszwych należy się szcze­
gólne uznanie i wdzięczność.

Uznanie należy się również 
rodzicom, którzy mimo obaw 
o zdrowie swych dzieci do­
pilnowali, iż nie utraciły one 
odwagi ani zwątpienia i prze­
trwały przez kilka godzin, łą­
cząc się z rzeszami Polonii 
zgromadzonymi w Parku w 
patriotycznym nastroju.

Podziękowanie należy się 
również zespołom orkiestral- 
nym, pocztom honorowym, 
organizacjom weterańskim,

Związkowi Harcerstwa Pol­
skiego, organizacjom Skau- 
towskim, Związkowi Podha­
lan, Okręgowi Sokolstwa Pol­
skiego, Zw. Nauczycieli w 
Chicago i Polskim szkołom 
i ich wychowawcom. Dobo­
szom, — za piękną prezencję 
podnoszącą wygląd Pochodu.

Podziękowanie i uznanie 
należy się licznym rzeszom 
Polonii zebranym w Parku, 
przedstawicielom i delega­
cjom organizacji, którzy wzię­
li udział w uroczystej mszy 
św., obsługom TV i Radia, 
prasy, — Gminom i Grupom 
Związkowym za poparcie, — 
przewodniczącym i członkom 
poszczególnych kom i t e t ó w 
Przygotowania Obchodu, — 
wszystkim, którzy wzięli 
czynny udział i poświęcili 
swój czas na rzecz sukcesu 
Obchodu, firmom i organiza­
cjom, które wystawiły tak li­
czne malownicze Rydwany i 
wszystkim, którzy w jakiej­
kolwiek formie przyczynili 
się do uświetnienia naszej 
tradycyjnej uroczystości na­
rodowej. Śerdeczne Bóg Za­
płać.

Z U.S. Lotnictwa
Steven’ D. Gutowski, syn pp, 

Clarence J. Gutowskich, pnr 1311 
Mead Ave., Sheybogan, Wise, u- 
kończył podstawowe przeszkolenie 
w bazie lotniczej Lackland, Tex. 
i został przydzielony do bazy 
Chanute.

Eugene T. Milanowski, syn pp. 
A. A. iMlanowskich, Rt. 2, Wau­
sau Wise po ukończeniu przeszko­
lenia w bazie Lackland pozostał w 
służbie bezpieczeństwa bazy.

Robert J. Malinowski, syn pp. 
E. J. Malinowskich, Rt. 2 Gleason, 
Wis. po ukończeniu przeszoklenia 
w bazie Lackland został przydzie­
lony do bazy Lowry, w Colorado.

Niskie Ceny - Duże Oszczędności

RB
JM

WIELKA 
WYPRZEDAŻ 
WIOSENNA

NOWE FASONY WIOSENNE 
DLA CHŁOPCÓW i DZIEWCZĄT

DLA CHŁOPCÓW
Chłopięce, wart. $37.95

UBRANIA 
GRADUACYJNE

$9488

Dla Młodych Mężczyzn
Wart. $12.95

“JARMAN”
OBUWIE

$Q88

Chłopięce, wart. $4.50 
Z długimi rękawami

BIAŁE 
KOSZULE 

$088
Z krótkimi rękawami $2.!

DLA DZIEWCZĄT
Dziewczęce, wart. $3.29 

Bez rękawów

SPODNIE 
$188

Dziewczęce, wart. $8.98

SUKIENKI 
WIZYTOWE 

Rozmiary 7-12 
Sg88 

Reg. $7.98 
rozmiary 3-6 X ... $4.88

Dziewczęce, wart. $2.39
2-sztukowe komplety

BLUZECZKA 
i SZORTY 

$-|88
Rozmiary 4-6 X 

Elastyczny Nylon

Ponadto Setki Innych Taniości Na Składzie

BEZ ŻADNEJ WPŁATY — 26 TYGODNI DO SPŁACENIA

BEZ PROCENTÓW MÓWIMY PO POLSKU

J0BECNIe|~2~| WIELKIE SKŁADY ODZIEŻY DLA CAŁEJ RODZIMY

MILWAUKEE i ASHLAND
Otwarte w Pon., Czwartki, Piątki, 12—9 

Wtorki, Środy i Soboty, 9:30—6; w niedziele, 12—5

4131 N. HARLEM
NAPRZECIW HARLEM - IRVING PLAZA
Otwarte w Pon., Czwartki, Piątki 12 - 9. 

Wtorki, Środy i Soboty 9:30 - 6 — w Niedziele 12- 5.
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WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
W CHICAGO I W KANADZIE

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr) $26.00
Półrocz. (6 mos.) 15.00 
Kwartał (3 moi.) 8.50 
Miesięcz. (1 mo.) 4.00

Tylka 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.25

WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
POZA GRANICE CHICAGO W U.S.

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $25.00
Półrocz. (6 mos.) 13.50 
Kwartał (3 mos.) 8.00 
Miesięcz. (Imo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.25

CODZIENNE (bez soboty)
Chicago . Kanada Poza Granice Chicago

Rocznie (1 yr.) $18.00 
Półrocz. (6 mos.) 11.00 
Kwartał (3 mos.) 6.50 
Miesięcz. (Imo.) 3.00

Rocznie (1 yr.) $17.00 
Półrocz. (6 mos.) 10.00 
Kwartał (3 mos.) 6.00 
Miesięcz. (1 mo.) 2.50

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne i Sobotnie
Rocznie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.50 
Półrocz. (6 mos.) 7.50 
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy)....... 15c

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Copy).20c

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Izrael Pod Komunistycznym 
Obstrzałem

Nie tak dawno temu, telewizyjny komenta­
tor na częstych obecnie programach poli­
tycznych ubolewał w bardzo gorzkich sło­
wach na stałą odmowę rządu amerykańskiego 
do rozpoczęcia poważnych negocjacji, odrzu­
cania przez nas idei pertraktacji w dobrej 
wierze i naszej “absurdalnej” wierze w mili­
tarne rozwiązanie. Można było ulec złudzę-’ 
niu, że cały ten uczony wywód pasuje jak 
ulany do konfliktu w Indochinach i propo­
zycji rozmów Ameryki z Północnym Wietna­
mem. Nic podobnego. Komenatrz dotyczył 
konfliktu arabsko-izraelskiego.

Znamy już nieomal na pamięć jak wyglą­
dają te nie podlegające dyskusji wstępne wa­
runki dla negocjacji, które wychodzą bądź 
ze źródeł komunistycznych bądź spokrewnio­
nych z nimi kół radykalno-lewicowych. Od 
sześciu lat mówi się amerykańskiemu oby­
watelowi, że negocjacje z Hanoi mogłyby 
doprowadzić do pokoju w ciągu kilku dni, 
jeżeli tylko: a) zgodzimy się na wycofanie 
wszystkich naszych wojsk z Południowego 
Wietnamu i b) wyrzucimy rząd niegodzi­
wego prez. Thieu w Saj gonie. Oczywiście 
każdy rozsądny Amerykanin musi sobie po­
wiedzieć, że przy takiej “idei” pertraktacji 
nie zostałoby do pertraktowania właściwie 
nic, z wyjątkiem ustalenia, jak ironicznie 
zauważył jeden ze złośliwych Wietnamczy­
ków, melodii, pod którą żołnierze amerykań­
scy maszerowaliby do ewakuacyjnych samo­
lotów i okrętów.

Obecnie na tym samym wozie propagan­
dowym, zdaje się, posadzono rząd Izraela, 
którego oskarża się o agresywną, military- 
styczną i imperialistyczną chciwość, do czego 
przykłada oczywiście rękę Washington, który 
nie chce iść na kompromis i w ten sposób 
przedłuża wojnę. W tym chórze t.zw. “trze­
ciego świata”, który jest siedliskiem dużej 
propagandowej agitacji Kremla nie brak 
obok notorycznego U-Thanta, wielu ludzi do­
brej woli, którzy dali się na tę propagandę 
nabrać. Powiedzmy sobie zupełnie szczerze. 
Gdyby Izrael nie był demokratycznym pań­
stwem, zainteresowanym w pokoju, to mógł­
by wykorzystać sytuację do politycznego 
tricku, ściągnąć do kupy niezadowolonych 
Egipcjan, stworzyć z nich “legalny rząd” 
Egiptu powiedzmy w rejonie Gazy, zaapelo­
wać do ludności w Egipcie o przepędzenie 
marionetek sowieckich w rodzaju Anwar 
Sadata, zażądać dopuszczenia tego “jedynego 
legalnego rządu egipskiego” do Narodów 
Zjednoczonych, zażądać uznania przez inne 
państwa i doprowadzić zawarcia traktatu po­
kojowego z Izraelem. Byłoby to akurat do­
kładne powtórzenie ulubionej metody komu­
nistów, którzy zastosowali ją pod koniec II-ej 
wojny światowej, kiedy to Stalin postanowił 
zlikwidować legalny nie-komunistyczny rząd 
polski na wygnaniu w Londynie i osadzić 
w Warszawie swoich własnych lokajów W ro­
dzą] u Bieruta i całej towarzyszącej mu ban­
dy, dobrze przeszkolonej przez NKWD, do 
sowieckiego nadzoru w Polsce.

Oczywiście totalne reżymy komunistyczne 
mogą robić tego rodzaju ponurą zabawę 
i uprawiać oszustwo na światową skalę'? 
Ustroje demokratyczne nie mogą sobie na 
to pozwolić. Tricki i oszustwa obstrzału ko­
munistycznej propagandy są respektowane 
i akceptowane przez wystraszony i tchórz­
liwy Zachód. Egipski rząd Gazy w Izraelu 
zostałby prawdopodobnie zniszczony przez 
amerykańskie programy radiowe i telewi­
zyjne w jednej godzinie.

Dla Izraela pozostaje chyba jednak pocie­
szenie i to ważne. Ciężko jest oczywiście być 
odbiorcą inspirowanych przez komunistów 
propozycji negocjacyjnych, ale za to akcep­
towanie ich bez zastrzeżeń byłoby poddaniem 
się, zanim gra się rozpoczęła.

Piękne Obietnice
By osłodzić skasowanie stu kilkudziesięciu 

pociągów pasażerskich od 1 maja, urzędnicy 
agencji Amtrak nie szczędzą pięknych obiet­
nic.

Zrobimy wszystko, co w naszej mocy by 
zachęcić ludzi z powrotem do jazdy koleją — 
zapowiada jeden z tych urzędników. Z po­
czątkiem lata pasażerowie znajdą pociągi 
wyczyszczone i świeżo pomalowane i kon­
duktorów w nowych mundurach i ze znaka­
mi korporacji. Niektóre linie we wschodniej 
części kraju mają obecnie wagony zbudowa­
ne przed 40 laty.

Według zapowiedzi w ciągu 4 do 5 lat znaj­
dą się w ruchu nowe pociągi, m. in. z wago­
nami od dwóch poziomach, z których jeden 
służyć będzie do przewożenia samochodów. 
Będą “wagony rozrywkowe” z kinem, telewi­
zją, koncertami oraz tańcami. Organizowane 
będą wycieczki indywidualne i grupowe, tak­
że dla zwolenników golfa, nart, rybołóstwa 
itd. Stosunkowo nie droga żywność podawa­
na będzie zarówno w atrakcyjnych barach i 
kawiarniach, jak i w luksusowych wagonach 
restauracyjnych na niektórych liniach. Ubi­
kacje w stylu samolotowym będą ultra-czy- 
ste. Dla businessmanów będą pomieszczenia 
biurowe z dyktafonami, radiotelefonami i se­
kretarkami. Niektóre pociągi będą miały 
szybkość do 150 mil/godz. Ceny biletów na 
razie pozostaną bez zmiany, jest możliwe, że 
tańsza będzie jazda w nocy. Zreorganizowa­
na zostanie obsługa przy rezerwacji miejsc 
i zakupie biletów. Możliwa będzie rezerwa­
cja telefoniczna. Rozbudowane zostaną park­
ingi koło dworców kolejowych. Obsługa po­
ciągów, do której na pewnych liniach nale­
żeć będą “atrakcyjne stewardessy”, prze­
szkolona zostanie w uprzejmości pomaganiu 
pasażerom.

Wszystko to brzmi bardzo pięknie, może za 
pięknie, by mogło być prawdziwe. Na razie 
odczuwamy wszystkie ujemne skutki i nie­
dogodności, wypływające ze skasowania po­
ciągów. Wręcz kompromitujące jest skasowa­
nie pociągów, łączących nasz kraj z Kanadą 
i Meksykiem.

Oczywiście urzędnicy agencji Amtrak nie 
troszczą się o to, co na przykład mają robić 
ludzie — a jest ich sporo — którzy chorują, 
jeżdżąc samochodem lub autobusem. Dla 
nich pozostaje chyba jedynym ratunkiem— 
wózek z koniem.

Dla naszej Polonii szczególnie dotkliwe 
jest obecne połączenie ze “Stefanem Bato­
rym”. Poprzednio jechało się z Chicago spe­
cjalnym wagonem do Toronto, gdzie wagon 
ten przyłączono do pociągu, jadącego do Mon­
trealu. Obecnie trzeba wyjeżdżać nad ranem 
autobusem z Chicago, by na granicy Kanady 
przesiadać się z bagażem do pociągu. Zdaje 
się, że pod względem “połączenia” z zagrani­
cą Stany Zjednoczone są w całym świecie 
niechlubnym unikatem.

INNI PISZĄ:
Wiele Hałasu o Małą Sprawę

THE SUNDAY OKLAHOMAN. — Trudno 
jest naprawdę dostrzec, jaki pożytek przyno­
si gorączkowa polemika i domysły, czy Pre­
zydent Nixon powziął już w swoim własnym 
sumieniu czy nie decyzję co do daty, kom­
pletnego wycofania amerykańskich wojsk z 
Wietnamu.

W jednej z niedawnych audycji telewizyj­
nych, Nixon zupełnie wyraźnie i jasno o- 
świaczył, że wie, kiedy ostatnie amerykań­
skie oddziały zostaną wycofane. Ale w tym 
samym czasie, Nixon nadal odmawia wyja­
wienia publicznie ostateczengo terminu ewa­
kuacji, ponieważ, jego zdaniem, nieprzyja­
ciel, wiedząc o tym na pewno czułby się cał­
kowicie uwolniony od kontynuowania roz­
mów pokojowych.

Podczas jednej ze swych dawniejszych 
prasowych konferencji, w dn. 26 września
1969 Prezydent stwierdził w niedwuznacz­
nych słowach co następuje:

“Gdyby administracja nałożyła na siebie 
arbitralnie ostateczny termin zakończenia 
działań wojennych i całkowitego wycofania 
amerykańskich sił zbrojnych z Wietnamu, 
powiedzmy pod koniec 1970 roku, lub w po­
łowie 1971, to prowadziłoby to nieuchronnie 
do kontynuowania wojny do tego czasu i 
zniweczyłoby jakąkolwiek nadzieję na osią­
gnięcie celu, który próbuję osiągnąć, a mia­
nowicie zakończenia wojny przed końcem
1970 lub przed długim półroczem 1971.”

Prezydentowi nie udało się wprawdzie o- 
siągnąć tego celu, ale tempo wycofywania 
amerykańskich wojsk wzmogło się znacznie, 
w ramach i w ścisłej synchronizacji z pro­
gramem wietnamizacji i Nixon niedawno po­
twierdził, że ten program i przyśpieszone 
tempo wycofywania wojsk są niewątpliwym 
sukcesem.

Jeżeli Prezydent z całą pewnością zna przy­
bliżony termin wycofania ostatnich oddzia­
łów amerykańskich, chyba można słusznie 
przypuścić, że wszystkie amerykańskie siły ' 
zbrojne zostaną zabrane z Wietnamu przed 
wyborami prezydenckimi w 1972. Jeżeli jest 
to zupełnie jasne dla społeczeństwa w Amery­
ce, to powinno to być również jasne dla prze­
ciwnika. Dlatego, w oczywistym interesie 
Hanoi leży, aby po prostu siedzieć cicho, cze­
kać cierpliwie i nie robić niczego, co mogło­
by przeszkodzić lub opóźnić wycofanie wojsk 
amerykańskich z Wietnamu.

Pod Redakcją:

M Wiesława Bielińskiego

•KALEJDOSKOP
Czy Istnieje Polski Musical? (2).— “Ekspor­

towa Żona”, Musical o Perypetiach 
Sercowych Synów Polonii z “Krajowymi” 
Dziewczętami.— O Sztuce Tatuażu.— Cie­
kawostki z Astronomii.— Polka Śpiewa 
w Chicagoskiej Operze.

Podaj ę dziś dokończenie ar­
tykułu Zygmunta Kiszakiewi- 
cza na powyższy temat. Do­
wiadujemy się z niego, że i 
sercowe perypetie synów Po­
lonii z dziewczętami z Polski 
stanowią temat polskich musi­
calów.

* ★ ★
Będzie może też niejakim 

zaskoczeniem dla widza, znu­
dzonego już wiedeńską i pa­
ryską “klasyką” operetkową, 
że w rejestrach Zespołu do 
Spraw Teatru i Muzyki u bo­
ku Ministerstwa Kultury i 
Sztuki figuruje bez mała 40 
utworów muzyczno - scenicz­
nych kompozytorów polskich, 
pretendujących do rangi ro­
dzimych musicali. Jest wśród 
nich i słynna “Miss Polonia” 
Sarta i Jurandota z początku 
lat sześćdziesiątych i jeszcze 
wcześniejsza “Biała wilczyca” 
Lipczyńskiego, “Kariera pan­
ny Mary” Tatarczyka, czy 
“Tajemnica Dedala” Aniołkie- 
wicza. Są interesujące próby 
‘musicalu morskiego”: “Kaper 
królewski” J. Tomaszewskie­
go, “Fontanna z Neptunem” 
Kierskiego, “Wszystkiemu 
winne sardynki” Tatarczyka. 
Wystawiono nawet kostiumo­
wy musical historyczny dla 
dzieci, pt. “Farfurka królowej 
Bony”. W sumie jednak, jeśli 
się przeliczy te 40 widowisk 
łącznie z nieuniknionymi ‘cha­
łami”, na 25 z górą lat powo­
jennej działalności naszych te­
atrów muzycznych, to okaże 
się, że całej Polsce na każdy 
rok kalendarzowy przypadłe z 
grubsza “półtora” musicalu.

W rzeczywistości zaś, jak 
dobrze wiemy, było jeszcze 
gorzej i w operetkach królo­
wał'nie zagrożony od dziesię­
cioleci “Baron cygański” do 
spółki z “Wielką księżną Ge­
rolstein”.

Nie negując w niczym zna­
czenia eksperymentów prowa­
dzonych w Teatrach Muzycz­
nych w Gdyni (wsoomniany 
już “musical morski”), Krako­
wie i Wrocławiu, a zwłaszcza 
w Operetce Śląskiej w Gliwi­
cach (co najmniej raz do roku 
w repertuarze musical polski 
lub zagraniczny!), stwierdzić 
wypada, że nie ma w kraju 
drugiej sceny, gdzie zrobiono 
by dla sprawy rodzimego wi­
dowiska muzycznego równie 
wiele, jak w Państwowej Ope­
retce Poznańskiej.

Ale też dyrektorem Operet­
ki Poznańskiej jest nie kto in­
ny, jak właśnie Stanisław 
Renz — znany kompozytor i 
dyrygent — twórca najlep­
szych bezsprzecznie i najczęś­
ciej grywanych musical 
“made in Poland”: “Dziękuję 
Ci, Ewo”, “Eksportowej żx>ny” 
i “Skrzydlatego kochanka”. 
Pierwszy z nich określony zo­
stał przez krytykę, jako “po­
czątek renesansu rdzennego 
polskiego widowiska w tea­
trze muzycznym” i grany był 
w Poznaniu 253 razy, nieod­
miennie przy kompletach na 
widowni: przeszedł potem do 
następnych pięciu teatrów w 
kraju oraz pochwycony został 
przez trzy sceny zagraniczne.

Następny musical Renza — 
“Eksportowa żona” — ukazu­
jący środowisko amerykań­
skich rodaków i ich sercowe 
perypetie z “krajowymi” dzie­
wczętami, pobił nawet “Ewę”, 
osiągając w samej tylko Ope­
retce Poznańskiej rekordową 
liczbę 273 wieczorów. Polskie 
ludowe rytmy sąsiadowały tu 
blisko z jazzową perkusją i 
szałowo zawodzącym saksofo­
nem, a malowniczość naszych 
strojów regionalnych wplotła 
się zręcznie w efektowną “wy­
stawę” wzorowaną na Broad­
wayu.

Podobnie było ze “Skrzyd­
latym kochankiem”, wysta­
wionym w 30 rocznicę słynnej 
“bitwy o Anglię”. Publiczność 
z zapartym tchem śledziła re- 
wiowe przygody kapitana-pi- 
lota Jana Miki w kolejnym 
widowisku muzycznym Stani­
sława Renza. Pracownicy 
LOT-u, piloci, Waaf-ki, mary­
narze i stewardessy... Balet, 
orkiestra, nieustanna zmiana 
dekoracji.

Oglądając tak “zrobiony” 
spektakl wiemy już na pewno, 
że “Polacy nie gęsi” ... swój 
musical mają.

Mają go wtedy, jeśli nie idą 
na łatwiznę tanich składanek 
i zapożyczeń. Mają go, kiedy 
za robotę bierze się ktoś taki, 
jak twórca “Eksportowej żo­
ny” — nie chałturzysta, nasta­
wiony na możliwie najszybszy 
zarobek, lecz autentyczny 
“spec”.

Wydarzeniem sezonu w Mo­
skwie jest musical Piętrowa 
“My chcemy tańczyć”, na 
Broadwayu wielki renesans 
przeżywa Ginger Rogers, któ­
rej rewia przyćmiła swym roz­
głosem nawet osławione “roz­
bierane” musicale. Berlińczy- 
cy śpieszą do Friedrichstadt- 
Palast na nową rewię z cyklu 
“Tausend schoene Beine”. I 
tylko warszawska “Polityka” 
donosi, że stołeczny Teatr Roz­
rywki do dziś nie ma zatwier­
dzonego programu artystycz­
nego. Ech ... Calcutta!

★ ★ ★
Tatuaż w Japónii

“Iresumi” — sztuka tatuażu 
została sprowadzona do Japo­
nii w III w. n. e. z Chin. Ale 
dopiero w XVII stuleciu — 
epoce emancypacji mieszczań­
stwa — moda na kolorową de­
korację ciała znalazła się w 
rozkwicie. Motyw tatuażu był 
symbolem przynależności do 
określonej grupy społecznej. 
Tradycja ta w niektórych krę­
gach przetrwała po dziś dzień. 
Np. wśród cieśli, robotników, 
marynarzy i... gangsterów.

O ile jednak w niektórych 
portach europejskich i amery­
kańskich marynarze poddają 
się tatuażowi przy pomocy 
igieł elektrycznych, w Japo­
nii sztuka ta jest bolesna. Przy 
pomocy ostrego trójkątnego 
“szydła” wprowadza się kolo­
rowe pigmenty pod śkórę. Pig­
menty te stanowią całą pale­
tę japońskiej kolorystyki. Naj­
częściej używa się koloru żół­
tego i zielonego, ale specj ałno- 
ścią “iresumi” jest lekka czer­
wień sporządzona z natural­
nych esencji: jest ona tak tru- 
jąca, że delikwentowi można 
wytatuować zaledwie 1 cm 
kw. w ciągu tygodnia. Spośród 
motywów, które powstały 
przede wszystkim w XVIII i 
XIX w. najczęściej spotyka się 
smoki — symbolizującej siłę 
i władzę, karpie mające ozna­
czać wiek i wytrzymałość, a 
także postacie z chińskich le­
gend i japońskie bóstwa.

W Europie tatuaż również 
przeżył dni chwały. Poddali 
się mu nawet koronowani 
władcy, jak król angielski Ed­
ward VII i król duński Fry­
deryk IX...

Marzenie wielu Japończy­
ków — zamienić całe ciało 
w... kolorowe kimano.

★ ★ ★
Jowisz — Dostawca Komet

Jowisz, gigant Układu Sło­
necznego (jego masa jest 313 
razy większa od naszej Zie­
mi), przez lunetę powiększa­
jącą SO-krotnie wygląda jak 
Księżyc. Wydawałoby się, że 
można dokładnie obejrzeć je­
go powierzchnię. Niestety, gę­
sta atmosfera ukrywa ją przed 
ludzkim wzrokiem. Profesor 
S. Wsiechswiatski z Uniwer­
sytetu Kijowskiego stwierdził, 
że na Jowiszu i jego satelitach 
występują potężne wybuchy 
wulkaniczne. W okresach 
wzmożonej aktywności wul­
kanicznej od powierzchni pla­
nety odrywają się wielkie 
bryły materii, które następnie 
stają się kometami. Przypusz­
cza się, że co roku powstaje 
w ten sposób około 10 nowych 
komet, a spośród 600 znanych, 
istniejących od 4—10 lat, 77 
pochodzi z Jowisza.

★ ★ ★
Polka Śpiewa 
W Chicagoskiej Lyric Opera

Generalny menażer Chica­
goskiej Lyric Opera ogłosił 
nazwiska wybitnych artystów 
śpiewaków, zaangażowanych 
na występy na sezon operowy 
1971. Wśród nich znajduje się 
wspaniały polski sopran—Te­
resa Kubiak, która wystąpi 18 
października w tytułowej roli 
w operze Puccini’ego “Tosca”.

Urodzona w Łodzi, polska 
artystka debiutowała przed ro­
kiem w New Yorku w “The 
Queen of Sheba” podanej w 
koncertowym ujęciu, wywołu­
jąc sensację i bardzo pochleb­
ną ocenę krytyki.

W sezonie tegorocznym Te­
resa Kubiak wystąpi w “Da­
mie Pikowej” na Festiwalu w 
Glyndebourne, w “Madame 
Butterfly” w San Francisco 
Opera, jako Chrysothemis w 
“Elektrze” w Teatro Fenice w 
Wenecji i w Covent Garden w 
“Tosce” w Londynie. W Chi­
cago wystąpi tylko jeden raz, 
18 października. W pozosta­
łych przedstawieniach “To- 
skę” śpiewać będzie Janis 
Martinn.

Sezon operowy rozpocznie 
się 24 września i będzie trwał 
do 18 grudnia włącznie.
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Odbudowa Zamku Królewskiego 
Wyrazem Uczuć Narodowych Polaków

Sprawa włączenia się Polonii 
w planowaną akcję odbudowy 
Zamku Warszawskiego i decyzja 
Kongresu P. A. podjęcia inicja­
tywy przeprowadzenia centralnie 
zbiórki funduszów na ten cel wy­
wołała sporo publicznej dyskusji 
i niekiedy ostrej kontrowersji.

Przeciwnicy udziału Polonii w 
akcji odbudowy Zamku wysuwa­
ją trzy główne argumenty: w 
sytuacji kiedy polityka zarówno 
zewnętrzna jak i wewnętrzna 
Polski uzależniona jest całkowi­
cie od decyzji Rosji, Zamek Kró­
lewski powinien być pozostawio­
ny w stanie ruiny, jako symbol 
pozbawienia Polski jej suweren­
ności; w warunkach dzisiejszej 
rzeczywistości Polski zaspokoje­
nie np. kryzysu mieszkaniowego 
powinno mieć pierwszeństwo; i 
argument trzeci — że włączając 
się w akcję odbudowy Zamku 
— Kongres wchodzi na drogę 
współpracy z reżymem komuni­
stycznym w Polsce, kompromitu­
jąc w ten sposób swoje dotych­
czasowe niepodległościowe i kon­
sekwentne anty - reżymowe sta­
nowisko.

Twierdzić (jak to niektórzy 
usiłują) że Polska jest dzisiaj su­
werennym państwem, jest oczy­
wistym nonsensem. Dominacja 
Rosji nad Polską trwa już 25 lat 
i niestety nie sposób przewidzieć 
jak długo sytuacja ta utrzyma 
się. Wyzwolenie Polski z prze­
mocy rosyjskiej może nastąpić 
tylko w drodze ewolucji, więc 
procesu czasochłonnego. Na jak 
długo więc należy odłożyć odbu­
dowę Zamku? Jak długo ma on 
pozostać w ruinie? Kto i kiedy 
zdecyduje że Polska odzyskała 
wystarczający, w naszym emi­
gracyjnym rozumieniu, stopień 
suwerenności, żeby uzasadnić je­
go odbudowę? Chciałbym umieć 
na te pytania odpowiedzieć. W 
obecnym jednak układzie stosun­
ków międzynarodowych można 
wątpić czy to nastąpi za życia 
nawet urodzonego już po wojnie 
pokolenia, które swoją myślą i 
wysiłkiem usiłuje dziś budować 
polską rzeczywistość.

A przecież Zamek Królewski 
to nie- tylko symbol suwerenno­
ści. To także widoczna historia 
świetności narodu polskiego. Je­
żeli jak to jest planowane przez 
krajowy Komitet Obywatelski 
będzie on siedzibą Panteonu 
Kultury Polskiej, będzie świade­
ctwem chlubnej tradycji polity­
cznej- i kulturalnej polskiego ty­
siąclecia, stając się szkołą pa­
triotyzmu nowych pokoleń.

Odbudowy Zamku Królewskie­
go nie sposób bowiem ustawiać 
w płaszczyźnie pierwszeństwa 
najbardziej nawet racjonalnych i 
pilnych potrzeb ekonomicznych. 
Jak to wyraziło oświadczenie 
KPA, Zarząd Główny Kongresu 
“w postawie społeczeństwa pol­
skiego w Kraju w tej sprawie, 
widzi manifestację tęsknot naro­
du do wskrzeszenia jego histo­
rycznej wielkości”.

Romantyzm? Sentymentalizm? 
Tak. Ale przecież historia Polski 
pełna jest podobnych momentów. 
Są one kosztowne, ale przecież 
tylko dzięki nim, poprzez wszy­
stkie upadki i lata niewoli i obcej 
przemocy, naród polski potrafił 
zachować swoją dumę narodową

i swój kręgosłup moralny — swój 
głęboki patriotyzm.

Odbudowa Zamku Królew­
skiego w Warszawie jest podob­
nym momentem, kiedy uczucia 
patriotyzmu biorą górę nad ra­
cjonalizmem i kalkulacją mate­
rialnych konieczności. W naszym 
ustosunkowaniu się do tej spra­
wy ten motyw musi być powa­
żnie wzięty pod rozwagę. Trudno 
sobie przecież wyobrazić, żeby w 
tej sytuacji Polonia przyjęła po­
stawę obojętną, albo nawet ne­
gatywną.

We wszystkich swoich oświad* 
czeniach Kongres P. A. podkreśla 
— że odnosi się z pełną życzli­
wością i uznaniem dla narodu 
polskiego, natomiast nie uznaje 
reżymu komunistycznego jako 
prawomocnego reprezentanta i 
wyraziciela jego, narodu polskie­
go, woli i dążeń.

Akcja odbudowy Zamku jest 
akcją o charakterze społecznym 
i dlatego możemy się w nią włą­
czyć. Oczywiście słuszne jest za­
strzeżenie, że w systemie dykta­
tury komunistycznej każde dzia­
łanie wymaga aprobaty i kontroli 
partii komunistycznej. I słuszny 
jest też argument, że dycyzja ze­
zwolenia na odbudowę Zamku 
jest ze strony reżymu dymną za­
słoną, jest próbą odwrócenia 
uwagi społeczeństwa od tragicz­
nej sytuacji ekonomicznej kraju, 
jest próbą rozładowania nastro­
jów rozgoryczenia, zawodu i tę­
sknoty do praworządności i swo­
body, które doprowadziły do 
wypadków poznańskich w roku 
1956, demonstracji studenckich w 
roku 1968 i ostatnio zaburzeń 
grudniowych.

Ale to reżym jest w defensy­
wie przed presją narodu. Zezwo­
lenie na odbudowę Zamku po 
25-ciu latach konsekwentnego jej 
odmawiania jest niewątpliwym 
sukcesem społeczeństwa.

A współpraca z reżymem? De­
cyzja KPA podjęcia inicjatywy 
w sprawie zbiórki na odbudowę 
Zamku nie tylko nie oznacza 
współpracy KPA z reżymem 
warszawskim, ale przeciwnie, 
wytrąca z jego rąk doskonały 
środek penetracji środowisk po­
lonijnych. Oczywiście, że tu i 
tam gorliwi totumfaccy reżymu 
będą tworzyli własne komitety 
i przeprowadzali własne zbiórki, 
by się przecież czymś wobec 
swoich protektorów wykazać.

Dzięki jednak stanowisku Kon­
gresu masy patriotycznej Polonii 
czułej na potrzeby kraju, będą 
miały możność wykazania swej 
solidarności ze społeczeństwem 
polskim bez ich pośrednictwa. 
A można chyba mieć zaufanie do 
kierownictwa Kongresu, że ze­
brane fundusze przekaże do Ko­
mitetu Odbudowy Zamku bez 
zbędnego zresztą pośrednictwa 
oficjalnych przedstawicieli reży­
mowych.

Mam nadzieję, że tych kilka 
uwag przyczyni się do wyelimi­
nowania kontrowersji i skonsoli­
dowania opinii Polonii za decyzją 
KPA.

Obudowa Zamku Królewskie­
go jest dla społeczeństwa pol­
skiego dużym przeżyciem naro­
dowym. W przeżyciu tym nie 
może nas zabraknąć.

Kazimierz Lukomski.

Czy Bezrobocie Zmaleje?
Jeden z czołowych ekono­

mistów administracji Nixona 
ostrzegł niedawno, że postęp 
w zwalcz a,niu bezrobocia 
przez jakiś jeszcze czas może 
być raczej powolny i nierów­
ny.

Hendrik S. Houthakker, 
członek Komitetu Ekonomicz­
nych Doradców Prezydenta, 
oświadczył, że obniżenie się 
bezrobocia zaznaczy się praw­
dopodobnie dopiero pod ko­
niec 1971, a prawie na pewno 
w 1972 roku.

Przemawiając na konferen­
cji przemysłowców w Hono­
lulu, Houthakker, powiedział 
również, że “jest jeszcze za 
wcześnie, aby przewidywać, 
czy nakreślony przez admini­
strację, cel powrotu do pełne­
go zatrudnienia, które prak­
tycznie określa się w przybli­
żeniu na 4% w połowie 1972 
roku zostanie osiągnięty”.

Ale w tym samym czasie 
dodał, że jeśli dodatkowe 
podniety gospodarcze będą 
potrzebne to “prawdopodob­
nie będą one raczej natury fi­
skalnej i na tym odcinku bę­
dzie można podjąć szereg kro­
ków, a w szczególności w 
zmianach ustawodawstwa po­
datkowego”.

Houthakker przy pomniał

również, że niedawna historia 
polityki gospodarczej “dostar­
cza licznych przykładów na 
to. że zaradcze środki ekono­
miczne nie miały oczekiwane­
go skutku tak długo, aż w o- 
góle już nie były potrzebne, 
co więcej, niektóre z nich mia­
ły skutek wręcz odwrotny.”

Ekonomista z Białego Domu 
zacytował także statystyki, 
świadczące, że nastąpiła nie­
wątpliwa poprawa w walce 
z inflacją cen, dodając jedna­
kowoż, że płace “mają nadal 
tendencję zwyżkową w tem­
pie, które jest nie do utrzy­
mania”.

“Jeżeli ta zwyżka płac bę­
dzie w dalszym ciągu konty­
nuowana” mówca dodał, “to 
być może trzeba będzie po­
ważnie rozważyć ewentual­
ność rewizji odnośnych prze­
pisów dotychczasowego usta­
wodawstwa pracy, która nie 
ograniczałaby się tylko do 
Ustawy Davis-Bacon, ale ob­
jęła również “zawodowe gieł­
dy pracy” (hiring halls) oraz 
bojkot produktów, ponieważ 
wszystkie te metody działają 
hamująco na utrzymanie na­
turalnej konkurencji, która 
jest konieczna dla prawidło­
wego funkcjonowania rynku 
wewnętrznego.

I
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Jims Boy’s Kill 
Kutza’s At The Wire

Mike Binetti Rolls 180-220-202—602
FINAL STANDINGS

Jims Boy’s ....................
W.
64 41

Dr. Kutza Sluggers........ 6214 4214
F-T Restaurant.............. .62 43
Erickson Boosters ......... 52 53
Al Mazewski Boosters 50 55
Karlov Bowl .................. 4614 5814
Team No. 6 .... .............. 44 61
O’Malley - McKay ...... 39 36

TOP FIVE
INDIVIDUAL SERIES

Mike Binnetti 180-220-202—602
“Ricko’’ Guyser 220-195-180—595
Phil Turbak 223-193-167—583
Jack Neitzel 193-191-190—574
Bob Cwynar 214-178-171—563

Series A: The men who have 
been on top all season, Kutza’s, 
got knocked off their pedestal in 
the last game of the season by 
Jims Boy’s. The Mafia has been 
Close on Kutzas tail for many 
weeks, put it all together under 
Mike Binettis lead as did the job 
on Kutzas, congratulations to the 
dan they worked hard for it.

Series B: Als boys just coundn’t 
bring up enough steam to match 
F-T. Ricko Guyser lead the charge 
to squash the Mazewski Mauraud- 
ers all three games. Jack Neitzel 
and Bob Cwynar got in on the act 
with a 574 and 563.

Series C: Ericksons seem to do 
better under pressure, they had 
to take all three to knock Als out 
of fourth place and they did. Joe, 
the Shoe, Priorie, Bill Hull and 
F. Yacouvacci all rolled in the low 
50’s to crush Karlov Bowl 3 out 
Of 3.

Series D: The battle in the base­
ment raised a few eye brows, as 
Team No. 6 gave two games to 
O’Malley-McKay. Team No. 6 cap­
tain Fire Ball Herb Weide stated 
that it was to make O’Malleys

The 1970-71 season came to a 
close last Thursday night in the 
Maple Lanes Classic League. Bob 
Wesołek of As Time Goes By fin­
ished with top honors by blasting 
a 696 total, the highest in the 
league. Bob cracked honors by 
blasting a 696 total, the highest in 
the league. Bob cracked games of 
253-226-217 in leading ATGB to 
2 wins over Joe-Vi’s Tap. The 
victors also rolled their highest 
game (1035) and highest series 
(2871). Joe Otrembiak chipped in 
a 602 for the victors. Despite the 
2 losses Joe-Vi’s Tap gaze ATGB 
a rough time as they cracked a 
2831 total in losing. Don Wolko- 
witz of J-V’s took 2nd top honors 
for the night with a 630 series for 
J-V’s on games of 225-204-201.

FINAL STANDINGS
W. L.

Eastgate Engr.................. 72 33
American T. L.............. 68 37
Worzny’s Plungers ........ • 6414 4014

61 44
Hilton Shirts 60 45
Reliable Sheet Metal .. 59 46
Weloo Gas - Oil .......... ■ 5714 4714
Mariani Printers .......... 57 48
Sam - Anthony’s............ 56 49
Chicago Staple Co......... 5514 4914
Maple Lanes ............ ...... .55 50
Gasper’s Ghost’s .......... 54 51
Rueffer Stamp Works .. 51 54
As Time Goes By ..... .50 55
Spring Inn .................... .4914 5514
Joe - Vi’s Tap .............. 48 57
Postillion Lounge ____ 4614 5814
Comfort Lounge No. 2 .. .27 78
Comfort Lounge No. 1 .. .. 9 96

American Truck Leasing (2nd

WITH adult pedestrian acci­
dents on the increase, the Chi­
cago Motor Club-AAA offers 
these safety reminders to pe­
destrians and motorists.

♦ ♦ *
DRIVERS must always 

yield the right-of-way to pe­
destrians in marked or un­
marked crosswalks. This ap­
plies to intersections with or 
without traffic control signals, 
including intersections with 
stop signs only. When turn­
ing, drivers must yield the 
right-of-way to pedestrians.

* ♦ •
PEDESTRIANS also must 

exercise caution when cross­
ing the street and obey the 
following common sense safe­
ty laws:

• ♦ *
BE particularly cautious 

during darkness. More than 
half of all pedestrian traffic 
fatalities occur during hours 
of darkness.

DON’T cross between inter­
sections. More than a third of 
pedestrian deaths in cities oc- 

smile the last night, but when 
you see Wally Karpinski, Ted 
Smokowski and Don Lushene roll 
526, 507 and 523 you know it was 
a big grin:

Notes: After losing first place 
Kutza’s were heard walking out 
mumbling something about bad 
lanes, dead pins and we won’t be 
back next year. All I can say is. 
that if Jims Boy’s can hit them 
them along with 10 500 plus se­
ries they can’t be that bad.

It was nice to see Sherry and 
Wilma Murphy again. All bowlers 
are looking forward to our ban­
quet on May 15, it should be a 
good blast.

This will be the last article for 
the season, just remember we are 
only on this planet for a ahort 
visit don’t waste your time com­
plaining, make the most of it. 
PEACE! — G. T.

F-T RESTAURANT: R. Cwynar 
563, T. Shelton 399, R. Guyser 595, 
J. Neitzel 574.

AL MAZEWSKI: P. Andresen 
478, G. Todt 446, R. Wons 355, A. 
Peterson 478, F. Wheeler 472.

TEAM N. 1: G. Martino 479, T. 
Comfort! 524, S. Cannella 504, M. 
Binetti 602, E. Martino 479.

DR. KUTZA: J. Rudnick 486, P. 
Turbak 583, A. Jancovic 430, H. 
Aniolowski 512, H. Mirochna 566.

WM. ERICKSON: F. Yaeovaeei 
533, J. Szczepanik 453, R. Bueley 
433, B. Hull 553, J. Priorie 530.

KARLOV BOWL: D. Murphy 
467, P. Duffy 460, J. Duffy 349, 
S. Penewski 487, A. Guthrie 458.

TEAM NO. 6: F. Bogacz Jr. 387, 
B. Jankauskas 382, F. Bogacz Sr. 
423, H. Weide 448.

O’MALLEY-MCKAY: D. Lush­
ene 523, R. Lacewell 353, T. Smo­
kowski 507, T. Glowania 436, W. 
Karpinski 526.

best in the league) took on the 
1970-71 champions (Eastgate 
Engr.) and handed them a double 
toss. John Sparks paced the attack 
for ATL with a 603 total. Bob 
Yurschak had a 584 for Eastgate 
Engr.

Worzny’s Plungers took 2 games 
from Roy-Larry’s. Gary Fukaya- 
ma led the victors with a 609 se­
ries.

Rich Tyda of Hilton Shirts 
showed no mercy for Reliable 
Sheet Metal (former temmates) by 
leading Hilton to 2 victories with 
a 614 series. Teammate Frank 
Martovits chipped in a 599 total.

Welco Gas-Oil finished with a 
bang by taking 3 games from 
Mariani Printers. Larry Shick 
paced the winners with a 590 to­
tal.

Maple Lanes only won 1 game 
against Sam-Anthony’s but it was 
a big one as it stopped a 10 game 
straight loss streak to Sam-An­
thony’s.

Chicago Staple took 2 games 
from Casper’s Ghost’s. Top hon­
ors went to Bob Drzonek of Chi­
cago Staple with a 588 total.

Rueffer Stamp Works blasted a 
1036 game in wining 2 games from 
The Luck Outs. This was Ruef- 
fer’s highest game of the season 
and 3rd best in the league.

Spring Inn 3—Postillion Lounge 
0. Black Hawks 2 Montreal 0. 
Happy Birthday’s—Postillion 2— 
Spring Inn 0. Final results: Pos­
tillion Lounge 18 place. Spring Inn 
16th place.

Comfort Lounge No. 2 defeats 
Comfort Lounge No. 1 two games.

cur when the victim is cross­
ing in the middle of the street.

• » ♦
FAMILIARIZE yourself 

with automobile operating 
parctices and laws, even if 
you don’t drive. A great many 
pedestrians killed in traffic 
never had been licensed to 
drive.

• * •
REMEMBER, the average 

pedestrian crosses the street 
at a rate of four feet per se­
cond. A car traveling at 30 
m.p.h. is moving 44 feet per 
second.

• » *
FINALLY, Keep in mind 

that more than 25 per cent of 
the people killed in pedestrian 
traffic accidents had been 
drinking.

They’re 
Hockey Braves

Boston (UPI) — Boston’s 
new entry in the American 
Hockey League has been 
named the Braves.

Christopher House 
Will Hold Annual 
Christown Carnival
Christopher House, located 

' at 2507 N. Greenview, will 
hold its annual Christown 
Carnival on May 13,14, 15 and 
16th. The Carnival, an annual 
affair to support the programs 
of the neighborhood Settle­
ment House, promises fun and 
surprises for the whole fam­
ily.

The Carnival will be open 
from 6:00 p.m. to 10:00 pm.m.

According to Rev. Steve 
Whitehead, the executive di­
rector, the purposes of the 
Carnival are to bring together 
people of the community for 
a celebration and to raise 
funds to support the various 
activities of the neighborhood 
center. “We invite our friends, 
old and new, to come cele­
brate with us.”

Park District 
Lifeguard Tests

Young Chicago area men 
and women who wish to serve 
as lifeguards at Chicago Park 
District beaches and pools 
should mark their calendars 
for the upcoming test dates.

Approximately 50 girls will 
be hired to serve at various 
pools throughout the city. 
They must be over 16 years of 
age, at least 5 feet 4 inches 
tall and weigh at least 120 
pounds (The handling of 
boats and other physical labor 
precludes the hiring of lady 
lifeguards at the beaches).

The men must be at least 5 
feet 6 inches and weigh at 
least 145 pounds.

Qualifying tests for men 
will be conducted May 22nd 
in the morning at Eckhart 
Park, 1330 W. Chicago Ave., 
while the women will be test­
ed June 5th. The deadline to 
apply is Monday, May 17th at 
4:00 p.m. Applicants will be 
notified when to appear for 
tests. They must present birth 
certificates when appearing 
for tests.

Application forms may be 
obtained at all park field­
houses, any Chicago High 
School or College, or by call­
ing the Beach and Pool Unit 
at HA 7-5252, Ext. 218 or 381. 
Present pay scale is $2.50 per 
hour.

Applicants, in addition to 
the proper age, weight and 
height qualifications, must 
have normal sight and hear­
ing.

An applicant must possess 
either a first aid card or a 
senior lifesaving card issued 
by the American Red Cross or 
their equivalent.

Shannon stated 750 life­
guards will be needed for the 
1971 season.

Childrens’ 
Memorial 

Pro-Am Set
The invitation has been 

sounded to area amateurs who 
would like to match swings 
with members of the P.G.A. 
tour in the 11th annual Chil­
dren’s Memorial Hospital Pro- 
Am Golf Tournament.

The 18-hole event will be 
held July 12 at Onwentsia 
Country Club in Lake Forest, 
featuring more than 50 pro­
fessionals and 160 amateurs.

Entry fee for all amateurs 
is $500, with all proceeds in 
the P.G.A. sanctioned event 
going to the Children’s Mem­
orial Free Care Fund, a fund 
which benefits children of all 
races, creed or nationality.

The 10 previous Pro-Ams at 
Onwentsia have netted nearly 
$800,000 for the fund, which 
in 1970 alone cost $1,500,000 
to operate.

Amateur entries are being 
accepted by the Pro-Am com­
mittee at P.O. Box 288, Lake 
Forest, Ill. 60045.

Give!■
 i

Wesołek Closes Season With 696 
In Maple Lanes Classic Locj 

Don Wolkowitz Hits 630

Motor Club Offers Tip To 
Prevent Pedestrian Accident

Z Bocznej Trybuny Sportowej
________________ ZYGMUNT P. BOBU ________________

Ze Srebrnego Ekranu
“Spotkanie z Rodakami”, czyli Film z Prywat­

nej Wycieczki Franciszka Fuchsa Do US, 
Na Ekranie Kina Milford Od Nadchodz- 
cego Piątku

Montreal. — Wiosenna po­
goda całkowicie zapanowała 
w prowincji Quebec, a szcze­
gólnie w Montrealu, gdzie od 
ub. soboty znajdował się zes­
pół hokejowy Chicago Black, 
który zjechał tu na dwa me­
cze hokejowe o Puchar Sir 
Stanley’s. Zespół Montreal 
Canadiens i iChicago Black 
Hawks znajdują się w finało­
wej puli tego pucharu mając 
wygrane po dwa spotkania. 
Pierwsze dwa spotkania na te­
renie chicagoskim wygrał ze­
spół Black Hawks, a ostatnie 
dwa Montreal Canadiens. — 
Pierwsze spotkanie na lodo­
wisku Forum zakończyło się 
wygraną “Canadiens” 4:2, a w 
niedzielnym spotkaniu pobi­
li zespół Black Hawks 5:2.

• • •

Stwierdzić należy, że we 
wtorkowym spotkaniu, gospo­
darze narzucili “swoją” szyb­
ką grę, zmieniając się usta­
wicznie, nie pozwolili zespo­
łowi chicagoskiemu na zorga­
nizowanie odpowiedniej obro­
ny. W ogóle w I-ej tercji u- 
zyskali oni wielką przewagę 
i po zakończeniu tej części gry 
mogli prowadzić 4:2 wzgl. na­
wet 5:2. W Ii-ej tercji nastą­
piła reorganizacja w szere­
gach zespołu Black Hawks i 
stali się w tym czasie równo­
rzędnym partnerem, pomimo, 
że w tej części gry zespół go­
spodarzy zdobył dwie bramki 
ze strzałów Cournyoera, po 
kardynalnych błędach obrony 
chicagoskiej.

Przy czwartej bramce dla 
“Canadiens”, kiedy to z ławy 
karnej zszedł Cournyoer, ob- 
brońcy Foley podanie przejął 
ten zawodnik i niemolestowa- 
ny przez nikogo umieścił krą­
żek w siatce Esposity.. Pierw­
szą bramkę wieczoru zdobył 
młody Mahovlich, który silny 
strzał Harpera zmylił kieru­
nek lotu i krążek już w 1-ej 
minucie zatrzepotał w bramce 
Black Hawks. W dwie minuty 
później po zagrywce Staple­
ton - Korroll, Stasiu Mikita 
wyrównał. — Kiedy obrońca 
Foley odsiadywał karę Beli­
veau z podania Fr. Mahov- 
licha podwyższył na 2:1. Wy­
nik I-ej tercji ustalił Lapointe 
po otrzymaniu krążka od Ri­
charda w 16:43 min.

• • •

W Ii-ej tercji zespół Black 
Hawks grał dużo lepiej, ale 
błędy popełnione przez niedo­
świadczonych obroń ców — 
Foley i Schmyra, kosztowały 
zespół chicagoski dwie dalszą 
bramki. Dennis Hull z pięk­
nego podania Mikity umieścił 
krążek w siatce doskonale bro­
niącego Dreydena w 12:30 mi­
nucie. I to było wszystko na 
co było stać zespół chicago­
ski, chociaż wyrobili oni so­
bie kilka doskonałych okazji 
do zmiany wyniku, — jednak 
szczęście nie dopisało tym ra­
zem zespołowi chicagoskie­
mu i musieli zejść pokonani 
w meczu hokejowym, jednak 
w walce na pięści mamy wra­
żenie przewaga była po stro­
nie Black Hawks, gdyż Frank 
Mahovlich nie zrzucił ręka­
wic i nie stanął do walki z 
Jerzy Korabem. Szamotali się 
na środku lodowiska Magnu­
son - Lapointe, Schmyr - Tar­
dif i O’Shea - Roberto, którzy 
zostali odpowiednio ukarani 
przez głównego sędziego za­
wodów. Jednak sędzia Hood 
nie zauważył czy nie chciał 
zauważyć faulu Lemaire na 
Angottim, co zapoczątkowało 
bójkę na lodowisku.

Oba zespoły rozegrają dziś 
0 godzinie 7:30 piąte spotkanie 
w ramach Pucharu Sir Stan- 
ley’a na lodowisku Chicago 
i ten zespół zdobędzie ten pu­
char kto wygra cztery spot­
kania. Po raz pierwszy w hi­
storii hokeja na lodzie roz­
grywki trwają tak długo. Re­
kordowy dzień ostatnich, naj­
późniejszych rozgrywek był 
12 maja.

• * *
PIŁKA NOŻNA

Trampkarze Eagles roze­
grali swój czwarty z kolei 
mecz ligowy wygrywając go 
7:0 z trampkarzami Park 
Ridge i wszystko wskazuje, 
że w tym roku zdobędą mi­
strzostwo grupy North Sec­
tion, gdyż grają dobrze i są 
drużyną b. wyrównaną.

• * *

Juniorzy Eagles rozegrali 
swój pierwszy mecz ligowy z 
bardzo twardo grającymi ju­
niorami Schwaben, a że gra­
ją tak twardo to tylko wina 
sędziego, który nie trzyma na 

uwięzi temperamenty mło­
dych zawodników. Nie można 
dopuszczać do huliganerii na 
boiskach i sędziowie ponoszą 
dużo winy za pobłażliwość na 
boisku.

a * ♦
Juniorzy Eagles wygrali z 

juniorami Schwaben w pięk­
nym stylu, grając o klasę le­
piej niż w nerwowym meczu 
pucharowym. Szybkimi i dłu­
gimi podaniami szybko zdoby­
wali teren, — męcząc obronę 
przeciwnika i już po 35 min. 
gry prowadzili 3:0. Ostatecz­
nie mecz zakończył się wyni­
kiem 3:1 dla zespołu polskie­
go. Następny mecz juniorzy 
Eagles rozegrają z juniorami 
Fichte-Rams 16 maja, o godz. 
1:30 na Winnemac Parku. Bę­
dzie poniekąd rewanż za prze­
grany mecz pucharowy z tym 
zespołem. Chyba podopieczni 
Skotarka i Mocnego zrewan­
żują się za wyeliminowanie z 
pucharu juniorów.

• • •
W rozgrywkach piłkarskich 

Major Division doszło do kil­
ka niespodzianek, jednak do 
najprzyj emniej szej nale ż a ł o 
nikłe, ale zasłużone zwycię­
stwo 1:0 zespołu Eagles z dru­
żyną Croatians, — ostatnio 
wzmocnioną kilkoma dobrymi 
zawodnikami. Tym ciekawsze, 
że zespół polski pobił drużynę 
Croatians na jej własnym bo­
isku i przy jej własnej pub­
liczności. Bramkę dla zespołu 
Eagles zdobył b. junior Adam 
Guzik lewą nogą posłał piłkę 
plasowaną w sam róg bram­
ki i bramkarz gospodarzy sta­
nął bezradnie w swojej “świą­
tyni”.

♦ • •
W przekroju całego meczu 

zespół Eagles zagrał dużo le­
piej niż w ostatnim spotkaniu 
ligowym “na błocie”,na szcze­
gólne wyróżnienie zasługuje 
linia defensywna, w której 
bohaterem okazał się b. in­
ternacjonał Kawula. W bram­
ce doskonale spisywał się tak­
że b. junior Andrzej Iwanic­
ki, który wyłapywał groźne 
piłki z rogów. Kapitalną okaz­
ję do zdobycia bramki miał 
Edek Bińkowski, oraz dwie 
Piecyk, jednak szczęście tym 
razem nie było po stronie za­
wodników polskich.

* • •
Zespół Eagles po tym zwy­

cięstwie usadowił się samot­
nie na pierwszej pozycji w ta­
beli Major Division, gdyż po­
bił groźnego rywala, a lider 
tabeli Lions zremisował z dru­
żyną Olympics 2:2. W inych 
meczach Schwaben wygrało 
2:1 z Rams; Sparta pokonała 
2:1 C.D.A.; Kickers wygrał z 
Athletics 4:2, a Hansa-Fortu- 
na United zremisowała z ze­
społem włoskim Maroons 1:1. 
W First Division Błyskawica 
doznała kolejnej porażki prze­
grywając 0:6 z Adria, a Wisła 
została pokonana przez zes­
pół Peru 2:3.

Z EUROPY
J. Kowalik - “Ajax” 2:2
Finałowy mecz piłkarskiego 

Pucharu Holandii pomiędzy 
Spartą z Roterdamu i Ajaxem 
z Amsterdamu mimo dogryw­
ki nie przyniósł rozstrzygnię­
cia i zakończył się remisem 
2:2. Obie bramki dla Sparty 
uzyskał grający w tej druży­
nie “nasz” Janusz Kowalik, 
natomiast strzelcem obu bra­
mek dla Ajaxu był Cruyff. 
Powtórka rozegrana zostanie 
w środę 19 maja na stadionie 
w Amsterdamie.

• ♦ ♦
W międzynarodowym me­

czu piłkarskim juniorów, ro­
zegranym w Trieście, Włochy 
pokonały Holandię 5:2.

• ♦ ♦
Międzypaństwowe towarzy­

skie spotkanie piłkarskie po­
między Szwajcarią i Polską, 
rozegrane w Lozannie, które 
miało być sprawdzianem dla 
obydwu zespołów przed ich 
występem w rogrywkach o 
mistrzostwo Europy (Szwajca­
ria gra z Grecją, a Polska z 
Albanią ) przyniosło sukces 
drużynie polskiej. Bramki dla 
Polski zdobyli: Szołtysik, Ba­
naś, Deyna i Lubański.

♦ ♦ ♦
Zespołem dużo lepszym by­

li Polacy Jedynie początek 
meczu upłynął pod znakiem 
przewagi Szwajcarów, którzy 
też w 20 min. objęli prowadze­
nie. Wszędobylski Szołtysik 
wyrównał jeszcze do przerwy. 
W polskim zespole wystąpili: 
Grotyński — Wraży, Wyro- 
bek, Winkler, Trzaskowski 
(Anczok), Ćmikiewicz (Dej- 
na), Szołtysik, B. Blaut, Ba­
naś, Lubański i Gadocha.

Już dawno nie widziałem 
tak dobrze zrobionego filmu 
z “prywatnej” wycieczki kraj­
oznawczej, jak to zrobił Fran­
ciszek Fuchs ze swego kilku­
tygodniowego pobytu w A- 
meryce. Malownicze zdjęcia 
autostrad, dobry montaż i ży­
we tempo przesuwających się 
migawek. Całość przyjemna, 
interesująca, warta zobacze­
nia. Byłyby same pochwały, 
gdyby to rzeczywiście był 
“nrywatny” reportaż pana 
Fuchsa, na temat jak przy­
jemnie spędziłem “wczasy” w 
Ameryce.

Ale Franciszek Fuchs przy­
jechał do US — na koszt war­
szawskiego rządu a więc i 
narodu polskiego, z którego 
płaconych podatków również i 
na ten cel łożono, — aby 
przedstawić życie i osiągnię­
cia amerykańskiej Polonii.

P. Fuchs, autor scenariusza 
i reżyser filmu, zdawał sobie 
sprawę z tych odpowiedzial­
nych zadań. W pierwszych 
scenach filmu przedstawia 
Jamestown, Va., gdzie polscy 
pionierzy-emigranci toc żyli 
walki o swe prawa na ame­
rykańskiej ziemi. Po tym do­
brym koncepcyjnie ujęciu p. 
Fuchs stawia retoryczne py­
tanie, co osiągnęły w US po­
kolenia następców po tych 
pionierach polskości. I zapo­
wiada, że da na to odpowiedź 
w swym filmie. Z miejsca 
wzbudza to zainteresowanie, 
podnieca naszą ciekawość?— 
Wychodzimy jednak zupełnie 
rozczarowani.

P. Fuchs obiecał nam, że 
odpowie na postawione pyta­
nie. Tymczasem albo nie od­
powiedział albo dał odpo­
wiedź, która paczy pojęcie o 
Polonii.

Polonia, w ujęciu p. Fuchsa, 
to zasadniczo kilka biur po­
dróży, radiowicze, kilkanaście 
domków dla emerytów na po­
graniczu Teksasu, jakaś wię­
ksza i mniejsza fabryka prze­
tworów żywnościowych i 
wreszcie robotnik fabryczny, 
który na stare lata “dochra­
pał się “funkcji majstra. — 
Gdyby film p. Fuchsa został 
zamówiony wspólnym wysił­
kiem p. Piszka, Saputy, kilku 
biur podróży i kilku radiowi- 
czów — jaki film reklamowy, 
uważałbym, że reżyser i sce­
narzysta z Polski zupełnie do­
brze wywiązał się ze swego 
zadania. Ale przecież miał to 
być film o osiągnięciach Po­
lonii!!

P. Fuchs, poza kilkoma szvl- 
dami, nie pokazał nam siły 
polonijnych organizacji, cy­
wilnych i kościelnych, które 
przez pokolenia stanowiły o- 
stoję polskości i przyczyniły 
się do zdobywania przez Po­
lonię coraz większych wpły­
wów w amerykańskim spo­
łeczeństwie. Nie powiedział o 
senatorze, kongresmanach i 
innych wybitniejszych wpły­
wowych, federalnych lub sta­
nowych politykach, wywodzą­
cych się z narodu polskiego. 
Raz tylko przez moment, po­
kazując jednego z naszych na­
ukowców, przemknął się nad 
faktem istnienia w US ponad 
2,000 profesorów, których u- 
dział w nauce amerykańskiej 
jest więcej niż poważny. Wie­
lu z nich jest członkami A- 
kademii Nauk US (jak np. 
prof. Zygmund). Nie pokazał 
ciekawych gmachów, jak lot­

nisko O’Hare, First National 
Bank, czy też pomnik Picassa, 
których projektantami czy 
konstruktorami są polscy ar­
chitekci, jak np. Stanisław 
Gladvch lub Anatol Rychal- 
ski. Związkowe Kolegium, to 
dla p. Fuchsa tylko “Kuja- 
wiady.” Dobrze, że chociaż u- 
jęcie z Orchard Lake jest 
szczęśliwsze. A przecież na­
wet w pokazywanych nrzez 
p. Fuchsa zakładach Forda 
Amerykanie polskiego pocho­
dzenia nie pracują tylko jako 
robotnicy, jak to nam pokaza­
no, ale są i tacy, którzy zaj­
mują poważne stanowiska w 
kierownictwie zakładów. Wie­
lu również polskich wynalaz­
ców przyczyniło się do u- 
sprawnienia pracy tego przed­
siębiorstwa. Zapomniał rów­
nież p. Fuchs pokazać jak ży- 
je i mieszka Polonia, a właś­
nie to byłoby na pewno cie­
kawe dla widzów w Polsce.

O “zdolnościach” reporter­
skich autora scenariusza i re­
żysera może świadczyć nastę­
pujący fakt: W tym czasie, 
gdy p. Fuchs przebywał w 
Chicago, ewenementem tutej­
szej Polnii było wyświetlanie 
filmu o zdobyciu przez Pola­
ków Berlina oraz obecność na 
premierze reżysera i scena­
rzysty tego filmu, Jerzego 
Passendorfera i Wojciecha 
Żukrowskiego. Na wszyst­
kich scenach było pełno, — 
przed kinem stały długie o- 
gonki. Dyskutowano osobiście 
z twórcami filmu jak również 
na łamach prasy. Jak to skwi­
tował n. Fuchs w swym fil­
mie? Pokazaniem na moment 
nustej fasady kina Milford z 
ledwo - widocznymi napisami. 
Widocznie specjalnie wybrał 
taki moment, kiedy nikogo 
ani w kinie ani przed kinem 
nie było. Nie dowodzi to 
dziennikarskiego poczucia ak­
tualności.

Dobra robota reporterska 
wymaga wcześniejszego zapo­
znania się z zagadnieniem, za­
nim się jeszcze do niego 
dziennikarz zabierze. Jeżeli 
już p. Fuchs nie chciał ko­
rzystać z konsultacji miejsco­
wych osób, znających zagad­
nienie, to można się było po­
radzić, przebywających właś­
nie w US, takich speców od 
filmu i scenariusza, jak Pas­
sendorfer i Źukrowski, któ­
rzy wielokrotnie głębiej zapo­
znali się z Polonią, niż to zro­
bił p. Fuchs, opierając się tyl­
ko na własnym wyczuciu i 
prywatnych znajomościach.

Oglądając premierę filmu, 
przypomniała mi sie historia 
Augusta Mocnego. Król uwię­
ził w wieży alchemika, zapo­
wiadając, że go nie wypuści, 
dopóki on złota nie wymyśli. 
Alchemik złota nie wyprodu­
kował, ale wzamian za to . . . 
porcelanę. Porcelana ... też 
dobra rzecz i wiele złota Sak­
sonii przyniosła.

Film nie spełnił postawio­
nego przed nim zadania. Pod 
tym względem p. Fuchs, jako 
scenarzysta, skompromitował 
się. Ale film, jako jeden z re­
portaży z US, jest zupełnie 
dobry, ciekawy i warty zoba­
czenia. Choćby również dla­
tego, aby przekonać się, czy 
recenzent i z Waszego punktu 
widzenia, Drodzy Czytelnicy, 
miał słuszność.

WIESŁAW BIELIŃSKI
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PK Sobotę Pogrzeb 
Śp, Ruth Mrozik

W środę, 12 maja zmarła po 
krótkiej chorobie ś.p. Ruth 
Mrozik, żona Zdzisława. Nieu­
błagana choroba, wobec której 
medycyna ciągle jest bezsil­
na, przerwała pasmo młodego 
jeszcze życia.

Mrozifcowie przyjechali do 
Stanów Zjednoczonych po 
wojnie z Niemiec i osiedlili 
się w Chicago. Zmarła cieszy­
ła się szacunkiem, uznaniem

i przyjaźnią w środowisku no­
wej emigracji ze względu na 
zalety swego charakteru. Wzo­
rowa żona i matka, dbająca o 
własną rodzinę zawsze trosz­
czyła się także o innych, goto­
wa spieszyć z pomocą tym, 
którzy tej pomocy potrzebo­
wali. Pochodziła z niemieckiej 
rodziny, urodzona i wychowa-1 
na w Niemczech, weszła w I 
polskie środowisko i wycho-| 
wała właśnie dzieci po polsku.' 
Zmarła pozostawiła okrytych 
żałobą: męża Zdzisława, syna 
Piotra, córkę Izabelę z mężem

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka nasza, babcia moja, 
córka nasza i siostrzenica.moja, ś.p.

Ruth M. Mrozik
(Z DOMU HECK)

Członkini Tow. Promień Gwiazd Gr. 3114 Z.N.P., po krótkiej lecz 
ciężkiej chorobie, opatrzona św. Sakramentami zasnęła w Panu 
dnia 12go maja, 1971 roku, o godzinie 7:15 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15go maja, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 3060-64 Milwaukee Ave., do 
kościoła Św. Jacka, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Zdzisław D. Mrozik, mąż; Isabella (Rene) Cortes, córka i zięć; 
Piotr A., syn; Christian, wnuk; Jakob i Marta, rodzice w Niemczech; 
Elżbieta Heck, ciocia; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Stanley Funeral Home —
Brodziński Bracia — Telefon DI 2-3330.

(13.14)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec mój, teść mój i dziaduś nasz, ś.p.

Jan J. Kwieciński
(MĄŻ Ś.p. ROSE)

po długiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony św. 
Sakramentami, dnia lOgo maja, 1971 roku, o godzinie 11:35 wie­
czorem, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15go maja, o godzinie 
10:00 rano, z Lindsey Funeral Home, pnr. 1555 Maple Ave. w 
Evanston, do kościoła Ascension w Evanston, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Joanne (Joseph) Rctzinger, córka i zięć; 3 wnucząt wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Lindsey Funeral Home,
Telefon UN 9-1500.

William W. Wozniak
Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­

mość, iż najukochańszy mąż mój, syn mój, brat i wujek nasz, ś.p.

Członek 25 Wardy Reg. Dem. Org., nagle pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 12go maja, 1971 roku, 
o godzinie 10:00 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15go maja, o godzinie 
10:00 rano, z Galewood Funeral Home, pnr. 1857 N. Harlem Ave., 
do kościoła św. Anny, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Jean, (z domu Leśniewski), żona; Rose Wozniak, matka; Ann 
Barbuscia, Casey, Dan i’Joan Ras, siostry i bracia; siostrzeńcy, 
siostrzenice, bratanki i bratanice; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Galewood Funeral Home, 
Telefon AU 7-8600.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość. że najukochańsza żona moja, matka, babcia i prababcia 
nasza, śp.

Józefa Dudek
(s dotnu Bubak)

Członkini Bractwa Niewiast Róż. św., Arcybractwa Pociechy 
Dusz w Czyśćcu, Tow. M.B. Częstochowskiej Nr. 67 Macierzy Pol­
skiej, Tow. Św. Genowefy Nr. 365 Unii Polskiej i Camp 7328 
Royal Neighbors of America, po krótkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 11-go maja 
1971 roku, o godzinie 7-ej rano, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 14-go maja, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 3656 W. Belmont Ave., do 
kościoła św. Wacława, a stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Józef, mąż; Stefania; (Casimir) Blaszczyk, Eugene, Frank 
(Laverne), Walter (Ann), Helen i Kenneth (Wanda), dzieci; 14 
wnucząt, 3 prawnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Skaja Funeral Home. 
Telefon: KE 9-1376.

(12, 13)

i wnuka.
Pogrzeb odbędzie się w so­

botę, 15 maja, z zakładu po­
grzebowego Stanley Funera. 
Home, 3060 Milwaukee ave., 
do kościoła św. Jacka, a stam­
tąd' na cmentarz.

U
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
ojciec i dziaduś nasz, śp.

Joseph Jarmus 
nagle pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramen­
tami, dnia 11-go maja 1971 
roku, o godzinie 4-ej po po­
łudniu, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, 14-go maja, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego, 
pnr. 5218 S. Kedzie Ave., do 
kościoła St. Gall, a stamtąd 
na cmentarz Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za- 
paraszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Edward (Josephine) i Ben­
nie (Agnes), synowie i synowe; 
Lillian (Joseph) Murphy i 
Lorraine (Andrew) Bailey, cór­
ki i zięciowie; 12 wnucząt; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Becvar Funeral Directors.
Telefon: 776-3809.

(12, 13) 
jBHBaBBSBaanHMaraB:

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec, dziaduś i pradziaduś nasz, 
ś.p.

Adam Paior
(mąż ś.p. Józefy z domu 

Jaworskiej)
Czł. Gladstone A. L. Post, po. 
krótkiej lecz ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, 
dnia ligo maja, 1971 roku, po 
południu, w podeszłym wieku.

Odwiedzanie zwłok w czwar­
tek po godz. 7ej wieczorem.

Pogrzeb <'dbędzie się w so­
botę, dnia .5 go maja, o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 1410 N. Ash­
land Ave., do St. Stephen King 
of Hungary Church, a stamtąd 
na cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Eleanor (John) Traub, Esther 
(Robert) Suvada i Sophie 
(Frank) Lake, córki i zięcio­
wie; 9 wnucząt i 10 prawnu­
cząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Drabanski Funeral Home, 
Telefon 276-2934.

(13,14)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, teść, dziaduś i pra­
dziaduś nasz, ś.p.

Władysław Killian
1 Czł. Bractwa Mężczyzn Różań­

ca Św., po długiej i ciężkiej 
chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony św. Sakra­
mentami, dnia 12go maja, 1971 
roku, o godzinie 4:10 rano, w 
podeszłym wieku.

Odwiedzanie zwłok dzisiaj po 
godz. 7ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 15go maja, o godzi­
nie 9:30 rano, z Ostapa Funeral 
Home, pnr. 5325 W. Fullerton 
(narożnik Lorel ul.), do kościo­
ła św. Stanisława B. i M., a 
stamtąd na cmentarz Queen of 
Heaven Mauzoleum.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Zofia (z domu Pacyna), żona; 
Józef (Dorota), Edward (An­
na), Eugeniusz (Irena) i Albin 
(Krystyna), synowie i synowe; 
13 wnucząt i 8 prawnucząt; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
R. T. Ostapa,
Telefon BE 7-2876.

J. K.

F.

(13-14)

■'

Anny Gr. 73 Zw. Polek w Amer., Tow. Marii Magdaleny

PO 
się

U

lonii i dziennikarza Pawła Sobo­
lewskiego i wszystkich działaczy 
ZNP i Polonu, którzy tu spoczy­
wają; że będziemy pamiętali o 
Was, o Waszych trudach i osiąg­
nięciach, a przede wszystkim o 
Waszym gorącym polskim sercu.

Cześć Waszej pamięci — odpo­
czywajcie w pokoju. Wasze dzieło 
nie zginie, lecz będzie rozwijało 
się zgodnie z ideałami, które Wa­
mi kierowały!

Franciszka Sobierajskiego i śp. William Foster) 
(matka śp. Jana i śp. Romana)

Zarząd i Dyrekcja ZNP z cenzorem mec. W. Dworakowskim i prezesem mec. A. Mazew- 
skim na czele przy nagrobku drugiego prezesa ZNP ś.p. Stanisława Kociemskiego na 
cmentarzu Graceland.
W piątek, 30go kwietnia, Za­

rząd i Dyrekcja ZNP oraz goście 
podczas przerwy w obradach 
złożyli hołd pamięci drugiego 
prezesa ZNP ś. p. Stanisława Ko­
ciemskiego. Staraniem specjalne­
go Komitetu pod przewodnic­
twem dyr. ZNP dr. Edwarda Ró­
żańskiego na odkrytym na cmen­
tarzu Graceland w Chicago gro­
bie ś. p. prezesa Kociemskiego 
został wzniesiony skromny na­
grobek. Zarząd i Dyrekcja ZNP 
wzięła udział w odsłonięciu na­
grobka a cenzor Dworakowski i 
prezes Mazewski złożyli wieniec 
kwiatów.

Uroczystość rozpoczął dyr. Ró­
żański, który odszukał miejsce 
wiecznego spoczynku pioniera 
ZNP ś. p. prezesa Kociemskiego 
i ze swoim Komitetem postarał 
aię o wzniesienie nagrobka.
Priomowienie dr. Różańskiego

Prezes Mazewski w swym krót­
kim przemówieniu (podaję je w 
streszczeniu) przypomniał, że Po­
lonia zebrała się przy grobie ś. p. 
prezesa Stanisława Kociemskiego 
po raz drugi. Pierwszy raz na po­
grzebie, obecnie by złożyć hołd 
Jego pamięci, przypomnieć zasłu­
gi dla naszej organizacji i wmnoc- 
nić swoje siły na przykładach, 
niezwykłego poświęcenia dla idei 
—pionierów Polonii, do których 
należał ś. p. Kociemski.

Składamy hołd nie tylko pier­
wszemu Skarbnikowi i drugiemu 
Prezesowi ZNP, ale wszystkim 
Związkowcom, którzy spoczywają 
na tym cmentarzu, bo z powodu i 
pracy w Związku nie było dla 1 
nich miejsca na innych cmenta-j 
rzach, choć byli wierzącymi ka- ; 
tolikami.

Wielkie musialo być ich przy- , 
wiązanie do ideałów związkowych i 
i sprawy narodowej, jeżeli bez; 
skargi znosili szykany za życia! 
i rezygnowali nawet a grobu na | 
katolickim cmentarzu. Pracowali I 
w gorszych od nas warunkach I 
pod każdym względem i tylko | 
dzięki poświęceniu oraz wytrwa- j 
łości mogli przeżyć burze, poko- i 
nać trudności i usunąć kłody rzu- i 
cane im pod nogi, by położyć i 
fundamenty pod największą i naj- i 
żywotniejszą polską organizację i 
bratniej pomocy. Ich życie i o-! 
fiarność dla sprawy powinna być I 
dla nas natchnieniem i zachętą 
do pracy i wysiłków, do rozbu-! 
dowy gmachu, który oni zaczęli I 
budować.

Zapewniamy Ciebie, Prezesie i 
Kociemski, twego sąsiada na tym ■ 
cmentarzu, pierwszego poety Po- i

Zebraliśmy się dzisiaj na tym 
skrawku historycznej ziemi aby 
złożyć przynależny hołd tym co 
Związek budowali.

Siedem lat temu, gdy pisałem 
wiele pod inicjałami E.C.R. w ru­
bryce Kącik Historyczny, ówcze­
sny redaktor naczelny pism związ­
kowych, ś. p. Karol Piątkiewicz 
polecił mi, abym zbadał bliżej 
historię grobów starych wygnań­
ców polskich na Cmentarzu 
Graceland.

Groby tych co budowali Polo­
nię i polskie organizacje na fun­
damentach braterskiej miłości i 
patriotyzmu. A były to lata bar­
dzo przykre w zaraniu historii 
Polaków w Ameryce. Nie tylko 
element otoczenia innych naro­
dowości, ale usposobienie ziom­
ków, jeden ku drugiemu miało 
wiele do życzenia . . . był brak 
tolerancji religijnej i brak zrozu­
mienia potrzeb ludu polskiego w 
Ameryce.

Pozwólcie mili słuchacze, że po­
wtórzę moją końcową wypowiedź 
napisaną w Kąciku z roku 1963... 
która brzmi: “odwiedziłem cmen­
tarz Graceland w Chicago. We­
dług kartoteki biura — Kociem­
ski i Sobolewski spoczywają pra­
wie obok siebie. Na wyznaczonym 
miejscu ani znaku, że tu leżą za­
służeni pionierzy Polonii Amery­
kańskiej . . . jedynie pochylone 
małe drzewko rośnie ... wydaje 
się, że ich osłania i pokłon skła­
da tym — których zapomniano. 
Widok smętny . . . zamętniały o- 
czy . . . gdzieś w przestworzach 
zagrzmiał dżetowiec i odszedłem. 
Pełen skromności pytałem czytel­
ników w roku 1963: — czy znaj­
dzie się ktoś co postawi im 
skromny nagrobek?

Czy znajdziee się rzeźbiarz, aby 
złotymi zgłoskami wyciosał na­
zwisko Pawła Sobolewskiego, pi­
sarza Polonii — oraz Stanisława 
Kociemskiego, drugiego prezesa 
Z.N.P.?

I zakończyłem strofą wiersza z 
pierwszego rocznika ZGODY z 
roku 1882, która była na czasie:

Czyż nie wiesz jak straszno 
w grobie

W wieczystej zostawać nocy, 
I widzieć jak żywych tłuszcza 
Grób nasz samotny, sierocy 
Bez łez opuszcza.
Dzisiaj można zameldować Sta­

nisławowi Kociemskiemu, że ani 
On, ani Sobolewski, ani inni nie 
są zapomniani.

Mogę zameldować panie Preze- 
«ie Stanisławie, że 67 lat po two­
im zgonie, Związek Narodowy 
Polski, cały Zarząd z Cerizorem 
Dworakowskim i prezesem Ma­
lewskim na czele, jesteśmy tutaj 
obecni, aby złożyć Wam hołd 
PIONIERZY, którzy w najczar­
niejszej godzinie historii Z.NP. 
. . . gdy mówiono, że Związek 
N. P. chyli się do upadku, ty Sta­
nisławie Kociemski wyprowadzi­
łeś Związek z impasu. Piąty Sejm 
w La Crosse, Wisconsin, miał za­
ledwie 13 delegatów, reprezentu­
jących 12 grup z łączną liczbą 
300 członków. I w jednym tylko 
roku liczba członków wzrosła do 
1893 zjednoczonych w 44 grupach 
i od tego Sejmu Związek pnął się 
ku lepszej przyszłości i rosnąć 
począł z nżiesłychaną dotąd szyb­
kością.

Kończąc, niech mi wolno bę­
dzie zacytować strofę Niemcewi­
cza, którą Sobolewski zamieścił 
w języku ojczystym w swoim

dziele “Poets and Poetry of Po­
land” w roku 1880, który również 
był rokiem założenia Związku:

Wygnańcy, co tak długo 
błądzicie po świecie.

Kiedyż znużonym stopom 
spoczynek znajdziecie?

Dziki gołąb ma gniazdo, 
robak ziemi bryłę.

Każdy człowiek ojczyznę, 
a Polak mogiłę.

... a jednak my Was pamiętamy!

Przemówienie Cenzora 
Dworakowskiego

Po 67-miu latach od jego śmier­
ci, organizacja, którą pokochał i 
której przewodził, składa hołd pa­
mięci wielkiego Polaka i Związ­
kowca, Stanisława Kociemskiego.

Wskazaną, słuszną i piękną była 
inicjatywa Zarządu Centralnego, 
podjęta w ubiegłym roku, aby 
postawić ten nagrobek jako hołd 
90-lecia związkowego składany 
jednemu z najznamiennitszych 
pionierów organizacyjnych.

Urodzony w Polsce, w roku 
1827-ym, ś. p. Stanisław Kociem­
ski przybył do Chicago w roku 
1854-ym i wnet stanął na czele 
ruchu jednoczenia polskich imi­
grantów przybywających do A- 
meryki. Już w roku 1866-ym za­
łożył Towarzystwo Gmina Pol­
ska, które szczyci się numerem 
2-im w liście Grup Związkowych.

Ś. p. Kociemski był wybitnym 
uczestnikiem Pierwszego Sejmu 
Związkowego w Chicago w roku 
1880-ym i objął obowiązki skarb­
nika nowo powstającej organiza­
cji. Po dwóch kadencjach na tym 
urzędzie został wybrany preze­
sem ZNP w roku 1882-im i pozo­
stał na tym czołowym stanowi- i 
sku aż do roku 1891-go.

Składamy więc dziś hołd wiel- I 
kim zasługom pierwszego skarb- ■ 
nika i drugiego prezesa Związku; 
Narodowego Polskiego, którego 
poświęcenia się i prace nadały 
kierunek ideowy i rozwojowy na­
szej wielkiej organizacji.

Ś. p. Kociemski zmarł w Chi­
cago 15go lutego, 1904 roku, a 
jego pogrzeb, jak to głoszą stare 
kroniki z owych czasów, był wiel­
ką manifestacją żałobną całej Po­
lonii Chicagoskiej.

Pracą i poświęceniem się, za­
skarbił sobie wdzięczność współ­
czesnej mu Polonii.

A pamięć o wielkości jego ser­
ca i szlachetności umysłu żyje w 
dzisiejszych pokoleniach związko­
wych, czego dowodem jest obecne 
odsłonięcie nagrobka. — Cześć 
Jego zasłudze!
Przemówienie Prezesa 
Mazewskiego

Wszystkim krewnym I znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, babcia, prabacia i siostra 
nasza, ś.p.

Adeta Szyszko
(z domn LUBECKA) 
(żona ś.p. Michała)

po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 12go 
maja, 1971 roku, o godzinie 
7:30 rano, przeżywszy lat 64.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia. 15go maja, o godz. 
9:30 rano, z Zarzycki Funeral 
Home, pnr. 3054 W. Cermak 
Rd., do kościoła Św. Kazimie­
rza, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Hariet Tybor, Michael, Jo­
seph i Edward, córka i synowie; 
Edward Tybor, zięć; Billie i 
Ann, synowe; Kazimiera i Fe­
liks Łubecki, bracia; Anna, 
bratowa; Antonina Szyszko, 
Wiktoria Zimnicka, siostry w 
Polsce; Gabriel Szyszko i Jerzy 
Zimnicki w Polsce, szwagrowie; 
wnuki i wnuczki, prawnuk i 
prawnuczka; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Zarzycki Funeral Home, 
Telefon 521-2214.

Wszystkim krewnym 1 zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
mąż mój, syn, brat, wujek i 
wnuk nasz, śp.

Ryszard A, 
Zblewski

Członek Tow. Andrzeja Kmi­
cica Gr. 1340 ZNP, po krótkiej 
chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony św. Sakra­
mentami, dnia 11-go maja 1971 
roku, o godzinie 2:40 po po­
łudniu, przeżywszy 37 lat.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, 15-go maja, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo­
wego, pnr. 1745 W. 47-ma ul., 
do- kościoła Św. Barbary, a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Arlene (z domu Wolf), żona; 
Anna (z domu Korbal), matka; 
Floyd (Dorothy), brat i brato­
wa; Richard i Ronald, bratanki; 
Anastazja Tworzydło, babcia 
żony Arlene; Alfred (Anna) 
Tozydlo, wujek; wraz z całą ro­
dziną.

Prosimy nie nadsyłać kwia­
tów.

Pogrzebem zajmuje się: 
Stanisław Bafia.
Telefon: YA 7-8407. (13, 14)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
mąż mój, ojciec, dziaduś i pra­
dziaduś nasz, śp.

Andrzej Kopacz
(ojciec śp. Edwina) 

Członek Tow. Miecz Kościuszki 
Gr. 670 ZNP i Klubu Brzeziny, 
po krótkiej chrobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 13-go 
maja 1971 roku, o godzinie 5-ej 
rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, 15-go maja, o godzinie 
8:15 rano, z zakładu pogrze­
bowego, pnr. 6000 N. Milwau­
kee Ave., do kościoła św. Trój­
cy, a stamtąd na cmentarz 
Maryhill, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Rozalia (z domu Glen), żona; 
Tadeusz, Eugeniusz i Melania, 
dzieci; Leokadia i Monika, sy­
nowe; Nestor Steffens, zięć; 
wnuki, wnuczki i prawnuczęta; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się: 
B. F. Malec i Synowie, 
Telefon: 774-4100.

(13, 14)

Rozsyłka Nakazów 
Podatku Od Reałności

Pierwszych 30,000 nakazów, 
płatności za podatek realno- 
ściowy i od własności osobi­
stej zostało wczoraj rozesła­
nych w 19 godzin po ogłosze­
niu nowych stawek podatko­
wych, przez władze miejskie.

Rozsyłka nakazów w tak 
krótkim czasie od ogłoszenia 
stała się możliwa dzięki wpro­
wadzeniu nowych maszyn zw. 
komputerami. Dawniej okres 
od uchwalenia stawek do roz­
syłki nakazów trwał od 5 do 
7 dni.

W dodatku do tego, skarb­
nik powiatowy Bernard Ko­
rzeń oświadczył, iż nowe ma­
szyny elektroniczne dla no­
wych formularzy podatko­
wych umożliwiają przekaza­
nie wpływów z podatku do 
poszczególnych działów admi­
nistracji natychmiast prawie, 
jak pieniądze te napływają.

Członkini Tow. Niewiast Róż. św. przy par. św. Jana Bożego, 
Tow. Św. ‘ _ “ — - . . —
Gr. 50 Wolnych Polek Na Ziemi Washingtona, Tow. Królowej 
Wandy Gr. 258 Zw. Polek w Amer., Tow. Dobrej Woli Obóz 7306 
K.S. w Am., Klubu Pań Św. Teresy przy par. Św. Jana Bożego, 
Korpusu Pań przy Post. Sherman Post. Nr. 27 P.A.L.V., po długiej 
chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. Sakramen­
tami, dnia 11-go maja 1971 roku, wieczorem, przeżywszy 95 lat.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 15-go maja, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 1758 West 51-sza ulica, do 
kościoła Św. Turybiusza, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, na parcelę familijną. i

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Cecylia Gonerka, Mamie Grabę, Frances (Marian) Pecrkowski, 
(Kazimierz (Maria) w Polsce); Stella Sobierajska i Helena Foster, 
córki i syn: Kazimiera Łuczyńska i (Józef I.iskoski w Polsce), 
siostra i brat; 24 wnucząt; 64 prawnucząt; oraz 7 pra-prawnucząt; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Boldyga Funeral Home.
Telefon: PRospect 6-1110. (13, 14)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza matka, siostra, babcia, prababcia i pra- 
prababcia nasza, śp.

Pelagia Draniczarek
(z domu Liskoski)
(żona śp. Franciszka) 

(teściowa sp. Antoniego Gonerka, śp. Antoniego Grabę) 
śp. +

 REZOLUCJA ŻAŁOBNA
My, urzędniczki Zarządu Głównego Związku Polek w 

Ameryce na posiedzeniu dnia 6 maja 1971 roku — na wiado­
mość o śmierci, ś.p.

Marii Porwit
PREZESKI STANOWEJ OBWODU 14-GO 

Uchwalamy Następującą Rezolucję
Pogrążone w smutku i głębokim żalu po bolesnej 
i dotkliwej stracie zasłużonej członkini i wybitnej 
działaczki — zasyłamy wyrazy serdecznego współ­
czucia urzędniczkom i członkiniom Obwodu 14, 
oraz bratu Emilowi Lefkof i pozostałej rodzinie 
w Stanach Zjednoczonych i Polsce.

Ś.p. Maria Porwit z domu Lefkof, przez 56 
lat ofiarnej pracy w Związku Polek jako Preze­
ska Stanowa Obwodu 14 i Sekretarka General­
na — przez dwadzieścia lat zasłużyła na najwięk­
szy szacunek, miłość i cześć, czego wyrazem było 
mianowanie Jej PIERWSZĄ DAMĄ ZWIĄZKU 
POLEK W AMERYCE, jako specjalnego wyróż­
nienia na 70-lecie Organizacji.

Z chwilą Jej śmierci Organizacja nasza i Po­
lonia poniosła dotkliwą i niepowetowaną stratę.

Ślemy gorące modły o spokój duszy ś.p. Ma­
rii Porwit, przyrzekając, że pamięć o Niej, Jej 
pracy i zasługach zachowamy w sercach naszych, 
czerpiąc z niej wzór w dalszej naszej działal­
ności.

ADELA ŁAGODZIŃSKA, Prezeska — HELENA ZIELIŃSKA, Wiceprezeska 
MICHALINA FERGUSON, Sekretarka — LEOKADIA BLIKOWSKA, Kasjerka 

DYREKTORKI
Charlotte Jagodzińska, Anna Zych, Maria Hoyda, Stefania Piech, Weronika Siwek

Hołd Pamięci Drugiego Prezesa ZNP
Ś.p. Stanisława Kociemskiego

Wszystkim krewnym 1 zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
ojciec, brat, dziaduś i pradzia­
duś nasz, śp.

Bronisław 
Jabłoński 

(mąż śp. Marii) 
ciężkiej chórobie, pożegnał 
z tym światem, opatrzony 

Św. Sakramentami, dnia 13-go 
maja 1971 roku, o godzinie 
1:30 w nocy, w starszym wie­
ku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, 15-go maja, o godzinie 
9-ej rano z zakładu pogrzebo­
wego, pnr. 6000 N. Milwaukee 
Ave., do kościoła św. Sylwestra, 
a stamtąd na cmentarz Św. Jó­
zefa, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Anna Actaboski, Maria, Hele­
na Stodulska i Genowefa, cór­
ki; Howard Reardon i George 
Hodack, zięciowie; Zygmunt, 
Ben, Stanisław i Jan, bracia 
i bratowe; wnuki, wnuczki i 
prawnuczęta; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Zakład Pogrzebowy B. 

Malec i Synowie.
Telefon: 774-4100.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). CZWARTEK, 13-GO MAJA (MAY), 1971

Ś.p. Ppułk. Józef Skwamicki

Bankiet Na Cześć Dr. T. Terleckiego 
Profesora Na Uniw. Chicagoskim

IF Walce 
z Przestępczością
New York Times doniósł 

niedawno, że specjalna an­
kieta przeprowadzona w wiel­
kich miastach, w których 
przestępczość soadła w ubie­
głym roku, wykazała że ten 
spadek poważniejszych prze­
stępstw trzeba przypisać 
przede wszystkim powiększo­
nej ilości patroli policyjnych, 
jak również nowjun refor­
mom społecznym i metodom 
ochronnym, które sięgają od 
koord.rnacj i współpracy spo­
łeczeństwa z policją do naj­
bardziej nowoczesnych insta­
lacji alarmowych, jednym ze 
środków, który okazał się 
skuteczny w takich miastach 
o wielkim nasileniu przestęp­
czości jak Washington, D. C. 
oraz Louisville, Ky, jest zain­
stalowanie w dzielnicach wy­
jątkowego nasilenia prze­
stępstw nowych, o bardzo sil­
nym świetle, latarni ulicz­
nych.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANIA 
CODZIENNIE

“GLOS POLONII” 
WOPA—1490 KC 

Codzienni* 
od 4:30 po poi.

i od 5:30 wieczorem 
W Soboty 4 - 6:30 wiecz.
pp. Mgr. JÓZEF 1 SŁAWA 
MIGAŁO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGALA-CIHAK 
Kierowniczka

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCINSKIEJ

Stacja WEDC

I dni w tygodniu 
1:30 • 9:30 rano

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
•raz • 8-ej wiecz.

Dr. W. SIKORA
Producent i Właściciel

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC

Codziennie 7 • 8:30 rano 
2 • 3 po poi. w niedzielo

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właściciel

•TONY PIEŃKOWSKI 
Show” 

Stacja WTAQ—ISO# KO 
Codaiennia t:3& . 10:00 rana

“GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

Stacja WTAQ—1SM KO 

Sobota 6:35 - 7:30 wiecz.
JADWIGA | ANTONI 

PIEŃKOWSCY, Kierownicy

“POLSKA 
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA 

Codziennie od 12 w poŁ 
do 12:30 po poł.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

Codziennie
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 • 2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

POLSKI PROGRAM 
W CHICAGO 

Nadawany Cztery Razy 
w Tygodniu

“KŁOPOTY 
SIEKIERKOW” 

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek, Środą, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWU

Ostatnio z chicagoskiego środo­
wiska nowoemigracyjnego ode­
szła w zaświaty spora grupa zna­
jomych, przyjaciół, działaczy spo­
łecznych. Ostatnim na tej żałob­
nej liście znalazł się ppułk. Józef 
Skwarnicki, popularny działacz 
społeczny, żołnierz Wolnej Rze­
czypospolitej, gorący patriota i 
członek wielu organizacji. M. in. 
należał On do grona najstarszych 
i aktywnych członków Stowarzy­
szenia Samopomocy i jako taki 
pełnił różne funkcje. — A więc 
przez wiele lat był członkiem za­
rządu, w ciągu kilku wcześniej­
szych kadencji wiceprezesem a 
później wchodził w skład komisji 
rewizyjnej. W ostatnich latach 
pogarszający się stan zdrowia — 
wstrzymywał Go od czynniej szego 
udziału w naszej organizacji.

W ubiegły piątek, dn. 7 maja, 
był On z prawdziwym żalem że­
gnany w domu pogrzebowym 
przez przedstawicieli organizacji, 
do których należał a przytym 
przez wielu, wielu znajomych, 
przyjaciół i b. towarzyszy broni. 
Następnego dnia przy pięknej 
słonecznej pogodzie złożony został 
na wieczny spoczynek na cmenta­
rzu św. Wojciecha.

Niestety nie doczekał się przy­
wrócenia wolności Polsce, której 
to sprawie poświęcił całe swe 
Szlachetne życie. Niech Mu zatym 
wolna Amerykańska Ziemia lekką 
będzie!
Z Zebrania Zarządu

W ubiegłą niedzielę, dn. 9 bm. 
odbyło się miesięczne Zebranie 
Zarządu Stow. Samopomocy. O- 
czywiście że — jak zwykle — do 
najważniejszych spraw należała 
odbudowa 3-go piętra naszego do­
mu. W związku z tym Zarząd na 
każdym swym zebraniu poświęca

Powołując się na coraz żyw­
sze zainteresowanie — jakie 
wśród szerokich sfer tego te­
renu wzbudza działalność 
Światowej Federacji Polsko- 
Węgierskiej, dyrektor tejże 
ks. Virgil Kraft — prowadzą­
cy godzinę pod nazwą “Pas­
tor’s fireside” zaprosił w środę 
5-go maja prezesa Federacji 
dra Karola Ripę, b. konsula, 
gen. RP na 30-minutową roz­
mowę.

W czasie tej rozmowy Ripa 
obszernie wyjaśnił powody 
założenia Federacji jako za­
lążka przyszłej Federacji Na­
rodów Wschodniej i Central­
nej Europy. Zjazd Walny Fe­
deracji, jaki się odbędzie w 
Chicago w hotelu Sherman, 
dnia 14-go listopada będzie 
manifestacją jedności zainte­
resowania Grup Etnicznych z 
Federacją, w walce o wolność 
i niepodległość narodów tej 
części Europy.

Udział wezmą delegaci Fe­
deracji z zagranicy (oddzia­
łów i delegacji jest już 40),

Orchard Lake, Mich. (KW). 
— Mieszkańcy ośmiu miast 
amerykańskich będą mieli mi­
łą sposobność posłuchania i 
zobaczenia słynnego chłopię­
cego chóru poznańskiego: Sło­
wików Poznańskich. Zespół 
ten będzie koncertował w Sta­
nach od 18 maja do 18 czer­
wca. Tournee zorganizował p. 
Edward Piszek, kierownik fir­
my “Mrs. Paul’s Kitchens” z 
Filadelfii. Pan Piszek jest 
znanym działaczem społeczno- 
kulturalnym polskiego pocho­
dzenia. Współpracuje on rów­
nież z ks. Ziembą, rektorem 
Zakładów Orchard Lake — 
ktróych p. Piszek jest dobro­
czyńcą — w kilku etnicznych 
projektach kulturalnych.

Chłopcy Chóru poznańskie­
go wystąpią w następujących 
miastach: Filadelfia, Nowy 
York, Chicago, Detroit, Cleve­
land, Buffalo, Washington, 
Doylestown — w Permsylva- 
ni. Planuje się też dalsze je­
szcze występy w innych mia­
stach. Są także starania w to­
ku o przyjęcie Śpiewaków w 
Białym Domu.

Członkowie Chóru poznań­
skiego znajdą na trasie kon­
certowania i zwiedzania Ame­
ryki gościnę u rówieśników 

I amerykańskich, którzy też 
' będą wespół z nimi zwiedzali 
! miejsca zabytkowe, historycz- 
| ne Ameryki. W Filadelfii chór 
. Słowików Poznańskich będzie 
h występował razem z Chórem 
Chłopięcym Filadelfii. Przed 

! rokiem p. Piszek umożliwił 
tym ostatnim śpiewakom zwie- 

i dzenie Polski połączone z wy­
stępami. Chór jechał wtedy 

wiele czasu dyskusji nad tym, 
jak znaleźć brakujące fundusze, 
konieczne zarówno do wykończe­
nia jak i wewnętrznego urządze­
nia sali. Przytym dyskutowany 
był również plan przyszłych pię- 
prez. Ale wobec okresu' waka­
cyjnego, w któiy obecnie ■wcho­
dzimy, następną większą imprezą 
będzie nasz Piknik od wielu lat 
nazywany “Staropolskim Festy­
nem”. Jak zwykle odbędzie się on 
w pierwszą niedzielę po Dniu 
Pracy (Labor Day).

No. a w międzyczasie za co wy­
konywane będą dalsze prace? *— 
Gdyby niezbędne pieniądze były 
w dyspozycji, sala na 3-cim pię­
trze byłaby już gotowa do użyt­
ku. Pomimo tego prace — choć 
bardzo powoli — ale postępują. 
W dużym stopniu dzięki bezinte­
resownemu wkładowi pracy sze­
regu ideowych jednostek. Bez 
tych szlachetnych i ofiarnych o- 
sób nie udoloby’ sie tej trudnej 
sprawy nawet powoli rozwiązy­
wać.

Uwagi Na Czasie
Upadek "Dziennika Cliicagos- 

kiego” musi nasuwać refleksje. W 
mieście, o którym się mówi, że 
posiada 600 tysięczną Polonię, u- 
pada polskie pismo. Polonia ta nie 
może się zdobyć na odpowiadają­
cy potrzebom Dom Polski. Wer­
bowanie nowych członków do po­
lonijnych organizacji ubezpiecze­
niowych napotyka na coraz więk­
sze trudności. Czy to nie poniża 
nas wobec innych grup etnicz­
nych, które choć mniej liczne czę­
sto są bardziej zwarte i lepiej 
zorganizowane? Czy z kolei nie 
stwarza to atmosfery, sprzyjają­
cej rodzeniu się “Polish Jokes”? 
A jeżeli tak, to czy w pewnym 
stopniu nie jesteśmy sami temu 
winni? Bo gdzież nasz* duma 
polonijna?

przedstawiciele Kościołów — 
różnych wyznań, organizacji, 
prasy i wybitne czynniki spo­
łeczne i polityczne.

Na pytanie dyrektora Ra­
diostacji na temat sytuacji w 
krajach satelickich w Europie 
Wschodniej i Centralnej — 
Dr Ripa dał szczegółowe wy­
jaśnienia stwierdzając — że 
pogląd — jakoby narody w 
tych krajach zaczęły życzli­
wie traktować komunizm ja­
ko doktrynę polityczną i eko­
nomiczną — jest całkowicie 
nieścisły i dał na to szereg 
przekonywujących dowodów.

Radiostacja WEAW zapo­
wiedziała cykl rozmów jej dy­
rektora z prezesem Federacji 
na temat jej dalszego rozwo­
ju oraz poglądów na zagadnie­
nia międzynarodowe.

XXX
W dniu 16-go maja odbędzie 

się zebranie dyrektorów i ko­
mitetów Federacji oraz dele­
gatów z innych terenów tego 
kraju w Klubie Chicago So­
ciety, 2222 N. Kedzie Ave.

na występy zorganizowane 
przez Międzynarodowe Towa­
rzystwo Wychowania Muzycz­
nego. Pierwotnie Chór z Fila­
delfii miał wystąpić jedynie 
w Związku Radzieckim, Fin­
landii, Szwecji i Danii. Wszak­
że dzięki p. Piszkowi trasa ob­
jęła także Polskę, gdzie Śpie­
wacy wystąpili w Warszawie 
i Żelazowej Woli — miejscu 
urodzin Fryderyka Szopena. 
Właśnie w czasie owego pa­
miętnego pobytu w Polsce 
Chór Chłopięcy Filadelfii spo­
tkał się z Chórem poznańskm. 
iWtedy też oba Chóry śpiewa­
ły razem pieśń amerykańską: 
“Let there be peace on earth” 
— co obecnie powtórzą w 
Ameryce.

Iskierki z Obchodu 
3-go Maja

W sprawozdaniu z przedsta­
wienia wybitnych reprezen­
tantów obecnych na trybunie 
w czasie Programu w Parku 
Humboldta, pomyłkowo ogło­
szona została funkcja przy na­
zwisku płk Władysława Ło- 
body, jako Wiceprezesa Głów­
nego Zarządu SPK. Pełnił on 
tę funkcję do 1969 roku, do 
Konwencji SPK, jaka odbyła 
się w Cleveland.

Funkcję Wiceprezesa Zarzą­
du Głównego SPK od tej Kon­
wencji, do 1972 roku pełni Ka­
zimierz T. Iwanicki, który był 
obecny na trybunie w czasie 
uroczystości w Parku Hum­
boldta. Niniejszem pomyłkę tę 
prostujemy i za nią sprawo­
zdawca Obchodu, przeprasza.

Society of Polish Arts and Let- 
ers serdecznie zaprasza całą Po­
lonię na bankiet ku uczczeniu dr. 
Tymona T. I. Terleckiego, pro­
fesora literatury polskiej na Uni­
wersytecie Chicagoskim. Bankiet 
odbędzie się 23 maja, w niedzielę 
po poł., cocktaile o 5:30, obiad 
o 6ej w Catania Jolly Club. 6501 
W. Irving Park Rd. Bilety od oso­
by $7.50. Cena obejmuje cock­
taile i wino w czasie obiadu.

Dokona prezentacji i wystąpi 
w charakterze mistrza ceremonii 
dr. Nicholas Moravcevich, profe­
sor i chairman wydziału slawi­
styki University of Illinois, Chi­
cago Circle, wybitny znawca li­
teratur słowiańskich. Po obiedzie 
obfity program artystyczny.

DR. TYMON TERLECKI

Prosimy rezerwować miejsca do 
20 maja, wysyłając czeki na The 
Society of Polish Arts and Let­
ters, 5245 W. Irving Park Rd., 
Chicago 60641 lub telefonować 
736-4079 albo 545-7596.

• • •
Dr. Tymon Terlecki, dobrze 

znany całej Polonii, jest zarówno 
profesorem jak pisarzem, redak­
torem i działaczem społecznym. 
Dla przypomnienia podajemy tyl­
ko w skrócie zarys jego działal­
ności.

Jako profesor i wybitny tea­
trolog wykładał przed wojną w 
Państwowym Instytucie Sztuki 
Teatralnej w Warszawie i był do­
radcą literackim Towarzystwa 
Krzewienia Kultury Teatralnej. 
Po wojnie wykładał na Polskim 
Uniwersytecie na Obczyźnie w 
Londynie, na Hebrajskim Uni­
wersytecie w Jerozolimie i na 
University of Wales w Cardiff.

Jako pisarz jest autorem licz­
nych książek, zbioru błyskotli­
wych esejów, "Ludzie, książki i 
kulisy,” rozprawy filozoficznej 
“Krytyka Personalistyczna,” bio­
grafii sławnej aktorki polsko- 
amerykańskiej, Heleny Modrze­
jewskiej p. t. "Pani Helena” 1 
wielu innych. Dr. Terlecki jest 
stałym współpracownikiem "Wia­
domości” londyńskich, “Kultury” 
paryskiej, "Polish Review” i “An- 
temurale” w Rzymie; jest auto­
rem “Tysiąclecia Polski Chrześ­
cijańskiej. Wkład do kultury po­
wszechnej” n. b. tu do nabycia 
w Chicago.

Jako redaktor wydawał przed 
wojną miesięcznik, “Teatr” i 
kwartalnik, “Scena Polska.” Pra­
cę redaktorską łączy z działal­
nością społeczną. W czasie wojny 
założył we Francji i kontynuował 
w Anglii tygodnik dla żołnierzy, 
“Polska Walcząca.” Był jego re­
daktorem bez mała 10 lat. Jest 
współredaktorem, wraz z Ada­
mem Ordęgą, dwu - tomowego 
dzieła, “Straty kultury polskiej 
1939-1944.” Z jego inicjatywy i 
pod jego redakcją wyszły dzieła 
zbiorowe: "XXX-lecie Wiadomo­
ści”; dwu-tomowa "Polska Lite­
ratura na obczyźnie 1940-1960”, 
jedyna swego rodzaju książka in­
formująca o dorobku pisarzy pol­
skich na emigracji; “Mickiewicz 
żywy”; “Samuel Tyszkiewicz — 
artysta-typograf” i inne. — Po 
śmieci Marii Pawlikowskiej-Jas- 
norzewskiej wydał jej nieopubli- 
kowane wiersze p. t. “Ostatnie 
utwory”, ocalając je w ten spo­
sób od zapomnienia, zarówno jak 
pośmiertne dzieła Herminij Na- 
glerowej, “Wierność życiu” i “Tu 
jest Polska.” Jest niezwykle czyn­
nym członkiem “Związku Pisarzy 
Polskich na Obczyźnie,” którego 
był prezesem przed przyjazdem 
do Ameryki i który przyznał mu 
nagrodę za całokształt pracy pi­
sarskiej w roku 1953.

Prace prof. Terleckiego tłuma­
czone są na wiele języków. Po­
nadto- pisze on po francusku o 
polskim teatrze, publikuje po an­
gielsku w amerykańskich pis­
mach speęjalistycznych rozprawy 
o polskiej literaturze. Jego pióra 
są rozdziały o polskiej literaturze 
w Encyklopaedia Britannięa. w 
książce zbiorowej “New Writing 
of East Europe” (ed. G. Gomori 
and Ch. Newman, Chicago, 1968), 
w “East Central Europe. A Guide 
to Basic Publications” (ed. Paul 
L. Horecky, Chicago, 1969). O- 
becnie pracuje nad książkami po 
angielsku o Stanisławie Wyspiań­
skim i Kazimierzu Wierzyńskim.

Katedra literatury polskiej na 
Uniwersytecie Chicagoskim po­
wstała 7 lat temu staraniem Le­
gionu Młodych Polek. Możemy 
być z niej dumni, zarówno jak 
z wyboru prof. Terleckiego na jej

V

przedstawiciela. Cechą jego cha­
rakteru jest wszechstronna dzia­
łalność na polu literackim, nau­
kowym i społecznym (pomimo 
natćału pracy profesorskiej udzie­
la się dość często Polonii jako 
prelegent). Dlatego Society of 
Polish Arts and Letters postano­
wiło wyrazić mu swe uznanie i 
■zachęca gorąco inne organizacje 
do wzięcia udziału w bankiecie, 
indywidualnie zamawiając miej­
sca lub całe stoliki jako repre­
zentację organizacji.

Katedra literatury polskiej na 
Uniwersytecie Chicagoskim, wo­
bec naszej troski o zachowanie 
języka polskiego wśród młodego 
pokolenia, — powinna być benia- 
minkiem całej Polonii. Dajmy te­
mu wyraz, udając się gremialnie 
na bankiet.

Mniej Alewives 
w Jez. Michigan

Znany biolog Ed Brown z 
I Laboratorium Fybnego Great 
Lakes w Ann Arbor, Mich, 
ogłasza, iż w tym roku należy 
spodziewać się więcej mart­
wych ryb "alewives” na pla­
żach jez. Michigan, niż w u- 
biegljun roku. Ale znacznie 
mniej, niż w roku plagi 1967, 
kiedy obliczano ilość śniętych 

1 alewives na plażach na 20 bi­
lionów.

Liczba tych ryb od 1967 r. 
znacznie się zmniejszyła, —’ 
oświadczył Brown, do czego 
przysłużyło się wpuszczenie 
do jeziora narybku pstrągów 
t.zw. “lake trouts” oraz łososi 
“Coho”, żywiących się ryba­
mi alewives. Plaga w 1967 ro­
ku spowodowana była nad­
miarem alewives w jez. Mi­
chigan, wskutek braku poży­
wienia,

Wydaje się, iż w tym roku 
będzie problem martwych ryb 
na plażach ale nie po zachod­
niej stronie jeziora, gdyż wo­
da w tej części jest wciąż 
chłodna jeszcze.

Rehabilitacja 
Byłych Więźniów
Specjalna Komisja, złożona 

z prawników, kryminalogów 
i działaczy unijnych powoła­
na do życia przez Naczelną 
Izbę Prawniczą Ameryki 
(American Bar Association) 
obraduje obecnie nad projek­
tem zmiany ustaw federal­
nych. które wielu . więźniom, 
po odbyciu kary umożliwiają 
uzyskanie pracy. W szczegól­
ności chodzi o zmianę tych 
przepisów prawnych, które 
nie dopuszczają b. więźniów 
do stanowisk urzędniczych w 
administracji federalnej, jak 
również do otrzymania świa­
dectwa, że ich przestępcza 
przeszłość nie może być prze­
szkodą do przyjęcia do pracy, 
do uzyskania prawa jazdy, 
uzyskiwania kaucji oraz in­
nych wymagań dla otrzyma­
nia zajęcia. W poparciu tych 
studiów. Departament Pracy 
dopomógł w uiszczeniu kaucji 
2600 b. więźniom, którzy nie 
mogli jej otrzymać z innych 
źródeł komercjalnych lub 
charytatywnych.

Prof. J. Otrębski 
Nie Żyje

Warszawa. — Nauka polska 
poniosła dotkliwą stratę. — 
Zmarł w wieku 82 lat, emery­
towany profesor UAM, — dr 
Jan Szczepan Otrębski, wybit­
ny językoznawca, autor prze­
szło 300 prac naukowych i pu­
blikacji obejmujących pomad 
7,000 stron druku w 12 pol­
skich i 14 obcych czasopis­
mach językoznawczych.

Makabryczne 
Odkrycie

Szkielet znaleziony na te­
renach posiadłości Hoffman 
Estates jest przedmiotem ba­
dań policji. — Szkielet, przy­
puszczalnie dziecka, wysoko­
ści 4 stóp, spostrzegła Lauri 
Davis, lat 14, która wybra­
ła się z przyjaciółmi na prze­
jażdżkę konną, w polu około 
szosy Bradwell i Palatine.

Zidentyfikowanie szkieletu 
będzie utrudnione, gdyż bra­
kuje głowy i ramion. Na ko­
ściach nóg było jeszcze ciało. 
Zachodzi obawa, że części 
szkielettj padły łupem zwie­
rząt. Młodociani jeźdźcy u- 
mieścili znalezione części w 
worku plastikowym i zawieź­
li do stajni w Bradwell, skąd 
zawiadomiono policję.

Dr Jerry Kearns, znany pa- 
talog i Charles Warren, pro­
fesor antropologii, prowadzą 
badania w celu ustalenia płci 
i wieku zabitej lub zmarłej 
osoby oraz stwierdzenia jak 
długo szkielet znajdował się 
w polu.

★ PRACA MĘSKI 

HANDYMAN
Lite Work

Full time, 5 day week. Must be 
dependable and sober.
Call MRS. KELLY 

647-8844
Weller’s Motor Lodge 

Niles, Ill.

INSURANCE 
SALESMEN

Need 3 debit agents, experience 
helpful but not essential.

We will train you. Car necessary. 
Salary and commission. 

Interviews 9 a.m. to 1:30 p.m.
9405 S. Ashland Ave. 

445-2600
5125 W. 5th Ave., Gary 

219-949-1800

Janitorial Contractor 
Needs 5 Men To Work

4 Hrs. a Night
Between 12:30 A.M. - 12 Noon.

Select own hours. 6 nights a week.
484-1911 for Information

DO OBSŁUGI 
HORYZONTALNEJ 

WIERTARKI
oraz

DUŻEJ TOKARNI
Najwyższe zarobki, 65 godzinny 1 
tydzień pracy. Dzienna i nocna 
zmiana. Wiele świadczeń, bez od­
kładania z pracy. Telefonujcie

288-4400
Production Tool Corp.

1229 East 74-th Street
Chicago, III.

Second Cook 
Broiler Man 

and General Kitchen
Immediate opening 

Apply to Chef
Idlewood Country Club 

Flossmoor, Illinois

Garage and/or 
Remodeling Crew
YEAR ROUND WORK

___ Call 532-1070___
REPAIRMAN

Cleaning and Repairing Speakers. 
ALSO ASSORTED DUTIES.

Experience heplful but not necessary. 
5 day — 40 hrs week.

Good benefits. Prefer man over 50. 
Must apply in person.

WALDOM ELECTRONICS 
4625 W. 53rd St.

SHEAR 
OPERATOR

Day shift. All benefits. 
Apply at:

3125 S. Kolin
FED UP WITH YOUR

ANNUAL $8,006—$10.0007
Oil Co. seeking aggressive indivi­
duals who will earn in excess of 
$1,000 per mo. comm. Contact:

MR. MILLER
9 A.M. to 10 A.M. Daily

725-6654
RETIRED OK PENSIONED 

MAN
To Clean and Repair Gas Ranges 

Mechanically minded.
3 days per week. Apply:
ENGLEWOOD STOVE

7928 S. Ashland Ave.

* PRACA
ATTENTION

REAL ESTATE SALES PERSONS—IF 
YOU ARE NOT SELLING OVER FIVE 
BUILDINGS PER MONTH — CALL 
PAUL DAMON — YOUR EARNINGS 
WILL TOP $15,000 PER YEAR.

HONECUTT REALTY 
3701 W. DIVISION ST. 

252-1030

DOŚWIADCZONYCH DO 
OBSŁUGI PUNCH PRESS

Oraz Ogólnej Pracy Fabrycznej
Muszą choć trochę mówić i rozu­
mieć po angielsku. Stała praca. 
Dzienna zmiana.

C. E. I. CORPORATION 
4900 W. Grand Ave.

* Pomoc Domowa
“HOUSEKEEPER

Immaculate Conception 
Rectory 

Elmhurst, Illinois 
References Required 

Good Salary
Private Room and Bath

Call 832-5319
For Interview Appt.

Wiosenny Redyk 
Rozpoczęty

Kraków. — Rozpoczął się 
wiosenny redyk owiec z Pod­
hala do Bieszczadów. Każdego 
roku przez około pięć letnich 
miesięcy wypasa się tam po­
nad 50,000 owiec i bydła na­
leżących do górali, głównie z 
powiatów Limanowa i Nowy 
Targ.

Owce przewożone są spec­
jalnymi pociągami.

★ PRACA ŻEŃSKA

RN’s and LPN’s
For Days. Evenings and 

Nights
Call MRS. MONACO at 

338-6809 

Briarwood Terrace 
Nursing Home 
2451 Touhy Avenue 

Chicago, Illinois
An Equal Opportunity Employer

PART TIME TELLER 
Apply to

Jim Saplis — MU 4-1200 
UNIVERSITY 

NATIONAL BANK 
1354 East 55th Street 

CLERK TYPIST- 
EXPERIENCED

Union shop. Free hospitalization. 
Excellent working conditions. Air 
condition office.

PRODUCE TERMINAL 
1550 Blue Ishland Ave. 

243-1550
GIRL to learn art. 549-3746. _
Evenings from 8-10.
POTRZEBA niewiasty do sprzą­
tania sypialnych pokoi w “room­
ing house”. I dzień w tygodniu. 
Zgłosić sie do sklepu:

1148 N. Milwaukee Ave.

★ DOMY

blok od kościoła i 
ŚW. JACKA

5 Lat Temu Zbudowany
514 pokojowy bungalow z 
trzema sypialniami. 2 auto­
wy garaż, pełen bezment. 
Cena do omówienia.

BUDA REALTY
2990 Milwaukee Ave.

Tel. 486-6363

SPRZEDAŻ SPADKOWA 
3x6, z kamieńca i cegły, w okolicy 
Diversey-Hamlin, po 3 sypialnie 
w każdym. Mieszkanie właściciela 
ogrzewane gazem gorącą woda; 
inne piecami gazowymi. Nowocze­
sna kanalizacja, 220 instalacje 
elektryczne.

Prawdziwa perlą — 
oceniony na sprzedaż! 

RAM REALTY 
235-8615

2 MIESZKANIOWY murowany, 
2x5, nowoczesne kuchnie i łazien­
ki, garaż na 2 auta. 4826 W. Barry 
Ave. $32,900. Tylko za umówie­
niem: 725-1839.
PORTAGE PARK, przez właści­
ciela, 2 piętrowy murowany. 1x7, 
1x6, oraz 3 pokojowe mieszkanie 
w suterynie. W doskonałym sta­
nie i położeniu. Bez agentów.

PEnsacola 6-3465
PRZEZ WŁAŚCICIELA 5 pokojo­
wy bungalow, w okolicy North 
i Central Ave. Niska cena. 237- 
6683 dzwonić wieczorami po 5-ej; 
w sobotę i niedzielę cały dzień.

*00 WYNAJĘCIA
5 POKOI na 2-im piętrze, piec do 
ogrzewania. CA 5-8329. Bridge- port.
4 POKOJE do wynajęcia, świeżo 
dekorowane. Dzwonić po l-ej1 
__________ 784-3681
6 POKOI, 2-gie piętro, ogrzewa* 
ne, 5000 na zachód—200 północ.

287-7398 po 6-ej

★ PARCELE
PARCELA 

NA PÓŁN.-ZACHODZIE
^krów w okręgu farmerskim przy 

bitej drodze. Pieszy dystans do szkół
* piasta. Na inwestycję lub emeryturę, 
ę 1,850 za akr. Doskonałe raty.
__ _________ 231-1025

★ RUMMAGE SALE
RUMMAGE SALE w bezmencie 
szkoły pnr. 913 N. Hoyne Avenue, 
w sobotę 15 maja, od 9-ej rano do 
5-ej po południu.

RUMMAGE SALE
A. G. Beth Israel Congregation 

przy Devon i Monticello 
(6400 północ—3600 zachód) 

w Niedzielę, 16 Maja 
i Poniedziałek, 17 Maja 

od 10 rano - 6 po południu 
“TYSIĄCE TANIOŚCI”

★ KONTRAKTORZY '
Zróbcie Raz — A Dobrze !

Roboty ciesielskie, obicia, dachy, 
fugowanie, kanalizacja, cemento­
wanie, podpory, malowanie, rynny. 

KOMPLETNE PRZERÓBKI ! 
Reperacje, wewnątrz 1 zewnątrz. 

Od kominów do piwnicy I 
w mieście i poza miastem.

489-5000

★ MILWAUKEE, WIS.
★ PRACA MĘSKA

DIRECTOR OF 
PHYSICAL PLANT

Private college in De Pere, Wis., ii 
seeking - applications for job opening 
for director of physical plant. The col­
lege has about 1.650 students, co-ed; 
degree in engineering preferred witlj 
duties of job; grounds, inventory con­
trol. building maintenance, heating, air 
conditioning and space studies. If in­
terested, please write to:

Business Manager, 
ST. NORBERT COLLEGE 
West De Pere, Wis. 54178

* PRACA 2ERSKA
NIGHT 

CLEANING WOMAN
12 midnight to 8 A.M. $2 hour 

plus fringe benefits.
Apply in person after 2 P.M.

PIECES OF EIGHT
550 N. Harbor Drive 

Milwaukee, Wise.

Popierajcie Tych, 
Którzy Ogłaszają Się 
w Dzień. Związkowym

Radiostacja WEAW o Światowej
Federacji Polsko-Węgierskiej

“Słowiki Poznańskie”
Przybywają Do U. S. A.
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Oświadczenie Papieża Na 80-tą

ktoś zapukał i Feeley otwo-
Aby temu zapobiec obrońcy Przedstawiciele K r a j owej rzyła drzwi; młody Murzyn 
ch policiantów złożyli wnio- ,FederacR. KSięzy, główna domagał się wydania, mu nar-

że kryzys, jaki Feeley zmarła przed przyby­
ciem ambulansu.

Amerykanki LegionPolicjanci Musza rach maklerskich, które uży- roucjanci inuszu wały poczty do przesyłani.a

cyjnych Rogersa na Środko- Strajk PrUCOWnikÓW

preme-

Angeles i Las Vegas.

przepytali personel i w wielu 
instytucjach bankowych i biu-

kiego na “Kapitał” Karola 
Marksa. Obecnie oświadczenie 
Pawła VI jest także potępie­
niem komunizmu i kapitaliz-

szybką 
straży

tych policjantów złożyli wnio­
sek w śledztwie, domagając 
się. aby sędzia federalny Jo­
seph A. Power przesłuchał 
wszystkich sędziów przysięg­
łych celem przekonania się, 
czy i którzy z nich są nieko­
rzystnie uprzedzeni do poli­
cjantów. pod wpływem naci­
sku specjalnego prokuratora 
Barnabasa F. Searsa, oraz ar­
tykułów prasowych niekorzy­
stnych dla policjantów. Jeśli 
więc sędzia Power stwierdzi, 
że któryś z sędziów przysięg­
łych jest uprzedzony lub tak 
nastawiony niekorzystnie do 
policjantów, że nie jest więcej 
zdolny do bezstronnej oceny 
wyników śledztwa, to cała 
specjalna ława przysięłych 
może być rozwiązana. Wtedy 
byłby też koniec 5-miesięcznej 
inwestygacji.

(Nie 
wam 
prze, 
jeśli 

zado-

nie jednak, czytamy w 
oświadczeniu NFCP — pod­
czas Synodu inne krajowe hie­
rarchie kościelne poddadzą 
sprawę celibatu dyskusji.

nią służbę. Obecnie wymaga­
ne będzie stałe miejsce zamie­
szkania w tym samym powie-; 
cie. Demokratyczni członko­
wie komitetu głosowali prze­
ciwko zniesieniu starej usta­
wy. Rep. Raymond W. Ewell 
(D-Chicago) oświadczył, że 
policjanci muszą mieć jakiś 
emocjonalny stosunek do mia­
sta, w którym pełnią służbę, [ 
w przeciwnym wypadku po-1 
dobni są do “armii okupacyj- _. • >» nej .

strzał, był przekonany — że 
Feely jest tylko lekko ranna.

Connelly, który był w kuch­
ni z modelką i Terry, wszedł 
do pokoju — gdzie znajdowali 
się inni i powiedział, “wszy­
stko w porządku”. Terry za­
brał marihuanę i gotówkę w 
sumie $280 i uciekł ze wspól­
nikiem, który czekał na niego 
wewnątrz mieszkania; nikt z 
obecnych tego wspólnika nie 
widział. Przyjaciel modelki,—• 
Connelly, w czasie przesłu­
chań odmówił podania źródła 
z jakiego pochodzi marihua­
na. Morderca — mówi detek­
tyw Glas — wiedział, że w 
mieszkaniu znajduje się mari­
huana i prawdopodobnie znał 
rozkład mieszkania.

Feeley, znana wśród swych 
przyjaciół, jako “B.J.” miesz­
kała, po śmierci ojca, b. agen­
ta. FBI, z matką i bratem, 
prezesem agencji ogłoszenio­
wej w pięknej rezydencji, w 
Glenview. Felley ukończyła 
jedną z najlepszych prywat­
nych szkół “Sacred Heart 
Academy” w Lake Forest i 
studiowała na Kolegium Ma- 
rymount w Tarrytown, N.Y. 
przez okres jednego roku.

Przed rokiem Feeley prze­
prowadziła się do 2-piętrowe-

kotyków. W kilka minut póź­
niej padł śmiertelny strzał.

Novarum”.
Paweł VI zabrania katoli­

kom “przynależności do mar­
ksistowskiej ideologii, jej ate­
istycznego materializmu-, dia- 
lektyki gwałtu, do takiego 
sposobu życia, który pochła­
nia wolność jednostki i rów­
nocześnie zaprzecza istnienia 
u człowieka walorów nadprzy­
rodzonych.

Równocześnie oświadczenie 
Pawła VI rozprawia się z ide­
ologią liberałów, która propa­
guje wyegzaltowaną wolność 
indywidualną, nie nakładając 
na nią żadnych ograniczeń.

Chrześcijanizm ma obowią­
zek brać udział w organizacji 
i życiu politycznym swej spo­
łeczności, ale chrześcijanin, 
który działa politycznie, po­
winien stale kontrolować sie, 
czy stoi nadal na gruncie E- 
wangelii — ostrzega Papież.

To oświadczenie Papieża 
przychodzi w historycznym 
czasie, kiedy Papież szuka ró­
wnocześnie lepszych stosun­
ków z krajami komunistycz­
nymi, kiedy katolicy oglądają 
się na autorytatywne instruk­
cje, czy mają współpracować 
z takimi marskistami, jak na- 
nrzvkład Allende, prezydent 
Chile.

Oświadczenie Papieża jest 
traktowane w Washingtonie 
nie tylko jako instrukcja dla 
katolików świeckich, ale prze­
de wszystkim jako “drogo­
wskaz dla Synodu Biskupów, 
jaki rozpocznde swe obrady 
w październiku, w Watykanie 
i będzić traktował między in­
nymi nad “problemem spra­
wiedliwości w świecie.”

kich płynąc w formacji za­
garnęło do swych sieci nasz 
ekwipunek, a później ekwi­
punek ten umieszczony na po­
kładzie statków sowieckich 
nakryto płachtami gdy chcie- 
liśmy dokonać zdjęć fotogra­
ficznych ze skradzionego nam 
ekwipunku. Cała ta akcja by­
ła przeprowadzona z 
dytacją.”

Gaziano pochwalił 
akcję amerykańskiej 
nadbrzeżnej wzywanej na po­
moc przez rybaków amery­
kańskich, “ale sowieckie stat­
ki znikają szybko gdy nad- 
jedzie statek straży nadbrzeż­
nej, wracając ponownie—gdy 
straż nadbrzeżna oddali się po 
kilku godzinach.’’
200 Statków

Polskie Przyrządy 
Medyczne Dla Indii

Warszawa. — Dużą popu­
larnością cieszy się w Delhi

“Bezpieczny" 
w Więzieniu

Sowieccy Rybacy 
Onanowuia 
Morza US

jedyne mogły doprowadzić do 
pokoju na Środkowym Wscho­
dzie. Jak podaje egipska pra­
sa prezydent Sadat spotkał 
się dziś z egipską generalicją 
i zapoznał się z sytuacją, wy­
nikłą po rozmowach media­

nę i mają powstać tam szkol­
ne budynki. Kilka innych par­
celi nie nadaje się. ponieważ 
nie są one przewidziane w 
miejskich planach urbani­
stycznych jako miejsca, które 

I mają być w przyszłości zabp-

kwatera której znajduje się w 
Chicago, oświadczyli podczas 
konferencji, ż_
zwiększa się coraz bardziej w 
kościele rzymsko - katolickim, 
wywołany jest kwestią celiba­
tu. Utrzymanie celibatu w 
obecnych czasach jest symbo­
lem wysiłków dominacji nad 
życiem księży.

Maj -Miesiącem
Emerytów

Wincent Terry, lat 18. zam. 
pnr 626 W. Garfield blvd., zo­
stał aresztowany i oskarżony 
o napad rabunkowy i zastrze­
lenie modelki. — Elizabeth 
Feeley (o czym pisaliśmy 
Dz. Zw. z dnia 12 maja 
przyp. Redakcji).

Nakaz aresztu wydany
podstawie zeznań świadków, 
którzy rozpoznali oskarżonego 
z fotografii w kartotece poli­
cyjnej. Terry, Murzyn oskar­
żony jest także o 4 napady ra­
bunkowe i gwałt, w styczniu 
1970 roku, — gdy napadł na 
mieszkanie pnr 2400 Seminary 
ul. obrabował właściciela i 
zgwałcił jego żonę, oraz mor­
derstwo popełnione na stacji 
kolejki Chicago ul.

John Glass, por. policji z 
Damen Ave. przypuszcza, że 
p. Feeley, która otworzyła 
drzwi bandycie, mocowała się 
z nim, by odebrać broń i wte­
dy padł strzał, który zranił 
ją śmiertelnie. Feeley, — jak 
twierdzi policja, — nie znała 
mordercy, w przeciwnim ra­
zie przedstawiłaby go swym 
przyjaciołom, obecnym w cza­
sie napadu.

Jak wynika z dochodzeń 
policji, napastnik żądał pienię­
dzy i narkotyków. Thomas 
Connely, przyjaciel modelki, 
który mieszkał razem z nią' 
wręczył bandycie woreczek, 
zawierający 2 funty marihu­
any i,

John Jensen, rzecznik fir­
my “Prelude Corp.” w udzie­
lonym prasie wywiadzie, po­
wiedział że ponad dwieście 
sowieckich statków rybackich 
uprawia łowy blisko wybrze­
ży stanu Massachusetts od o- 
koło dwóch lat. “Mimo licz­
nych skarg słanych do Dept. 
Stanu przeciwko tym incy­
dentom, Washington nie uczy­
nił nic dla ochrony praw a- 
merykańskich rybaków — jak 
twierdzi Jensen. “Dept. Sta­
nu nic w tej sprawie nie u- 
czynił. Powiadają nam że nie 
chcą dopuścić do wybuchu 
wojny atomowej o łowienie 
ryb.”

Przedstawiciel Dept. Stanu 
przyznał że akcja nękająca 
prowadzona jest od kilku mie­
sięcy i że Dept. Stanu złożył 
kilka protestów przeciwko ta-
-kiej akcji w ambasadzie so­
wieckiej. W incydenty te za­
mieszane są także statki ry­
baków polskich, japońskich i 
innych narodowości — jak 
podał przedstawiciel Dept. 
Stanu.

Premiera!
Jutro od 6-ej Sobota od 2-ej 
Niedziela od 12-ej 

następne dni od 6-ej 
ze złotej serii 

klasyczny dramat miłosny

nych. — Braxon 
solowym środkiem leczniczym 
bezwonnym i niepląmlącym. Maść 
jest łatwa do użycia i nie wymaga 
bandaży. Zrobiona jest według re- 
cepty czykagoskiego aptekarza, 
mającego 30-letnie doświadczenie. 
Wyślijcie na 2-uncjowy słoik $2.50, 
na 4-uncjowy $4.00. do BRAXON 
PASTE, Dept. Z, 2914 S. WALLACE 
ST.. CHICAGO. ILL. 60616. "
wysyłamy COD) a wyślemy 
słoiczek tej maści opłacając 
syłkę. Zwrócimy pieniądze, 
nie będziecie w zupełności 
woleni.

Ochotników
Dept. Amerykańskiego • Le­

gionu na stan Ilinois potrzebu­
je 50.000 ochotników do do­
rocznej sprzedaży w Chicago i 
okolicach maków (poppy). 
Dodatkowa liczba ochotników 
— powiedział Frank C. Bot- 
tigliero, przedstawiciel Legio­
nu, zwiększy zbiórkę i dopo­
może osiągnąć sumę $750,000 
(w ubiegłym roku zebrano 500 
tys. doi.). Doroczna zbiórka 
“Poppy Day” przeznaczona 
jest na pomoc dla weteranów.

Ochotnicy, którzy ehcieliby 
pracować od 4 po południu do 
7-ej w dniu 20'maja, i od 6 do 
10 rano w dniu 21 maja, pro­
szeni o porozumienie telefo­
nicznie z p. Bottigliero pnr. 
922-7250.

według sławnej powieści
Marii Rodziewiczówny

— oraz —
jak w Polsce pokazano 
Polonię Amerykańską, 
nasze organizacje . . . 
osiągnięcia i życie !

Nowy Film Polski!

SPOTKANIE 
z RODAKAMI

Tekst - Wojciech Żukrowski 
Kamera - Franciszek Fuchs

Tylko w teatrze

MILFORD
3319 N. Pulaski Rd.

rog Milwaukee, blok od Belmont 

Telefon: 545-5922

Policjanci 
Obawiają Sie 
Oskarżenia

W śledztwie “Czarnej Pan­
tery” prowadzonym przez spe­
cjalną ławę przysięgłych \13 
policjantów, którzy brali u- 
dział w dniu 4 grudnia 1969 r. 
w najeździe na kwaterę głów­
ną “Czarnej Pantery”, kiedy 
dwaj przywódcy tej organiza­
cji zostali zabici, obawiają się 
postawienia ich w stan oskar­
żenia.

Być z Powiatu
Komitet specjalny izby niż­

szej ; ’ ‘ _______ _  i_____  ___
głosów 10:9 obalenie dawnych Członkowie Podkomitetu 
przepisów wymagających od ujawnili również, iż obligacje 
policjantów stałego zamieszka- skradzione w innych częściach 
nia w mieście w którym peł- kraju używane były w pew- 

nych bankach w Chicago ja­
ko oparcie o pożyczki lub uży­
wane w finansowych tekach 
do ustalenia kredytów dla 
pewnych osób indywidual­
nych lub kompanii. Używanie 
skradzionych obligacji dla 
stworzenienia prawnych pod­
staw dla osobników z świata 
przestępczego stała się jed­
nym z głównych zadań dla 
Podkomitetu.

Pewne uzyskane już infor­
macje przez Podkomitet po­
służyły do aresztowania w 

i ubiegłym tygodniu sześciu 
mężczyzn i jednej kobiety w 
Nowym Yorku oskarżonych o 

26-letni Richard ClearleeIkradzież obligacji na sumę 
(Curley) aresztowany we j ponad 2 miliony doi. Cała ta 
wtorek, przez policję i oskar- siódemka zatrudniona była w 
żony o 5 napadów z bronią w | Centralnym Biurze dl-a Za- 
ręku. przyznał się. podczas; świadczeń, które jest pewne- 
przesłuchań do obrabowania ' go rodzaju bankiem dla akcji, 
w ciągu ubiegłego roku 100 w którym jest magazyn pa- 
(stu) szoferów taksówek, pierów wartościowych na su- 
Clearlee podchodził do tak- ‘ mę 32 bilionów doi. z Giełdy 
sówki, trzymając pod gazetą I Nowojorskiej. Akcje te wy- 
rewolwer i żądał od kierowcy magały podpisów do ich spie- 
pieniędzy. “Zawód” swój u- ‘ niężenia.
prawiał przeważnie w godzi- Wśród innych miejsc w któ- 
nach popołudniowych i wie-1 rych ujawniono kradzieże 
ozorowych, w okolicach od: obligacji znajdują się trzy lot- 
śródmieścia do 68-ej ulicy.' niska w Nowym Yorku, — 
Clearlee. poszukiwany od ro- nadto lotniska w Miami, Los 
ku przez policję za napad z 
bronią, zabierał od kierowców 
przłftńętnie od $150 do $200 
tygodniowo. Aresztowany po­
wiedział patrolowym F. Car- 
ter’owi i Edwardowi Elfreeze, 
że perspektywa spędzenia 
pewnego okresu czasu w wię-

Restauracji — 
Zażegnany

Chic. Rada właścicieli i za­
rządów restauracji zatwier­
dziła wczoraj nowy 3-letni 
kontrakt dla swych pracowni­
ków i obsług restauracji i 
sprzedających napoje alkoho­
lowe, zażegnując w ten spo­
sób wybuch strajku.

W ogólnych zarysach, ob­
sługi restauracji i hoteli oraz 
t. zw. “barmani” otrzymają 
podwyżkę stawki godzinnej o 
$1 licząc i płacę i benefisy. 
Większość kelnerów, kelnerek 
i sprzedających w barach po­
siada dochód z napiwków. 
Unia stara się o podniesienie 
dziennego zarobkh dla kelne­
rów z $7.28 na $10.50, kelne­
rek z $6.54 dziennie na $10.01, 
a “barmanów” z $16.78 na 

j $21.70. Wysokość płacy waha 
| się zależnie od klasyfikacji 

a i pracy.

wym Wschodzie. Sadat stwier­
dził, że mimo odrzucenia 
przez Izrael propozycji w i 
sprawie otwarcia Kanału Su- 
eskiego, Egipt utrzymuje w I 
dalszym ciągu kontakty z US, 
mające na celu doprowadze­
nie do porozumienia.

Jak podawaliśmy, warun- 
j kiem Egiptu było ewakuowa- 
) nie izrealskich wojsk znad ka­
nału Sueskiego i zastąpienie 

; ich egipskimi. Izrael zgadzał 
się na ewakuację swyfch 

I wojsk, pod warunkiem je­
dnak. że w tym samym czasie 
i żołnierze Egiptu nie przekro­
czą linii Kanału.

Z Tel Avivu podają, że gra­
naty, rzucone przez palestyń­
skich rebeliantów, zabiły 7 
Arabów, w tym 9-letnią 
dziewczynkę.

Rocznicę Encykliki "Rerum Novarum’
W związku z 80-tą rocznicą i mu, ale nie w tak ostrej for- 

Encykliki Panieża Leona, mie, jak w encyklice “Rerum 
XIII — Rerum Novarum — 
Papież Paweł VI wydał 
oświadczenie, w którym daje 
rzymskim katolikom więk­
szą wolność kooperacji z ru­
chem socjalistycznym w świe­
cić, ale pod warunkiem, że 
katolicy jasno odetną się od 
“ateistycznego' materializmu” 
i “dialektyki gwałtu”.

W swym dramatycznym o- 
świadczeniu zawarte jest no­
woczesne traktowanie Kościo­
ła problemów społecznych, — 
sięgając od wyzwolenia kobiet 
i rewolty młodzieżowej, aż do 
skażenia powietrza i urbanis­
tycznych zaduchów.

Encyklika Leona XIII była

Policja Aresztowała Podejrzanego 
o Zamordowanie Modelki

Chicago Otrzyma Federalne Dotacje 
Na Budowę Mieszkań Dla Biednych

Wczoraj mayor Daley i I brany pod uwagę nakaz Fe­
deralnego Sądu Dystryktowe­
go o desegregacji dzielnic 
mieszkaniowych, odpowie­
dział: “Decyzja sędziego Au- 
stin’a jest decyzją sądu i mu- 
simy mieć ją na uwadze. Naj­
ważniejsze jest jednak to. że 
zadaniem naszym jest dać lu­
dziom mieszkania”.

Innym warunkiem porozu­
mienia jest zobowiązanie 
władz miejskich do wybrania 
dalszych 350 parceli do 15-go 
września i 850 do dnia 15-go 
grudnia br.

W komunikacie nie podano 
lokalizacji wybranych miejsc 
na przedmieściach. Według 
decyzji sądu 3*/4 miejskiego 
budownictwa mieszkaniowego 
ma być rozmieszczone w dziel­
nicach zamieszkałych przez 
białych. Stwierdza się jednak,

ipt 
Oskarża

szkań dla biednych. Vavoulis i że kilka z 275 parceli wybra- 
oznajmił również, że federal-! nych dotychczas przez Chi­
ny fundusz w wysokości $12 cago Housing Authority nie 
milionów na chicagoskie osie- będzie mogło zostać wykorzy- 
dla modelowe, tzw. “model. stanych pod budowę ze wzdę­
ci ties”, zostanie natychmiast du na fakt, że część jest zaku- 
przekazany kompetentnym i piona j uż przez władze szkol-' 
władzom w mieście. Ponadto — : ----------*---------- ~,1“1
$26 milionów Chicago otrzy­
ma w czerwcu na moderniza­
cję i renowację 4 najbiedniej­
szych dzielnic oraz $17 milio­
nów na ogólne reperacje w 
mieście. ' i

W myśl warunków osiągnię-; dowane. Mayor Daley oświad- 
tego porozumienia Rada Miej- j czył, iż miasto zaoferuje, mię­
ska musi zatwierdzić parcele! dzy innymi, do wyboru 1,000 
budowlane pod 500 budynków: parceli powstałych w wyniku 
mieszkaniowych w białych rozbiórki innych zbędnych do- 
dzielnicach do dnia 15 ctzer-\ mów. Prace budowlane zosta- 
wca. Mayor Daley zapytany’ ną wykonane przez prywatne 
czy w selekcji miejsc będzie' firmy na zlecenie miasta.

zieniu jest dla niego wielką i wystawa polskich przyrządów 
ulgą, gdyż nie będzie potrze- medycznych urządzona przez 
bował płacić tygodniowego o-j Varimex w tutejszym polskim 
kupu członkom bandy ulicz- ośrodku informacji. Varimex 
nej Black P. Stone Nation w | pokazuje m.in. stymulatory 
sumie $50. “Teraz czuję się pracy mięśni, audiometry do 
bezpieczny — powiedział — badania stopnia utraty słu- 
Clearlee — nareszcie będę chu i przyrządy laboratoryj- 
mógł spokojnie spać.” ‘ ne do badania krwi.

przedstawiciel rządu federal­
nego osiągnęli porozumienie, 
w wyniku którego zostaną od­
mrożone fundusze dotacyjne 
dla Chicago w wysokości $55 
milionów i zostaną przezna­
czone na rozpoczęcie budowy 
mieszkań dla ubogich rodzin 
w dzielnicach i na przedmieś­
ciach zamieszkałych wyłącz­
nie przez białych. We wspól­
nie ogłoszonym komunikacie 
prasowym mayor Daley i 
George J. Vavoulis, lokalny 
dyrektor departamentu budo­
wnictwa komunalnego, o- 
świadczyli, że władze Chicago 
i Departament of Housing and 
Urban Development (HUD) 
podpisały porozumienie, na 
mocy którego do dnia 15-go 
grudnia br. do użytku powin­
no być oddanych 1,700 mie-

Wykrycie Olbrzymich Kradzieży 
Obligacji z 18 Lotnisk w Kraju

Kradzieże Ujawnił Przy Śledztwie 
Senacki Podkomitet

Śledztwo prowadzone przez kradzieży worków poczto-i odpowiedią Kościoła Katolic- 
Senacki Podkomitet wykrył wych z listami i przesyłkami 
olbrzymie kradzieże obligacji. poleconymi z lotniska O’Hare, 
i papierów wartościowych ła- ‘ datujących się od 1967 roku, 
twych do spieniężenia z prze- Jeden z członków Podkomi- 
syłek pocztowych na 18-tu lot- tetu prowadzącego dochodze- 
niskach w kraju, m. inn. i na \ nia oświadczył, iż kradzieże 
lotnisku O’Hare w Chicago. I te odbywały się regularnie, 
K r a d z i eże te organizowane . ale dokładne dane nie mogły i 
przez świat przestępczy pr-! być wówczas ujawnione. Je- j 
w a d z o n e były w ostatnich den z agentów Chic. Tribune 
trzech latach a wartość skra- podkreślił duże niedociągnię- 
dzionych obligacji dochodzi do cia i braki w kontroli bagaży 
80 milionów dolarów. i przesyłek towarów na

Podkomitet Senacki, na ćze- O’Hare i ogłosił potem, iż nie 
le którego stoi Sen. John Mc' ma żadnych trudności dla zło- 
Clellan (D.-Ark.) zamierzd. dzieji dostać się na lotnisko w 
urządzić przesłuchy w Wa-; rejon, gdzie stały wózki z 
shingtonie w następnym mie-) przesyłkami pocztowymi i z 
siącu, kiedy wyjdą na jaw (łupem wyjechać z lotniska, 
dalsze szczegóły tych kradzie- ‘ gdyż na całym rejonie nie 
ży. Jednakwoż jeden z dzień- ■ spotkał ani jednego strażnika, 
ników, a mianowicie Chicago; Członkowie Podkomitetu 
Tribune dowiedział się wielu śledczego z US Senatu, któ- 
szczegółów z własnych badań rzy niedawno temu spędzili 
tej sprawy. W ewidencji Chic. | dwa tygodnie w Chicago, 
Tribune są ujewnienia o serii | przepytali personel i w wielu

umiarkowanych poglądach.
Księża oświadczyli, iż są 

•“bardzo rozczarowani” nega­
tywnym stanowiskiem Krajo­
wej Konferencji Biskupów 

| Katolickich w Detroit, gdzie 
wybrano delegatów do Syno­
du. Przedstawiciele Federacji 
przewidują, iż stanowiskó bi- 
s k u p ó yr amerykańskich w 

Środkowy Wschód. (UPI)— ; sprawie celibatu zwiększy 
Egipt oskarżył dziś Izrael o! ilość małżeństw wśród księ- 
odrzucenie propozycji, które j ży katolickich. Prawdopodob-

go budynku pnr 1900 N. Burl­
ing ul. gdzie dzieliła $87.50 
mieszkanie ze swoim przyja­
cielem Connelly, lat 34 i in­
nym mężczyzną.

.. w chwili gdy padł! w P^n^diziąłek wieczorem, 
——u ____ __ gdy Connelly i Feeley rozma-

; wiali z przybyłymi w odwie-
Celibat Powodem , ~ DonnaFoley, Darlene Otf, James 
Kryzysu Kościoła ®kinn6r \ ^ichael Propio, 'F J ktoś; Tranu kał I TPapJow

Pogryziona 
Przez Małpę

Niechęć do zwierząt, 
szczególnie do małp była je-i 
dnym z powodów pogryzienia 
przez małpkę Christiny Robi-1 
nett. Pani Robinett wracała i 
do domu pnr. 1828 N. Burling! 
ul., gdy małpa z gatunku “spi-1 
der monkey” zeskoczyła z ( 
drzewa i wpadła w jej ramio-1 
na. Oszołomiona kobieta 
chciała zrzucić zwierzątko, co 
prawdopodobnie małpę tak 
zdenerwowało, że ugryzła p. 
Robinett w oba ramiona. Po­
gryzioną opatrzono, w szpitalu 

POGRZEBANA ŻYWCEM w Augustana. “napastnikiem” 
1968 roku przez 3 dni Barbara 1 zaopiekowała się Liga Opieki 
Jane Mackie, lat 21. z Miami,; Nad Zwierzętami. Nie ustalo- 
Fla., wstąpiła niedawno w ’ no czy małpa jest przywatną 
związek małżeński. Barbara i własnością, czy uciekła z Lin- 
Jane została porwana 3 lata coin Zoo. Napastliwą, a jedno-j 
temu celem zmuszenia jej bo- cześnie przerażoną małpkę 
gatyćh rodziców do zapłacę- i złapał patrolowy James Fitz- i 
nie przestępcom okupu. 1 patrick. '

POWSTRZYMUJE 
SWĘDZENIE

Maść Braxon 
Paste daje na­
tychmiastową ul­
gę w swędzeniu 
skóry i jest po­
mocną w leczeniu 
grzybicy (athlete’s 
foot) wyrzutów, 
liszaju (barber’s 
itch ). pryszczy 
itp. pomniejszych 
podrażnień skór- 
Paste jest warto-

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
cej padł statek '-“Willy Fox” 
w przeciągu 24 godzin, a w 
dziesięciu incydentach od Igo 
kwietnia były zamieszane in­
ne statki rybackie tej firmy.

“Rybacy sowieccy nękają 
naszych rybaków na naszych 
wodach od ostatnich dwóch 
lat — podał Gaziano w rapor­
cie — ale od ostatnich dwóch 
miesięcy akcja ta nabrała nie­
bywałych wprost rozmiarów.

W ubiegłym roku nie by­
liśmy pewni czy akcja ta by­
ła przeprowadzana celowo, — 

obligacji. i Me w tym roku nie mamy co
Stwierdzono już wówczas, do tego żadnych wątpliwości, 

iż pewne instytucje zostały We wczorajszym incydencie, 
zatwierdził stosunkiem. narażone na poważnę straty. 20 sowieckich statków rybac-

Gubernator Ogilvie prokla- 
d ■ . . , ) mował maj miesiącem eme-Powyzsze oświadczenie zo-, rytów> ku uczczeniu t j 

stało wydane przez przedsta-1 starazych obywateli stau Illi- 
icie i e eracji po wyborze noiiSi którzy całe swe życie 

4-ch reprezentantów St Zje- poświęcili pracy d!la rozwoju 
dnoczonych do Synodu Bisku- j- dobra Stanów Zjednoczo- 
pow, jaki się odbędzie w Rzy- nycj, 
mie jesienią przyszłego roku. | Tllinois _ powiedzial gub. 
Delegacja składa się z 3-ch Ogilvie — przytacza się do 

j.ł®0?6!0’ ° innych stanów, w‘których od­
bywają się obecnie konferen­
cje w celu zapewnienia eme­
rytom lepszych warunków 
życia i umożliwienia brania 
szerszego udziału w sprawach 
miasta i okolic.

Zalecenia powzięte przez 
uczestników konferencji zo­
staną przedłożone na specjal­
nym zebraniu w Białym Do­
mu, w listopadzie br. “Potęgę 
i rozwój naszego kraju — po­
wiedział Ogilvie — zawdzię­
czamy w znacznym stopniu 
wysiłkom tych obywateli, któ­
rym w miesiącu maju skła­
damy hołd. Dzięki długolet­
niemu doświadczeniu i wie­
dzy mogą oni oddać jeszcze 
wielkie usługi krajowi”.

DOSŁOWNIE NA KRAWĘDZI przepaści znajduje się widoczny na zdjęciu dom po ob­
sunięciu się gliniastego gruntu na przestrzeni jednej mili na głębokość 300 stóp, pochła­
niając 40 domów mieszkalnych. Nieszczęśliwe wydarzenie miało miejsce w odległości 

115 mil od Quebec City w Kanadzie.
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MOJE CREDO
By, gdy opuszczę płaczu padół, 
Nie spytał Bóg Dobry: “Kto to jest?” 
Ilekroć mijam wiejski kościół. 
Wstępuję doń oddać Stwórcy cześć;

j Program Uczczenia Konstytucji 
3-go Maja w Gminie Nr. 8 ZNP

Przemówienie Główne Wygłosił Dziekan Uni­
wersytetu Marquette, Prof. A. Sokolnicki. 
— Występ Chóru i Dziatwy Związkowej

Na posiedzeniu Gminy Nr. 8 
Związku Narodowego Polskiego 
odbył się program celem uczcze­
nia 180 rocznicy Konstytucji 3go 
Maja.

Program zagaił przewodniczący 
Komitetu Obchodów Narodo­
wych wiceprezes Gminy Stani­
sław Nastał opowiadając o zna­
czeniu miesiąca maja dla Pola­
ków. Jak stwierdził, maj jest mie­
siącem w którym oddajemy cześć 
Matce Boskiej przez majowe na­
bożeństwa, czcimy konstytucję 
3go maja, ale również obchodzi­
my Dzień Matek celem oddania 
im czci.

Następnie w krótkiej i zwięzłej 
pogadance w języku angielskim 
podkreślił znaczenie Konstytucji 
Trzeciomajowej', oraz fakt dlacze­
go powinniśmy być dumni z na­
szego polskiego pochodzenia.

Program rozpoczął się wystę­
pem chóru Gminy Nir. 8, którego 
dyrygentem jest Oksza Janusz- 
Czechowski, tym razem dyrygo­
wał jego syn, Andrzej. Akompa­
niowała tak chórowi jak później 
tancerzom Wanda Salapat. Chór 
wykonał trzy piosenki: “Myśmy 
Przysłością Narodu,” “Ej Wyle­
ciał Ptaszek” i “Niesiemy Plon,” 
za oo został nagrodzony oklaska­
mi. Młodziutka utalentowana Da­
nusia Czechowska wygłosiła 
wiersz pt. “Matka Boska Często­
chowska!”

Przewodniczący przedstawiając 
głównego mówcę nakreślił jego 
sylwetkę oraz zasługi dziekana 
Uniwersytetu Marquette prof. Al 
freda Sokolnickiego.
Mowa Prof. Sokolnickiego

Główne przemówienie wygłosił 
prof. Sokolnicki, dając świetny 
rys historyczny tego okresu czasu 
w Europie i Polsce, oraz podkre­
ślając jak wielkim dziełem było 
uchwalenie Konstytucji.

"Ten wielki dzień stał się świę­
tem narodowym obchodzonym 
rok rocznie przez wolnych Pola­

ków w świecić. Od tej chwili 
Konstytucja rozbudziła i podnio­
sła ducha w całym narodzie i 
stała się symbolem wolności na­
rodu.

“Konstytucja ta była przyjęta 
bez przelewu krwi . . . była owo­
cem ewolucji a nie jak francuska 
konstytucja, kilka lat później . . . 
rewolucji.

“Konstytucja obejmowała pięć 
najważniejszych punktów:

—uniesienie liberum veto/’ — 
zrównanie wszystkich stanów wo­
bec prawa; zrzucenie opieki ce­
sarzowej Rosji; uchwalenie licz­
by wojska do 100,000, oraz wol­
ność religijną.”

“Konstytucja polska, podobnie 
jak amerykańska, jest symbolem 
godności państwa, sprawiedliwo­
ści i wolności obywateli ... W 
historii narodu polskiego widzimy 
jak ten sam duch wolności, czci 
dla religii i szacunku dla przyja­
ciół odgrywa główną rolę w ży­
ciu każdego Polaka i Polki ...”

Następnie mówiąc o zasadach 
konstytucji dla przyszłości Naro­
du, prof. Sokolnicki zakończył 
swój “odczyt” słowami:

“Naszym obowiązkiem jest gło­
sić światu zasady Konstytucji — 
opowiadać ludom świata, że Po­
lacy pierwsi w Europie bez roz­
lewu krwi wyrazili swoje aspi­
racje i ideały . .. Musimy poka­
zać światu, że od samego przy­
jęcia tej Konstytucji w każdej 
duszy polskiej i każdym sercu 
tkwi nadzieja, że umęczona Oj­
czyzna odzyska prawdziwą wol­
ność i niepodległość."

Mowę prof. Sokolnickiego przy­
jęto entuzjastycznie, nagradzając 
go niemilknącymi oklaskami, po­
czerń wystąpiła młodzież związ­
kowa, z wykonaniem tańców lu­
dowych.

Przewodniczący podzię k o w a ł 
dziatwie, rodzicom i obecnym za 
przybycie na tę uroczystość, po­
czerń odbyło się posiedzenie mie­
sięczne Gminy Nr. 8.

Polski Statek “Zawiercie” 
Zawinął Do Portu Milwaukee

W ubiegłym tygodniu zawinął 
do portu w Milwaukee polski sta­
tek handlowy “Zawiercie” pozo­
stając tu przez trzy dni.

Po raz pierwszy od roku 1930 
polsku statek zawitał do tutej­
szego portu otwierając nowy roz­
dział handlu pomiędzy Polską, 
Stanami Zjednoczonymi i Kana­
dą. Od tej chwili polskie statki 
handlowe będą pływać po wo­
dach Wielkich Jezior, zawijając 
do portów przy których skupia 
się większość ośrodków przemy­
słowych. Po przybyciu z Detroit 
i zakotwiczeniu w tutejszym por­
cie, odbyło się jego oficjalne 
przyjęcie oraz zwiedzanie tego 
nowoczesnego statku.

BRIGHTER CARPETS
Deep steam extraction method 
used to clean your carpet. Soil 
is extracted — that’s the dif- 
f.rence! Special introductory 
offer.

CALL 332-2555

ATTENTION 
HOUSE TRAILER OWNERS 
Soundproof and Preserve Your 

Mobile Home Against 
WIND, RAIN, HAIL 

Reasonable — Free Estimates 
Unbelievable Results 

At Nominal Cost
ROBERT M. LARSON

484-3550

WHAT IS YOUR IQ 7 
YOU COULD FIND OUT 

THRU 
RESEARCH ASSOCIATES 

3717 W. National Ave. 
Milwaukee, Wis. 53215 

Phone 383-5594
By Appointment Only

HOME WINE 
MAKING SUPPLIES 
We have imported 

MALT EXTRACTS AND HOPS.
Open Sun. 12 to 5. Daily to 8.

THE PURPLE FOOT 
North — ®8th A Hampton 

*88-8877
South — 92nd A Beloit

327-2130
SEND FOR FREE CATALOG.

WITKOWIAK 
FUNERAL HOME

Nowe, śliczne, duże, kom­
pletnie air conditioned, 4 
kaplice, 2 oświetlone loty 
do parkowania. Pierwszo­
rzędna dzienna i nocna ob­
sługa.

S2» W. Mitchell Uliea 
Naprzeciw Kościoła 

Sw. Stanisława 

W wywiadzie prasowym kapi­
tan tego statku Zdzisław Pawlak 
opowiedział o trudnościach że­
glugi po morskiej drodze Św. 
Wawrzyńca i o rozwoju mary­
narki handlowej. Podkreślić na­
leży fakt, że mimo iż polskie sto­
cznie zaczęły budować statki oce­
aniczne dopiero w roku 1948, dziś 
Polska stoi na 10 miejscu w świę­
cie w budowie statków, a na dru­
gim po Japonii w budowie stat­
ków rybackich.

Statek "Zawiercie” jest piątym 
z kolei liniowcem z serii statków 
przystosowanych specjalnie do że­
glugi po Wielkich Jeziorach.

Wszystkie one noszą nazwę za­
czynającą się na ZA i tak “Zako­
pane,” “Zamość,” “Zabrze,” 
"Zambrów” i “Zawichost.” Pol­
skie Linie Oceaniczne wybudo­
wały te statki w stoczni Szcze­
cińskiej im. Adolfa Warskiego.

Statki te będą pływać po Wiel­
kich Jeziorach przeciętnie raz na 
miesiąc i zawijać do portów przy­
wożąc różnego rodzaju towary do 
Stanów Zjednoczonych i Kanady. 
W ten sposób zwiększy się obrót 
handlowy pomiędzy tymi krajami 
i Polską. Trasa statków jest wy­
znaczona w nast. sposób: Ham­
burg, Brema, Antwerpia, Mon­
treal, Toronto, Hamilton, Detroit, 
Milwaukee i Chicago.

Statek “Zawiercie” jest wypo­
sażony w najnowsze urządzenia 
nawigacyjne, posiada dwa radary, 
specjalne mapy i radiostację. Ka­
dłub statku jest wzmocniony 
przeciw krom lodowym. Jest on 
dwupokładowy, napędzony silni­
kiem wysokoprężnym o mocy 
7,200 KM, zapewniającym szyb­
kość 17 węzłów. Nośność pnzy 
zanurzeniu 7,000 ton. Wymiary: 
długość 135.37 m, szerokość 6.78 
m.

Poza tym statek ten ma po­
mieszczenie w kabinach na 12 
pasażerów. Po trzydniowym po­
byciu statku “Zawiercie” w Mil­
waukee, gdzie wyładował on 2,000 
ton towarów jak polska wódka, 
wina, miód, owoce, motocykle i 
wyroby artystyczne, odpłynął on 
do Chicago.

ROOFS, GUTTERS. 
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CONCRETE, PAINTING
NEW AND REPAIRS 

EMERGENCY SERVICE
Save up to 50% Now!
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871-3421 
Milwaukee, Wis.

Sen. Muskie 
Przybywa Do 

Milwaukee 15 Maja
Partia Demokratyczna w Wis­

consin przygotowuje się do swoje­
go dorocznego obiadu Jefferson- 
Jackson Day, który odbędzie się w 
Milwaukee w dniu 15 maj*. Obiad 
odbędzie się w najnowocześniej­
szych salach Expo Milwaukee 
Confer, 4805 So. 2nd Str.

Przewodniczący Partii Demo­
kratycznej w Wisconsin, William 
Gerrard, pdiał do wiadomości, że 
mówcami na tym ©biedzie będą 
kandydaci na prezydenta Stanów 
Zjedn. z Partii Demokratycznej, 
senatorzy: Edmund Muskie z 
Maine, Harold Hughes z Iowa, 
George McGovern z South Dakota 
i Birch Bayh z Indiana.

Jednym ze współprzewodniczą­
cych obiadu jest Garj' Barczak, 
prezes partii demokratycznej 4-go 
dystryktu.

Płk. Leon Gnatowski 
Przybywa 

Do Milwaukee
Podaj ę do wiadomości, że ppłk 

Leon Gnatowstai, prezes Związku 
Kół Oddziałowych 5-ej Kresowej 
Dywizji Piechoty, były dowódca 15 
W.B.S. w wiatkach o Monte Cassi­
no, w swej podróży prywatnej 
przybędzie z wizytą do Milwaukee 
w celu nawiązania bliższych kon­
taktów z kolegami z dywizji “Żu­
brów", oraz kolegami i przyjaciół­
mi z innych farmacji P.S.Z., z któ­
rymi spotykał się w czasie długo­
letniej służby wojskowej.

Kolegom, którzy pragną widzieć 
się z pułkownikiem, udzielę bliż­
szych informacji: adres 3417 So. 
12th Str., Milwaukee, Wis. 53215; 
tel. 672-9658 — wieczorem.

Jerzy W. Sadowski, wiceprezes, 
15 Wileńskiego Batalionu Strzel­
ców “Wilków”.

Sejmik 
Okręgu 14 ZNP
Sejmik Okręgu 14-go ZNP 

odbędzie się w sobotę i w nie­
dziel?, 22-go i 23-go maja, 
1971 r. w American Legion 
Hall w Thorp, Wis., gdzie 
Gmina 153 ZNP i Grupa 646, 
z prezesem Józefem Tobola, 
ugoszczą odpowiednio uczest­
ników Sejmiku.

Gminy i Grupy Okręgu 14 
ZNP są proszone o wybranie 
i wysłanie pełnej liczby dele­
gatów na ten Sejmik. Zapra­
sza się także prezesów, sekre­
tarzy i urzędników Gmin i 
Grup ZNP., organizatorów i 
także braci i siostry Związko­
we, którzy interesują się pra­
cą i rozwojem Związku Naro­
dowego Polskiego, o przybycie 
na Sejmik w charakterze goś­
ci. Głos doradczy na tym ze­
braniu sejmikowym jest po­
trzebny, ze względu że w roku 
bieżącym odbędzie się krajo­
wy Sejm 36-ty ZNP.

Dla sprawniejszego przygo­
towania i przeprowadzenia 
Sejmiku, imiona delegatów i 
gości, mają być wysłane naj­
później tydzień przed Sejmi­
kiem do Komisarza M. Matiras, 
610 1st Ave. S., South St. Paul, 
Minn. 55075.

Władysława Podkomorska, 
komisarka; Karol Matras, ko­
misarz Okręgu 14 Z.N.P.

Na Ślubnym Kobiercu
W ubiegłą sobotę w kościele 

św. Weroniki stanęli na ślubnym 
kobiercu Anna Muehe z panem 
Janem Kamińskim. Po ślubie od­
było się przyjęcie dla gości w 
Rawsen Ballroom, po czym pań­
stwo młodzi wyjechali w podróż 
poślubną, po powrocie z której 
zamieszkają pnr. 3160 S. Logan 
Ave»

Panna młoda jest córką pp. 
Charlie Muehe, zamieszkałych 
pnr. 3733 S. Logan Ave, a pan 
młody jest synem pp. Janostwa 
Kamińskich, z pnr. 3160 S. Brust 
Avene.

X X X
W kościele św. Romana odbył 

się w ubiegłą sobotę ślub panny 
Krystyny King z panem Torrence 
Raśzeja. Po ślubie odbyło się 
przyjęcie dla gości w Veteran’s 
Park Hall, poczern państwo mło­
dzi udali się w podróż poślubną.

Panna młoda jest córką pp. 
Jule King, z pnr. 5105 S. 19th 
St.; pan młody jest synem pp. 
Stanisławostwa Raszeja, z pnr. 
1808 W. Salem Street.

Przemówienie Kongresmana
Zabłockiego Na 3-go Maja

“Prawo i Porządek Obowiązuje 
Wszystkich” - Kongr. Zabłocki

Obchód 180ej rocznicy Konsty­
tucji Trzeciomajowej odbył się 
podobnie jak w latach poprzed­
nich, pod egidą Centrali im. Pu­
łaskiego i zgromadził więcej o- 
sób, niż w latach, poprzednich. 
Mimo zimnej lecz słonecznej po­
gody po nabożeństwie w kościele 
Św. Stanisława ruszył barwny 
pochód pod pomnik gen. Kościu­
szki, gdzie złożono wieniec.

Następnie w sali Federacji pnr. 
2325 South 13th St, odbył się 
obiad w czasie którego wykonano 
okolicznościowy program.

Główne przemówienie wygłosił 
kongresman Klemens Zabłocki. 
Po nakreśleniu znaczenia uchwa­
lenia Konstytucji 3go Maja, na­
wiązał on do wypadków w Wash­
ingtonie, gdzie właśnie odbywały 
się demonstracje. “Demonstracje 
te, pod płaszczykiem protestu 
przeciw wojnie w Vietnamie, ma­
ją za cel obalenie naszej konsty­
tucji i ich władz. Jest to niebez­
pieczny ruch rewolucyjny na któ­
rym żerują nasi nieprzyjaciele, 
wykorzystując go dla własnych 
celów.”

Następnie porównał on konsty­
tucję 3go maja z konstytucją a- 
merykańską, wykazując wspól­

notę celów podobnie jaka przy­
świecała w walkach narodu pol­
skiego i amerykańskiego w imię 
prawdziwej wolności i równości 
dla wszystkich obywateli.

“Podczas, gdy naród amerykań­
ski w dalszym ciągu korzysta z 
dobrodziejstw konstytucji, naród 
Polski cierpi niewolę komunisty­
czną.”

Dalej kongresman Zab ł o c k i 
stwierdził, że jeśli naród amery­
kański w dalszym ciągu będzie 
wykazywał apatię, to może stra­
cić prawdziwą wolność i popaść 
w nieład i niewolę.

“Dzisiejsza uroczystość i hono­
rowanie flagi jest jaskrawym 
kontrastem tego co dziś się dzieje 
w Washingtonie gdzie tłum nosi 
sztandar amerykański do góry 
nogami a obok flagę komunisty­
czną z Hanoi” — powiedział kon­
gresman. “Musimy pamiętać, że 
jeśli nam się nie podobają rządy, 
to możemy je zmienić w sposób 
demokratyczny a nie rewolucyj­
ny.”

Na zakończenie wyraził on na­
dzieję, że przyjdzie dzień, kiedy 
Polska odzyska prawdziwą wol­
ność i niepodległość.

Wiec Wyborczy Gminy Nr. 8 ZNP 
w Dniu 13-go Czerwca

Zebranie Gminy Nr. 8 ZNP o- 
tworzył prezes W. Wożniak i po 
wniesieniu sztandarów sekretarka 
protokółowa J. Gralewicz spraw­
dziła listę obecności delegatów, 
poczern odczytała protokół z po­
przedniego zebrania.

Następnie przystąpiono do za­
łatwienia korespondencji wśród 
której znajdował się przekaz na 
sumę $108.42 od Zarządu Głów­
nego na potrzeby rozwoju. Z tej 
sumy postanowiono wypłacić na­
leżność kwartalną dyrygentowi 
chóru Januszowi Oksza-Czechow- 
skiemu, oraz akompaniatorce — 
Wandzie Salapat.

Sprawę ogłoszenia do pamięt­
nika, jaki będzie wydany z okazji 
Sejmu ZNP postanowiono odło­
żyć do czasu zakończenia Sej­
miku Okręgu, celem ewentualne­
go dania wspólnego ogłoszenia 
od Okręgu 14 ZNP.

W związku z balem, z okazji 
wyboru królowej ZNP, jaki ma 
się odbyć w Chicago w dniu 19go 
dwa bilety, oraz dać patronat do 
pamiętnika.

Przychylono się do prośby 
swap o donację dla Inwalidów 
i postanowiono wyasygnować z

kasy Gminy Nr. 8 taką samą su­
mę jak w roku poprzednim.

Orędzie Komisarza i Komisar- 
ki Okręgu 14 ZNP, zwołujących 
Sejmik Okręgowy do miejscowo­
ści Thorp, Wis, na dzień 21 i 22 
maja, przyjęto do wiadomości, a 
delegatom podano szczegóły pro­
gramu Sejmiku.

Inne, mniej ważne listy przy­
jęto do wiadomości, poczern na­
stąpiły sprawozdania urzędników 
i poszczególnych Komitetów Sta­
łych.

Komisarka Podkomorska omó­
wiła szczegóły odnośnie zbliża­
jącego się balu Debiutantek, któ­
ry odbędzie się w dniu 6go czer­
wca w Tuckaway Club i apelo­
wała do wszystkich o poparcie 
tej imprezy.

Następnie omówiono szczegóły 
Wiecu Wyborczego w Gminie Nr. 
8 ZNP podając jego regulamin i 
apelowano o liczny udział dele­
gatów, gdyż na tym wiecu od­
będą się wybory posłów na Sejm 
ZNP w Pittsburghu, w miesiącu 
Wrześniu. Postanowiono odbyć 
Wiec Wyborczy w dniu 13go czer­
wca w Domu Związkowym o go­
dzinie 10ej rano. Po załatwieniu 
wszystkich spraw posiedzenie od­
roczono do dnia Igo czerwca.

Nasi Synowie Wyróżniają Się 
w Służbę

Lotnik pierwsaefj klasy Michał 
Kromraj, *yn pp. Raymondostwa 
Kromraj, zamieszkałych 1810 So. 
37th Str, otrzymał odznaczenie 
US Air Force Commendation za 
doskonałą służbę w Norton AFB w 
Califonniii. Obecnie pełni on służbę 
w Kadena, Okinawa, gdzie znaj­
duje eię ośrddek komunikacji i na­
wigacji USAF. Kromraj po ukoń­
czeniu St. John’s Cathedral High 
School wstąpił do służby w lot­

nictwie. Jego żona Barbara jest 
córką pp. Robertostwa Stome, z 
3928 S. Whithałl ave, Milwaukee.

Marynarz Russell Rutowski, syn 
pani Elaine Rutowskiej, zam. pnr. 
2465 So. 5th Street, otrzymał cer­
tyfikat i specjalne wyróżnienie za 
jego doskonałą pracę,, koleżeństwo 
i lojalność. Ukończył on z odzna­
czeniem kurs w Naval Training 
Center, Great Lakes, HI.

® *«
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GREG ZAWORSKI przygląda się formacjom kadetów 
Akademii Marynarki Wojennej przed udaniem się na po­
siłek. Greg ma obecnie 14 lat i marzeniem jego było zo­
stać kadetem Akademii w Annapolis, Md. Niestety, wsku­
tek choroby raka stracił on prawą nogę. Władze uczelni 
wojskowej uczyniły go honorowym kadetem.

W swoim ostatnim liście do 
wyborców kongresman Klemens 
Zabłocki snuje bardzo słuszne re- 
flekcje w związku z “Dniem Pra­
wa.”

Ocenia on bardzo krytycznie i 
trzeźwo ostatnie wypadki w 
Washingtonie, gdzie tłum chciał 
siłą doprowadzić do obalenia na­
szego rządu i porządku.

“Nadszedł najwyższy czas, aże­
by każdy z nas zastanowił się nad 
tymi •wypadkami i wydał swój 
sąd o nich”—powiedział kąngres- 
man.

“Dzięki ustrojowi demokratycz­
nemu naszego kraju korzystamy 
z wolności, dobrobytu i bezpie­
czeństwa, które są podstawowymi 
czynnikami codziennego życia 
każdej jednostki w Stanach Zje­
dnoczonych.”

“Jakże często w dyskusjach za­
pominamy wysłuchać opinii prze­
ciwnej a nawet nie dopuszczamy 
do dyskusji, narzucając tylko 
swój punkt widzenia i swoją ra­
cję. Jest wiele zagadnień, które 
rozpalają do czerwoności wybu­
chy historii u ludzi nieopanowa­
nych i chcących siłą narzucić 
swoją wolę większości.

Są to sprawy wycofania się na­
szych sił zbrojnych z Wietnamu, 
sprawy ekonomiczne i zmian so­
cjalnych. Te powstające konflikty 
doprowadzają do gwałtów i za­

burzeń w których często siła pię­
ści jest jedynym argumentem słu­
szności.” Oczywiście te zagadnie­
nia obchodzą nas wszystkich i 
dotyczą całego narodu, oraz wy­
magają szybkiego lecz rozsądnego 
rozwiązania.

Należy jednak pamiętać, że na­
sze instytucje demokratyczne za­
pewniają wszystkim prawo prze­
mawiania i żądania decyzji władz 
w różnych sprawach, ale żądania 
te nie mogą być w formie rewo­
lucji i gwałtów oraz niszczenia 
mienia publicznego. Nie wolno 
nam dopuścić do zniszczenia in­
stytucji, które zapewniały nam i 
zapewniają bezpieczeństwo i rów* 
ność.

Wszelkie zmiany ustroju i de­
cyzji władz możemy dokonać na 
drodze demokratycznej — przez 
prawnie wybranych przedstawi­
cieli a jeśli nam nie odpowiadają 
to możemy ich zmienić w drodze 
wyboru innych. Z chwilą jednak 
kiedy prawowite władze wyda­
dzą decyzje, stają się one pra­
wem, który każdy z nas musi 
uszanować, jeśli nie chcemy do­
puścić do anarchii i zburzeni* te­
go co nam zbudowali nasi przod­
kowie.”

Pod tego rodzaju trzeźwą ocena 
kongresmana Zabłockiego, każdy 
powinien się podpisać.

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa i wstrząsająca opowieść s ezasów brutal­

nego napadu Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta 
zaczerpnięta została ze źródłowych materiałów dotyczących 
kampanii polskiej * pamiętników uczestników walk i wydarzeń, 
oraz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj Interesującej powieści jest Jerry 
Pomian który ze znajomością rzeczy i bez naciągania faktów 
opisuje najpierw działalność szpiegowska i dywersyjną Niem­
ców zamieszkałych w Polsce, następnie szaleńczo bohaterskie 
walki z nieprzyjacielem nad Brdą. Wisłą i Bzurą, diabelsko 
podstępne prowadzenie przez Niemców wojny, wreszcie masowa 
mordy ludności cywilnej i wywożenie jej do Niemiec.

Książka ta w ładnej, mocnej oprawie płóciennej CA 
kosztuje wra* * przesyłką .................................................

Zamówienia wra* « nalełytośclą nadsyłać należy: 

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave.
CHICAGO, ILLINOIS 69622

C.O.D. nie wysyłamy

Wybór Miss PNA Odbędzie Się 
w Chicago, 19 Czerwca

Wspaniała doroczna impreza, — 
podczas której zostanie wybrana 
królowa ZNP (Miss PNA) odbę­
dzie się w tym roku, po raz pierw­
szy, w Chicago, w sali Hotelu 
La Salle, w dniu 19 czerwca. Go­
spodarzami Bankietu-Balu są O- 
kręgi 12 i 13 ZNP. Kolacja bę­
dzie podana o godzinie 7:30 wie-

Zebranie Wydziału 
Kobiet Okr. 14 ZNP

W piątek, 14 maja odbędzie się 
zebranie Wydziału Kobiet Okręgu 
14 ZNP. Zebranie ddbędzie się w 
Domu Związkowym o godz. 6.30 
wieczorem. Na zebraniu tym oma­
wiane będą sprawy Sejmiku Okrę­
gu 14, który odbędzie się w dniach 
22-23 maja w miejscowości Thorp, 
Wis. Również omawiany będzie 
szczegółowo program Balu Debiu­
tantek, który ma odbyć się w dniu 
6 czerwca w Tuckaway Club. Poza 
tym będzie załatwiony cały szereg 
spraw bieżących. Po zebraniu 
dziatwa Związkowa wystąpi z o- 
kolicznościowym programem ce­
lem uczczenia Matek. Po progra­
mie gra stoliczkowa, oraz poczęst- 
ne. Wszystkie delegatki są uprzej­
mie proszone o punktualne 1 nie­
zawodne przyycie. — Józefa Gra­
lewicz, sekretarka.

Kalendarzyk 
Imprez

22-23 maj — Sejmik Okręgu 14 
Z.N.P., Thorp, Wisconsin.

6 czerwiec — Bal Debiutantek 
Okręgu 14 Z.N.P., — Columns of 
Tackaway 3445 W. Edgarton Ave.

20 czerwiec — Doroczny piknik 
Klubu Polsko - Amerykańskiego, 
Park Weterana.

26 czerwiec — Noc Świętojańska 
(Wianki) SPK, Grant Park.

7 lipca — Okresowe zebranie 
Wydziału Kobiet Okręgu 14 ZNP, 
Browamia Pabsta.

24 lipiec — Piknik Koszykowy 
SPK, Doktors Park, Fox Point.

16 październik — Zabawa Je­
sienna Klubu Polsko-Amerykań­
skiego, St. James Parish Hall, — 
Franklin Wis.

6 listopad — Wieczornica Żoł­
nierska SPK S,ala Federacji. 

ozorem, cocktails od 6:30. Cena bi­
letu (włącznie z kolacją) $10.

Z okazji uroczystości zostanie 
wydany program, w którym będą 
umieszczone nazwiska sponsorów 
($25), abonentów ($10) i patro­
natów ($5). Bliższych informacji 
można zasięgnąć, — jak również 
przekazy pieniężne nadsyłać, na 
adres: “Women’s Division District 
12-13 PNA, 1520 W. Division St., 
Chicago, Ill. 60622. Na powyższy 
adres można także nadsyłać na­
leżność za bilety. Ilość miejsc jest 
ograniczona i radzimy pospieszyć 
się z rezerwowaniem stołów (10 
osób przy jednym stole). Ze wzglę­
du na to, że uroczystość wyboru 
królowej ZNP odbdzie się po raz 
pierwszy w Chicago, stolicy Po­
lonii Amerykańskiej, zaintereso­
wanie jest ogromne i spodziewa- 
ny jest napływ publiczności z wie­
lu stanów.

Zaręczeni
Victorostwo Ruchalscy, zamie­

szkali pnr. 1934 So. 6th St., ogło­
sili zaręczyny swej córki Patrycji 
Ruchalskiej z panem Karolem 
Hammerling — synem pani H. 
Hammerling, z pnr. 240 E. Van 
Beck Ave. — Ślub jna odbyć się 
w dniu 18go września, w kościele 
św. Stanisława.

• • •
ślub panny Jacquelyn Pawlu- 

czek ż p. James IgnatowSkim zo­
stał wyznaczony na dzień lś-go 
października. Przyszła panna 
młoda jest córką pp. Donalostwa 
Pawluczek, z pnr. 4080 S. Whit- 
nall Ave., a pan młody jest sy­
nem pp. Alvinostwa Ignatow- 
skich, zamieszkałych pnr. 433 E. 
Van Beck Ave. Przyszła panna 
młoda jest studentką uniwersy­
tetu Wisconsin, a pan młody 
kończy studia na uniwersytecie 
Marquette.

XXX
Pp. Raymondostwo Berg z miej­

scowości Mundelein, Ill., ogłosili 
zaręczyny swej córki Jean Berg, 
studentki Mount Mary College, 
z panem Grzegorzem Rogaczew­
skim. Jest on synem pp. Leono- 
stwa Rogaczewskich, zamieszka­
łych pnr. 5845 So. 42nd Street, 
Greenfield. Jest on studentem 
uniwersytetu Marquette, ślub zo­
stał zapowiedziany n* dzień 18go 
grudnia.



DZIENNIK ZWĄZKOWY (ZGODA) CZWARTEK. 13-GO MAJA (MAY), 1971

Wiadomości ze Stanu Indiana Z Życia Związkowego Gmin i Grup 
Okręgów 1-go Do 8-go Z. N.P.

KRONIKA z GARY, LA PORTE, EAST CHICAGO - 
MICHIGAN CITY, HAMMOND, WHITING i OKOLICY
Pisze Aleksander Wachel, 6516 Kentucky Ave., Hammond, Indiana. Telefon: Tilden 4-2997

Stwierdzam, że dalsze opóźnione ' 
ofiary na Gwiazdkę świąteczną 
Bożego Nar. dla polskich żołnierzy 
inwalidów wojennych, żyjących w 
Niemczech Zach, bez zaopatrzenia 
rentalnego i innej urzędowej po­
mocy — nadesłali niżej wymienie­
ni:

— Grupa 2431 ZNP $23.00 ofia­
rodawcy: Michael Awan, $5.00: P° 
$1.00: Świdkiewicz A., Ostrowski 
S., Jagieła S., Daniels W., Ryczaj 
J., Chrabota Józef, Zborowski R., 
Mach S., Pałasz K., Donovan Paul, 
Momola Zofia, dalsze pięć nazwisk 
nieczytelne, $5.00.

— Indywidualna ofiara nadesła­
na przez Pawjńskiego Tadeusza, 
$1.00. Łącznie nadesłano $24.00, 
które zostały odesłane do Zw. Inw. 
Wojen, P.S.Z. w Monachium w 
Niemczech Zach.

końskiego, Gr. 3095 ZNP, w sali 
Weteranów, 241 Gostlin ul., w 
North Hammond. Orkiestra “Polo­
nez”.

30 maja, od godz. 12 w poł.— 
Piknik, zabawa ogrodowa z oka­
zji oficjalnego otwarcia gruntów 
obozowych na "sezon letni stara­
niem Zarządu Obozu. Atrakcje 
po południowe, kuchania, zaba­
wa taneczna. (3 mile na południe 
od US 30 i Highway 51).

11 lipca, od godz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Gr. 2431 ZNP, Tow. im. J. 
Piłsudskiego, w Obozie.

18 lipca, od godz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa, stara­
niem Okręgu 15 ZNP w Obozie.

25 lipca, od godz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Placówki 15 SWAP z Gary, 
w Obozie.

1 sierpnia, od godz. 12 w poł.— 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Klubu Sportowego Syrena 
x East Chicago, w Obozie.

wykazanych list poprzednio i o- 
becnej, w Dz. Zw. na wyżej wy­
mieniony cel wynosi $1,109.16. Za­
rządowi Grupy 2431 ZNP, oraz o- 
fiarodawcom przesyłam w imieniu 
inwalidów i własnym serdeczne 
podziękowanie.

Okres zbiórki świątecznej zakoń­
czył się, ale pomoc inwalidom trwa 
dalej do czasu jak długo oni będą 
istnieć i pomocy tej potrzebować, 
dlatego bardzo proszę o nadsyła­
nie dalszych ofiar w okresie całe­
go roku na niżej podany mój adres, 
które zostaną niezwłocznie odesła­
ne do miejsca przeznaczenia. U- 
pełnomocniony kolektor prowa­
dzenia zbiórki: Trybuła Józef, 4941 
Northcote Ave., 2 fl., East Chicago, 
Ind. 46312. Tel.: (219) 398-4453.

J. Trybuła.

Z Jubileuszu Tow. Polskie Dzwony 
Grupy 2947 ZNP w Indiana Harbor

Dalsze Ofiary Na Gwiazdkę Dla i Nadchodzące

Pol. Żołn. Inw. Wojen, w Niemczech . JL--L
Ogólny wynik zbiórki według i jówka”, zabawa taneczna Tow. Si-

W niedzielę, 18go kwietnia br., 
w sali Post. 8, Legionu Amery­
kańskiego, przy 140 i Alder ulicy, 
w Indiana Harbor — odbył się 
Bankiet z okazji 30-lecia istnie­
nia “Polskich Dzwonów”, Grupy 
294 ZNP. Program Jubileuszowy 
przeprowadził bardzo dobrze szef 
Straży Pożarnej, dzielny związ­
kowiec, p. Czesław Prusiecki, ku 
najwyższemu zadowoleniu wszy­
stkich obecnych.

Program zagaiła dzielna prze­
wodnicząca komitetu, pani Wła­
dysława Michalska, inwokację 
wygłosił ks. Michał Tomaszew­
ski, proboszcz parafii św. Jana 
Kantego, krótko przemawiali: 
prezeska stanowa ZPA, Joanna 
Żotkiewicz; kontroler miejski, 
Robert Pastrick: komisarka Wy­
działu Kobiet Okr. XV-go ZNP, 
Władysława Kubiak; dyrektor, 
Jan Ziemba; komisarz, Tadeusz 
Wachel; b. komisarka Okr. XH 
ZNP Maria Szeląg; wiceprezeska, 
Władzia Raczkowska i prokura-

Walny Zjazd 
Wydziału KPA

Walny Zjazd delegatów i człon­
ków indywidualnych Wydziału 
Stanowego Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej na stan Indiana odbę­
dzie się 31 maja, 1971 w parafii 
św. Kazimierza w Hammond, Ind.

Zjazd zaszczyci swą obecnością 
prezes Zarządu Głównego Kongre­
su Polonii Amerykańskiej męc. 
Alojzy Mazewski.

Uprasza się te organizacje Brat­
niej Pomocy ZNP, Związku Polek 
i ZPRK, które dotychczas nie od­
nowiły swego członkostwa o prze­
słanie swych mandatów z opłatą 
przed czasem na adres Mr. Adam 
Drażbo, 1336 River Drive, Mun­
ster, Indiana. Dalsze szczegóły 
Zjazdu ukażą się w radio i prasie 
w późniejszym terminie.

Za zarząd: Thomas Lech, prezes; 
Halina Lechowicz, sekr.

Kalendarz Imprez 
w Obozie 1971 r.
Niedziela, 11 lipca — Piknik 

Grupy 2431 ZNP Tow. im. J. Pił­
sudskiego.

Niedziela, 18 lipca — Piknik 
Okręgu 15 ZNP.

Niedziela, 25 lipca — Piknik 
Placówki 15 SWAP z Gary.

Niedziela, 1 sierpnia — Piknik 
Klubu Sportowego Syrena z East 
Chicago.

Niedziela, 15 sierpnia — Piknik 
Gminy 127 ZNP z Gary.

Niedziela, 22 sierpnia — Piknik 
Grupy 912 ZNP z Gary.

■Niedziela, 29 sierpnia — Piknik 
Stow. “Dom Polski”.

Piątek, 31 grudnia — Bal Nocy 
Sylwestrowej Klubu Polskiego 
Nowej Emigracji z Gary.

Community News Service 
515 Conkey St.
Hammond, Indiana 46324 
Tel. WI 1-7600
Franklin Pharmacy
1517 Franklin St.
Michigan City, Ind. 46360
Tel. 874-8712
Harbor News Agency
1710 Broadway
Indiana .larbor, Ind. 46312
Tel. 398-2878
J. Kubacki
911—150th St.
East Chicago, Ind. 16312 

tor. Henryk Kowalczyk: mayor 
East Chicago, dr Jan B.Nicosia. 
Gości bardzo sprawnie przedsta­
wiła wiceprzewodnicząca komi­
tetu pani Kazia Bittner.

Okolicznościowe przemówienie 
wygłosiła zastępczyni wicepreze­
ski ZC ZNP, Ireny Wallace, dy­
rektorka Katarzyna Dienes, która 
w sposób godny urzędniczki ZC 
ZNP — przedstawiła historię 
Grup, pracy i dążeń ZNP, nawo­
ływała do pracy rozwojowej dla 
ZNP, z głównym naęiskiem na 
Młodzież. Dyrektorka Dienes, 
złożyła też swe gratulacje i ży­
czenia wszystkim Paniom z “Pol­
skich Dzwonów”, podkreślając 
swoją serdeczną przyjaźń z pre­
zeską Grupy, od lat dziecinnych, 
p. Walerią Maćkowiak.

Na zakończenie programu ser­
decznie podziękowała wszystkim 
obecnym za udział oraz poparcie 
prezeska Grupy 2947 ZNP. pani 
Waleria Maćkowiak, dla której 
wszyscy obecni nie szczędzili 
słów uznania za jej poświęcenie 
się i dotychczasową pracę związ­
kową.

Tow. Polskie Dzwony, Grupie 
2947 i my składamy wyrazy 
uznania, gratulujemy serdecznie 
i życzymy - jak najlepszej pracy 
na przyszłość i jak najlepszego 
rozwoju! Cześć “Polskim Dzwo­
nom” z Indiana Harbor.

Otwarcie Obozu 
Na Sezon Letni

Nowoobrany Zarząd Polonij­
nego Ośrodka Młodzieżowego pod 
przewodnictwem energicznej, pre­
zeski pani Zofii Niepokój zabiera 
się do intensywnej pracy, by 
Obóz stanął na jak najlepszym 
poziomie.

Pierwszą, na wielką skalę, im­
prezą w Obozie będzie oficjalne 
otwarcie gruntów obozowych na 
rok 1971, w niedzielę, 30 maja br. 
Atrakcje piknikowe rozpoczną 
się o godz. 12 w południe, na 
gruntach obozowych (3 mile na 
południe od US 30 i Highway 
51). Obiady będą podawane od 
południa, ą więc tym razem na­
sze mamusie nie muszą gotować 
w domu. Dla wszystkich bez 
względu na wiek będą urozmai­
cenia, rozrywki itp.. zakończone 
zabawą taneczną pod wieczór.

Komitet z przewodniczącym 
— Edwardem Deptą na czele 
uprzejmie zaprasza ogół polonij­
ny do spędzenia niedzieli, dnia 
30 maja, na gruntach obozowych, 
na łonie natury, zdała od wrza­
wy miejskiej.

Należy dodać, że sale obozowe 
są do wynajęcia w bardzo przy­
stępnej cenię na pikniki, zabawy 
taneczne, wesela, zabawy towa­
rzyskie. Informacji udzielą w 
Gary: Edward Depta (884-4245); 
w Munster — Adam Drażbo — 
(838-8389); w Crown Point—Zo­
fia Niepokój (942-8048).

Nassau & Thompson, Inc. ’ 
810-12 W Chicago
East Chicago, Ind. 46312 
Tel. BA 1-5969

Whiting News Agency
1417— ll9ili St
Whiting, Indiana 46394
Tel. 659-0775

J. Włodarski
709 N. Olive St
South Bend. Indiana 46628
Tel. 232-9236 

8 sierpnia, od godz. 12 w poł. 
— Piknik, zabawa ogrodawa, 
staraniem Gmin 49 i 83 ZNP, w 
ogrodzie narodowym pnr. 4920 
Wegg ulica, w East Chicago.

15 sierpnia, od godz. 12 w'poł.— 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Gm. 127 z Gary, w Obozie..

22 sierpnia, od godz. 12 w poł.— 
Piknik, zabawa ogrodowa Grupy 
912 ZNP z Gary, w Obozie.

29 sierpnia, od godz. 12 w poł.— 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Stow. “Dom Polski” w | 
Obozie.

24 października, o godz. 5:30; 
wieczorem, bankiet i bal z okazji 
50-lecia Placówki 40 SWAP., w 
sali Weteranów. 241 Gostlin ul., 
4 North, Hammond.

8 listopada, o godz. 7 wiecz.— 
Jesienna zabawa taneczna stara­
niem Grupy 1810 ZNP, w sali 
Weteranów, 241 Gostlin ul., w 
North Hammond. Orkiestra “Me­
lody” z Chicago.

31 grudnia, o godz. 8 wiecz. — 
Bal Nocy Sylwestrowej staraniem 
Klubu Polskiego Nowej Emigra­
cji w sali obozowej (3 mile na po­
łudnie od US 30 i Highway 51).

Posiedzenia Grup 
Tow. Polonijnych 

i Niedziela, 16 Maja

1:00 po południu — Grupa 1761 
ZNP św. Kunegundy, w sali pa­
rafialnej św. Jana Kantego, przy 
139 i Pułaski ul., w Indiana Har­
bor. — Cecylia Banasiak, pre­
zeska.

1:30 po poł. — Tow. Polskie 
Dzwony, Grupa 2947 ZNP, w sali 
par. św. Jana Kantego, 139 i Pu­
łaski ul., w Indiiana Harbor. — 
Waleria Maćkowiak, prezeska.

2:00 po poł. — Tow. im. Tade­
usza Kościuszki. Gr. 912 ZNP, w 
sali obozowej (3 mile na połud­
nie od US 30 i Highway 51). — 
Lucjan Markiewicz, prezes.

2:00 po poł.— Grupa 2431 ZNP 
Tow. im Józefa Piłsudskiego, w 
sali “Polish American Center”, 
3956 Georgia Ave. w Gary. — 
Andrzej Świdkiewicz. prezes.

2:00 po poł. — Klub Białego 
Orła, w sali Klubowej, pnr. 3736 
Alder ul., w Indiana Harbor. — 
F. Falgier, prezes.

2:00 po poł. — Grupa 128 Zw. 
Polek, w sali parafialnej św. Ma­
rii, przy Tapper i Morris ulicy, 
w East Hammond. — Joanna 
Żotkiewicz, prezeska.
Poniedziałek, 17 Maja

6:00 wieczorem — Grupa 252 
ZNP, w sali ratusza miejskiego, 
przy Pulaski i Wentworth ulicy, 
w Calumet City.' — Władysława 
Rojkowska, prezeska.
Wtorek, 18 Maja

7:00 wieczorem — Korpus Po­
mocniczy Pań Placówki 142 SW­
AP, w sali Weteranów, 3828 
Main ulica, w Indiana Harbor. 
—Michalina Miedzianowska, pre­
zeska.

Ważne Zebranie 
Grupy 912 ZNP

Prezes Grupy 912 ZNP Lucjan 
■ Markiewicz zawiadamia tą drogą 
| w imieniu zarządu całe członko­
stwo o ważnym posiedzeniu Gru­
py w niedzielę, dnia 16-go maja, 
o godz. 2 po pof. w sali obozowej. 
(3 mile na południe od US 30 i 
Highway 51).

Na porządku obrad będzie skom­
pletowanie listy delegatów na 
Wiec Wyborczy, oraz nominacje 

I na posłów (posłanki), komisarza i 
komisarkę. Obecność wszystkich, 
a zwłaszcza delegatów, delegatek 
z Grupy 912 ZNP do Gminy obo- 

1 wiązkowa.

Dziennik Związkowy
Dziennik Związkowy jest do nabycia 

pod następującymi adresami;

Z Jubileuszu 65-cio Lecia
“Kazimierzaków w East Chicago
W niedzielę, dnia 25-go kwie­

tnia; 1971 roku, w sali Szkoły Pa­
rafialnej św. Jana Kantego. w 
East Chicago odbył się skromny, 
choć interesujący Program Ban­
kietowy z okazji 65-lecia Tow. 
Św. Kazimierza. Grupy 922 
Związku Narodowego Polskiego.

Na sali w obecności około 150 
osób, program Jubieluszowy prze­
prowadził Komisarz Okręgu XV 
ZNP, Tadeusz Wachel, ku ogól­
nemu zadowoleniu obecnych 
Gości.

Jubileusz źaszczycili swoją obe­
cnością: Proboszcz Parafii Św. 
Jana Kantego ks. Michał Toma­
szewski. który wygłosił Inwoka­
cję Jubileuszową; Wikary, ks. An­
drzej Topor, który wygłosił na 
zakończenie Programu Benedyk- 
cję; Dyrektorka ZC ZNP, pani 
Katarzyna Dienes, która nie tyl­
ko że dokonała udekorowania 
zasłużonych Członków, ale prze­
de wszystkim przemówiła bardzo 
rzeczowo, na ogólne tematy ZNP 
i Polonii Amerykańskiej, nawo­
łując Wszystkich obecnych do 
pomocy w werbowaniu nowego 
członkostwa w szeregi Związko­
we, złożyła też swe najszczersze 
gratulacje i życzenia “Kazimie- 
rzakom” z okazji 65-letniego Ju­
bileuszu; w zastępstwie Kontro­
lera Miejskiego, pana Roberta 
Pastrick’a, Komisarz Parków 
Miejskich, pan Tadeusz Bogusz, 
który przemówił też na temat ko­
nieczności zapoznania się bliższe­
go z życiem ZNP i całej Polonii 
Amerykańskiej; Sędzia miasta 
Hammond, mecenas Ed Raskos- 
ky, który złożył Jubilatom życze­
nia; Sekretarz Finansowy Grupy 
922 ZNP, Franciszek Tamborski,

Walny Zjazd 
Wydziału KPA

Zarząd Wydziału Stanowego 
Kongresu Polonii Amerykańskiej, 
Wydział na Stan Indiana zwołuje 
na poniedziałek, dnia 31 maja, 
1971 roku na godzinę 2:00 po po­
łudniu WALNY ZJAZD delega­
tów i członków indywidualnych, 
który odbędzie się w sali parafial­
nej, parafii Św. Kazimierza, 4340 
Johnson Ave. w Hammond, Ind.

Expose o celach i zadaniach 
Kongresu Polonii Amerykańskiej 
wygłosi prezes Zarządu Głównego 
KPA, mee .Alojzy Mazewski.

Za zarząd: Thomas Sech, prezes 
Wydziału Stanowego Kongresu 
Polonii Amerykańskiej na Stan 
Indiana.

Ważne Dla Gmin: 
49 i 83 ZNP

W środę, dnia 19-go maja, br., 
o godzinie 7-ej wieczorem, w sali 
Posiedzeń u góry w Lokalu Pla­
cówki Nr. 40 S.W.A.P., przy 241- 
43 Gostlin ulicy, w North Ham­
mond, odbędzie się bardzo ważne 
Posiedzenie Komitetów połączo­
nych Gmin: 49 i 83 ZNP, Komite­
tów nadchodzących Pikników 
Związkowych tychże Gmin.

Piknik będzie miał miejsce w 
niedzielę, dnia 8-go sierpnia, 1971 
roku, od południa do północy, w 
pięknym Ogrodzie Narodowym, 
przy 149-ej i Wegg ulicy w East 
Chicago. Już dziś tak Prezes 
Gminy 49 ZNP, Władysław Zy­
gmunt jako też i Prezes Gminy 
83 ZNP Tadeusz Wachel, serde­
cznie zapraszają całą Polonię do 
zarezerwowania sobie niedzieli, 
8 sierpnia, br.. na wielki Piknik 
Gmin 49 i 83 ZNP.

Celem czwartkowego posiedze­
nia będzie wybór Komitetu, sub- 
komitetów, to też Związkowczy- 
nie i Związkowcy, zainteerśowa- 
ni tym Piknikiem, proszeni są o 
udział i pomoc w obradach dla 
dobra i sukcesu nadchodzącego 
Pikniku.

Za Gminę 49 ZNP, L. Wron ł 
Sekretarz: za Gminę 83, W. Ku­
charski, Sekretarz. 

który apelował do obecnych o j 
pracę, pod każdym względem, dla ; 
dobra “Kazimierzaków”: pan Wa- | 
cław Czapała, który jako 60 lal 
już sprawujący urzędy w Grupie, 
przemówił bardzo życzliwie, — 
przypominając te czasy, kiedy 
wszyscy garnęli się do ZNP, bo 
przyświecał Im patriotyzm, któ­
rego dziś, niestety, 'wśród Mło­
dzieży nie ma; oraz Wiceprezes 
Grupy 922 ZNP, Henryk Seidl — 
który w sposób mistrzowski, od­
dał należne uznanie Wszystkim 
tym, którzy pracowali dla dobra 
Jubileuszu, który podkreślił wiel­
ką wartość Organizacji, jak ZNP, 
gdzie nie powinno nikogo brak­
nąć, pan Seidl złożył też swe 
gratulacje i życzenia.

W czasie Bankietu były repre­
zentowane liczne Kluby Polskie, 
organizacje. Gmina 83 ZNP, Gru­
pa 1810 ZNP, Grupa 362 ZNP 
oraz Grupa 693 ZNP. Komitet 
jest Obecnym niewymownie za 
Ich udział wdzięczny.

Bez wątpienia, praca Komitetu 
wydała pożądane rezultaty, pod 
każdym względem. Cześć i uzna­
nie należy się panu Aleksandrowi 
Czajkowskiemu, za Jego ogrom­
ny wysiłek, dla dobra i sukcesu 
Bankietu, szczerze też pomagali: 
Józef Arent, Tadeusz Wachel i 
Franciszek Tamborski.

Życzenia złożył też “Kazimie- 
rzakom” serdeczny przyjaciel Po­
lonii i ZNP Aiderman George 
Cvitkovich, znany popularnie 
między Polonią, jako “Jura”; kul­
minacyjnym punktem Programu 
było udekorowanie przez Dyrek­
torkę ZC ZNP panią Katarzynę 
Dienes, w imieniu Zarządu Cen­
tralnego i Prezesa Mazewskiego 
zasłużonych Związkowców z Gru 
py 922 ZNP, jak następuje:

Honorowym Złotym Krzyżem 
Zasługi: Pana Wacława Czapałę; 
Złotym Krzyżem, Damazego Ru­
dzińskiego, Aleksandra Czajkow­
skiego, Franciszka Tamborskiego, 
i Andrzeja Pazdura.

“Kazimierzakom” Grupy 922 
ZNP i my dołączamy swe gratu­
lacje i życzenia, oby Grupa dalej 
pod kierownictwem Prezesa Czaj­
kowskiego pracowała dla dobra 
Rozwoju Grupy i ZNP, dla przy­
szłości naszej Polsko-Amerykań­
skiej młodzieży.

Wielki Piknik 
Okręgu XV ZNP 

w Obozie
W niedzielę, dnia 18 lipca, br., 

na terenie Obozu ZNP, na stan 
Indiana, w Crown Point, odbę­
dzie się wielki Piknik Okręgu 
XV ZNP. Już dziś Przewodniczą­
cy tego Pikniku, Sekretarz Sta­
nisław Ostrowski, w imieniu Ko­
mitetu prosi całą Polonię do u- 
działu, a wszystkie organizacje ’o 
wstrzymanie się w dniu 18-go 
lipca, br., od urządzania jakich­
kolwiek imprez. Szczegóły poda­
wane będą na stronicy Wiadomo­
ści z Indiana.

ADMIRAŁ SHEPARD — Tak 
będzie się już wkrótce tytuło­
wać pierwszego amerykań­
skiego astronautę oraz dowód­
cę ostatniej załogi, która wy­
lądowała na Księżycu. Alana 
Sheparda. Naczelne dowódz­
two Marynarki zapowiedziało 
nadanie mu rangi admirała.
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KUPCIE I CZYTAJCIE
Bardzo Interesującą Książkę p. t.

Dziesięć Opowieści
Osnutych na tle drugiej wojny światowej: Skowronek 
Łoza chce jeść — Pod arsenałem — Flying Control — 
Ogień — W zamku Białej Damy — Szpieg — Janowa 
Załoga — Owczarek — Cocas de Polonia — Udany skok.

Opowieści te napisane są przez różnych wybitnych 
pisarzy polskich.

Cena tej interesującej $4 00 
Książki..................... .. I

Doskonałe na Prezenty.
Zamówienia wraz a należytościa nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE. ' CHICAGO, ILL, 60622

(Na C. O. D. nie wvsvlamy)
| ............................ — ------------------------------- _..... ... ,

Korespondent JERZY MAYNARD
118 Beach Street, Jersey City. N.J. 0730" Tel. "98-3057

Sejmiki Okręgowe Przygotowaniem 
Do Walnego Sejmu ZNP

Walny Sejm ZNP odbędzie się 
we wrześniu w Pittsburghu, Pa. i 
aktualne sprawy organizacyjne 
będą omawiane na sejmikach, któ­
re zostały zwołane w miesiącu ma­
ju br.

Webster, Mass. — Sejmik Wy­
działu Kobiet Okr. 1 ZNP odbędzie 
się w niedzielę, 16 maja br., o 10 
rano w sali Domu Związkowego 
Gr. 1063 ZNP, przy Davis st., 
Webster, Mass.

Zjazd zwołała komisarka Alicją 
Nahormek zapraszając na ten’ 
dzień oprócz 'uprawionych delega­
tek, reprezentację Gmin i Grup, 
organizatorki nadto dyrektora ZNP
J. Dancewicza i komisarza J. Si- 
derskiego.

Schenectady, N.Y. — W niedzie­
lę, 16 maja, odbędzie się również 
Sejmik Wydziału Kobiet Okr. 3 
ZNP. Obrady toczyć się będą w 
sali Domu Związkowego przy 747 
Crane st., początek jest zapowie­
dziany na godz. 7.30 rano.

Obrady zwołała komisarka He­
lena Piotrowska zapraszając dele­
gatki prezeski Gmin i Grup, orga­
nizatorki, dyrektora ZNP Józefa 
Dancewicza i komisarza Okr. 3 
ZNP Leopolda Babireckiego.

Buffalo, N.Y. — Na niedzielę 
16 maja, komisarz Jan Nowak 
zwołał delegatów i delegatki na 
obrady Sejmiku Okręgu 4-go ZNP, 
które toczyć się będą od 9.30 rano 
w sali Domu Polskiego, 1801 
Broadway, w siedzibie Gminy 19 
ZNP.

Uczestniczyć będą uprawnieni 
delegaci i delegatki Gmin i Grup, 
reprezentacja zarządów oraz spe­
cjalnie zaproszeni: wicecenzor 
ZNP Kazimierz Lotarski, dyrek­
torka ZNP Helena Szymanowicz i 
komisarka okręgowa Joanna Ko­
walska. Tematem dbrad będą spra­
wy organizacyjne i mający się od­
być w listopadzie w Auburn N.Y., 
doroczny turniej kręglarski Okr. 
4-go ZNP.

Pittsburgh, Pa.—Komisarz Fran­
ciszek Łysakowski, który jest 
przewodniczącym Komitetu Przed­
sejmowego, zwołuje ważny Sejmik 
Okręgu 8-go ZNP, który odbędzie 
się w niedzielę, 16 maja, o 10 rano 
w Domu Związkowym Gr. 1052 
ZNP Tow. K. Pułaskiego, przy 14

Donacja Na Kolegium 
ZNP Godna Poparcia

Schenectady, N. Y. — Od czasu 
do czasu składane są poważniej­
sze sumy na rozbudowę Kolegium 
ZNP w Cambridge Springs, Pa. 
oraz na stypendia dla studentów 
pobierających studia i kształcących 
się w duchu i tradycji polskiej.

Nazwiska ofiarodawców sympa­
tyzujących z Alliance College są 
zamieszczane w urzędowym orga­
nie “Zgoda”.

Ostatnio Towarzystwo Im. Gen.
K. Pułaskiego Grupa 262 ZNP, o- 
fiarowała donację w sumie $1,000 
na fundusz stypendialny. Ten hoj­
ny gest został powzięły z okazji 
jubileuszu 75-lecia założenia Gr. 
262 ZNP. W dniu 8 kwietnia pod­
czas przyjęcia w Domu Związko­
wym Gm. 53 ZNP, odbyła się ce­
remonia wręczenia czeku krajowe­
mu sekretarzowi ZNP Adolfowi 
Pachuckiemu, który wygłosił prze­
mówienie i złożył podziękowanie, 
podkreślając że ten gest powinien 
być godnym poparcia przykładem 
dla innych Grup i Gmin którzy 
powinni popierać szkołę związko­
wą, zbudowaną w 1912 r. przez 
pionierów związkowych mających 
na celu szerzenie mowy ojczystej 
na obczyźnie. Wśród delegacji byli 
obecni: prezes grapy A. Urban o- 
raz J. Sroczyński, S. Ciesiński,' S. 
Skrzyński R. Rafalik, A. Krzysty- 
niak, R. Rudnicki, A. Saniewski, 
F. Olkowski, F. Nowak, J. Zdun- 
czyk, J. Lis, A. Grgywaczewski, Z. 
Stelmach. L. Lipski, T. Zasada, W. 
Siudy F. Wierzbowski.

“Święcone” Tow. 
Oświata, Gr. 1170 ZNP

Ozone Park, N. Y. — Tow. Oś­
wiata Gr. 1170 ZNP, urządziło w 
sali Domu Polskiego tradycyjne 
“święcone”. Przy stole wigilijnym 
zasiedli urzędnicy grupy na czele 
z prezesem i organizatorem Fr. 
Tadeusiakiem, ks. Fr. Romanowski 
proboszcz lokalnej parafii, człon­
kowie, członkinie i zaproszeni sym­
patycy.

Ks. prób. Romanowski dokonał 
ceremonii poświęcenia potraw, 
przemówił do uczestników, zachę­
cając wszystkich do czynnego u- 
działu w życiu organizacyjnym i 
kulturalnym Polonii oclem jedno­
czenia sił.

Przemówił również prezes Ta- 
deusik, organizatorka Gm. 112 
ZNP Bronisława Kulesza, prezes 
Polskiej Szkoły Dokształcającej 
przy Gr. 1170-ej S. Motyka, który 
kierował również programem mu­
zycznym.

Ogólną zabawą zakończono miły 
program tradycyjnej kolacji przy 
współpracy wiceprezesa Szkoły J. 
Kołacza i prof. T. Sulikowski. Te­
legram z życzeniami nadesłał u- 
czeslnikom kongresman 7 dystryk­
tu D. Adabo.

I Linhart st.. West End, Pittsburgh 
| Pa.
Komisarz Łysakowski zaprasza na 
ten dzień delegatów, delegatki. 1 
tych wszystkich, którzy interesują 
się rozwojem Związku i sprawa­
mi zbliżającego się Sejmu Walne­
go. Na obrady zaprasza nadto by­
łego wicecenzora ZNP, A. Czele- 
nia, komisarkę Annę Jasionowską 
i b. dyr. M. Hołodnika.

Southingham, Conn. — Dnia 23 
maja zwołuje Sejmik Okręgu 2-go 
ZNP komisarz Józef Zduńczyk. 
Otwarcie obrad nastąpi o godz. 1(1 
rano w sali Sokołów, 33 Knowles 
Ave. Uczestniczyć będą uprawnie­
ni delegaci i delegatki z Gmin i 
Grup Związkowych, także zapro­
szeni dyr. ZNP Józef Dancewicz, 
komisarka Ewelina Gavalis i se­
kretarz Rady Szkolnej Kolegium 
Związkowego Edward F. Sitnik.

Z Obchodów 
Majowych

New Jersey. — Z okazji 180 ro­
cznicy Konstytucji 3 Majowej, od­
były się w okręgach związkowych 
obchody majowe z udziałem Braci 
Związkowej i dziatwy związkowej, 
która w strojach narodowych u- 
piększyła programy artystyczne.

Oddział Kongresu Polonii w 
Jersey City, gdzie mieści się sie­
dziba Gminy 20 ZNP, urządził w 
Domu Pol. 355 Grovie St. Obchód 
Mąjowy. Publiczność wypełniła sa­
lę po brzegi. Zagaił prezes Oddz. 
Kongresu i Gr. 3041 ZNP Zenon 
Lewandowski, popisywała się dzia­
twa z Pol. Szkoły Dokształcającej 
im. J. Piłsudskiego pod kierownict­
wem Mariana Morawskiego preze­
sa Gr. 36 ZNP i żony nauczycielki 
sekr. tin. Wydz. Kobiet Okr. 5 
ZNP. Wśród uczestników byli 
przedstawieni komisarka Okr. 3 
ZNP Janina Kozmor, councilman 
“at large” Jan Jaroski prezes Gr. 
405 ZNP. kasjer Gm. 20 ZNP B. 
Baszkpwski z żoną i członek Grupy 
3041 ZNP F. Gabrush szef biura 
mieszkaniowego.

» * »
Bayonne N. J.

Komisarka Kozmor wzięła u- 
dział w obchodzie i akademii ma­
jowej urządzonej przez Oddział 
Kongresu w mieście Bayonne, 
gdzie mieści się siedziba Gminy 74 
ZNP. W programie wystąpiła mło­
dzież i dziatwa w strojach narodo­
wych Gm. 74-ej, Gr. 2924 i Gr. 
3041 ZNP, których publiczność 
hucznie oklaskiwała za wykonane 
tańce i deklamacje.

Dr. L. Nadratowski 
Wyróżniony

Brooklyn, N. Y. — Zarząd zna­
nej organizacji Park Department 
Pułaski Ass’n Inc., podała do wia­
domości, że członek dr. Leon F. 
Nadratowski wyróżniony jako 
“Man of-the Year” między innemi 
za przodującą akcję w kampanii 
przemianowania nowego szpitala 
Greenpoint Hospital na John F. 
Kennedy Memorial Medical Center 
będzie gościem honorowym w dniu 
21 maja, na 6-dorocznym, balu po­
łączonym z kolacją — Sixth An­
nual "Nurse Scholarship Fund Din­
ner Dance.

Impreza odbędzie się w lokalu 
the Terrace Park, miejscowości 
Flushing, L. I., NYC, z udziałem 
przedstawicieli ZNP, której to or­
ganizacji jest członkiem. Na im­
prezę są proszeni członkowie i 
przedstawiciele polonijnych orga­
nizacji.

Wybór “Matki Hon.” 
w Grupie 2769 ZNP
Elizabeth, N.J. — W czwartek, 

13 maja, o 8 wiecz. w sali Polskie­
go Domu Narodowego przy 111 
Pierwsza ul;, odbędzie się. mie­
sięczne posiedzenie Tow. H. Mo­
drzejewskiej Gr. 2769 ZNP. Opła­
ty pobierać będzie sekr. fin. Hele­
na Socha, która z prezeską K. Jab­
łońską zapraszają wszystkie człon, 
kinie. Po załatwieniu spraw or­
ganizacyjnych wybór matki hono­
rowej na 1971 r., oraz wybór de­
legatek na wiec wyborczy Gminy 
47 ZNP. Na zakończenie podana 
będzie kolacja. Zarząd prosi 
wszystkich o punktualność.

Ważne Zebranie 
Grupy 301 ZNP

Elizabeth, N.J. — Nadzwyczajna 
posiedzenie Tow. Stefana Batorego 
Grupy 301 ZNP, odbędzie się w 
niedzielę 16 maja, o godz. 2.30 
po poł. w sali Pol. Domu Narodo­
wego, 111 Pierwsza ul.

Tematem obiad będzie sprawa 
omówienia juibleuszu 75-leci-a Gr. 
i bankietu, który odbędzie Się dnia 
24 października br., nastąpi wybór 
delegatów' na wiec wyborczy Gm. 
47-ej ZNP. Zainteresowanych 
członków' proszą o punktualne i 
liczne przybycie prezes A. Zbi- 

’ kowski i sekr. Helena C. Socha.


